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W ARUNKI P R E N U M E R A T Y

Prenumeratorzy zbiorowi jednostki gospodarki uspołecznionej, instytucje i organizacje społeczne zamawiają prenumeratę dokonując 
wpłat wyłącznie na blankiecie ..wpłat.) zamówienie" (jest to „polecenie przelewu" ro/sżerzonc dla potrzeb Wydawnictwa o część 
dotycząc* zamówienia) Blankiety te będa dostarczane dotychczasowym prenumeratorom prze/ Zakład Kolportażu. Nowi 
prenumeratorzy otrzymają je po zgłoszeniu zapotrzebowania (pisemne lub telefoniczne) w Zakładzie Kolportażu, w Radach 
Wojewódzkich NOT badż w Redakcjach czasopism.
Prenumeratorzy indywidualni osoby fizyczne zamawiają prenumeratę dokonując wpłaty w U PT lub NBP na blankiecie NBP. Na 
odwrocie wszystkich odcinków blankietu należy wpisać tytuł czasopisma, okres prenumeraty, liczbę zamawianych egzemplarzy oraz 
wartość wpłaty. Wpłacać należy na konto: Państwo») Bank KWdytowy III/O  Warszawa nr 370015-7490-139-1 I.
Prenumerata ulguwa przysługuje wyłącznie osobo«« fizycznym członkom SNT. studentom i uczniom szkół zawodowych. 
Warunkiem prenumeraty ulgowej jest poświadczenie blankietu wpłaty (przed jej dokonaniem) na wszystkich odcinkach pieczęcią Koła 
SNT, wyższej uczelni lub szkoły Sposób zamawiania prenumeraty ulgowej jest taki sam jak prenumeraty indywidualnej. 
W prenumeracie ulgowej można zamówić tylko po jednym egzemplarzu każdego czasopisma.
Uwaga! Miesięcznik „A ura" może być zamawiany w prenumeracie ulgowej również przez uczniów szkól ogólnokształcących. 
Prenumerata ze zleeenicm wysyłki za granicę zamawia się tak, jak prenumeratę indywidualną. D odatkowo należy podać na blankiecie 
wpłaty nazwisko i dokładny adres odbiorcy. t
Cena prenumeraty ze zleceniem wysyłki za granicę jest dwukrotnie wyższa.
Wpłaty na prenumeratę przyjmowane są w terminach: 

do 10 listopada na każdy kwartał. ! i II półrocze oraz cały rok następny, 
do  2K lutego na II, lit i IV kwarta! oraz. U półrocze, 
do 31 inaja na III i IV kwartał oraz II półrocze, 
do 3! sierpnia na IV kwartał.

Zmiany w prenumeracie można zgłaszać pisemnie tylko w wyżej wymienionych terminach.
Informacji o prenumeracie udziela Zakład Kolportażu Wydawnictwa NOT SIGM A (ul. Bartycka 20.00 716 Warszawa), skr! poczt. 
1004. 00 050 Warszawa, te!. 404)0-21 «rew. 248, 249, 293. 207, 299 lub 40-304* i 40-35-89.
F.gzemplarze archiwalne czasopism można nabyć za gotówkę w Klubie Prasy Technicznej. Warszawa ul. Mazowiećka 12 
Hel', 26-S0-16). lub zamówić pisemnie. Zamówienia na egzemplarze archiwalne czasopism przyjmuje: Zakład Kolportażu. Dział 
Handlowy. 00 950 W arszawa, skr. poczt. 1004 (tel, 40-37-31). na lachunck dla instytucji lub za zaliczeniem pocztowym dla osób 
fizycznych. "
Cena egzemplarza: normalna _5H00 zł. ulgowa 1160 zl

Uwaga! Podane ceny mają charak ter wstępny i mogą ulec zmianie, w związku /. powyższym 
Wydawnictwo zastrzega sobie prawo żądania dopłat do już opłaconej prenumeraty.
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System baz danych C X-DM O S (1)

Wielodostępny system baz danych CX-DM OS to produkt o stosunko­
wo długiej historii, Jeśli za skalę czasu przyjąć rozwój zastosowań 
mikrokomputerów w Polsce. Trzy lata pracy owocują obecnie systemem, 
który ma już za sobą choroby wieku dziecięcego i stwarza interesujące 
możliwości realizacyjne. O tych właśnie możliwościach systemu oraz 
zrealizowanych pomysłach traktuje poniższy artykuł.

C X -D M O S jest p roduktem  zbyt dużym , by wtłaczać go w ram y 
określenia „system  operacyjny". Jest to raczej realizacja pewnej kon­
cepcji wielostanowiskowej pracy z bazam i danych na mikrosprzęcie. 
Dyskusje o tym , czy kom putery  m ające w nazwie przym iotnik „osobi­
ste” są najlepszym  w yjściem 'przy realizacji systemów baz danych, 
powoli zaczynają zanikać, głównie dzięki istotnem u zwiększeniu się 
m ocy obliczeniowej tej kategorii kom puterów  oraz rozwojowi m etod 
zabezpieczenia danych.

W  tej sytuacji b rak  odpow iedniego oprogram ow ania  powoduje, że 
kom putery  osobiste są rzadko stosow ane do  realizacji poważniejszych 
zadań, tzn. takich, k tórych nie m ożna efektywnie zrealizować np. 
korzystając z dBase. Stworzeniem  takiego oprogram ow ania  m ało kto 
jest zainteresow any na Zachodzie -  od czegóż bowiem m ają od lat dobre  
m inikom putery i duże maszyny. W Polsce sytuacja długo jeszcze będzie 
krańcow o odm ienna: prężny i konkurencyjny ekonom icznie rynek 
m ikrokom puterów  wręcz zmusza do  powszechnego ich stosow ania. 
C ena, łatwość instalacji, duże ju ż  moce obliczeniowe, a  nawet całkiem 
przyzwoita niezaw odność m arkow ego sprzętu, są istotnym i argum enta­
mi „za” w rozw ażaniach na tem at możliwych d róg  kom puteryzacji 
przedsiębiorstw a, urzędu czy instytutu.

O becna wersja system u C X -D M O S została zrealizow ana na podsta ­
wie system u plików DO Sa. Jak  w iadom o, D O S nie jest systemem 
w ielodostępnym , toteż zarządzeniem  rozdzielnymi zadaniam i zajmuje 
się specjalnie w tym celu napisane jąd ro . W ersja C X -D M O S, planow ana 
d la system u operacyjnego OS/2, będzie ju ż  wykorzystywać w warstwie 
zarządzania i kom unikacji m iędzy zadaniam i cechy sam ego systemu.

DOS wym aganych mechanizmów niestety nie dostarczał, stąd koniecz­
ność jego „uzupełnienia", które de facto sprow adziło go wyłącznic do 
roli m odułu wejścia-wyjścia dla dysku twardego.

Zanim  C X -D M O S zostanie bardziej szczegółowo przedstawiony, 
kilka słów o form ach jego organizacji z dystrybucyjnego punktu  
widzenia o raz  wym aganiach sprzętowych.

Stwierdzenie podstawowe: C X -D M O S jest kom pletnym  środow is­
kiem program ow ania. Oznacza to, że dostarczany zestaw narzędzi 
całkowicie zaspokaja potrzeby program istów  aplikacyjnych oraz  adm i: 
n istrato ra  systemu. W skład zestawu wchodzą bowiem pracujące pod 
kontro lą  system u DOS program y, służące bezpośrednio tworzeniu 
nowych program ów  użytkowych: kom pila tor języka CX-BASE, sym­
boliczny program  uruchom ieniowy (debugger), program y definiowania 
ekranów , wydruków  i s truk tu r baz danych oraz  wiele innych. P rogra­
m om  tym towarzyszy pokaźna, czterystustronicow a dokum entacja, 
niezależnie od „podręcznej” bazy danych, zorganizow anej przy użyciu 
program u „N o rto n  G uides".

T aka postać zestawu dystrybucyjnego wykracza oczywiście daleko 
poza potrzeby użytkow nika, eksploatującego jedynie zam knięty zestaw 
program ów  użytkowych. D la tych ostatnich system C X -D M O S jest 
więc oferow any jedynie w postaci systemu operacyjnego, tow arzy­
szącego konkretnem u program ow i użytkowem u, o raz  narzędzi konfi­
guracyjnych.

W obu przypadkach instalowanie środow iska C X -D M O S -  pełnego 
bądź wykonawczego -  jest m aksym alnie uproszczone dzięki in terakcyj­
nemu program ow i instalacyjnem u. Program  ten w sposób inteligentny 
(odporny na błędy użytkow nika) buduje na dysku całą struk turę  
podkatalogów , wypełnioną plikam i pochodzącym i z kolejnych dyskie­
tek instalacyjnych.

Przedstaw iona na rys. 1 konfiguracja sprzętowa jest klasyczna: kilka 
bądź kilkanaście term inali klasy VT52 (k tóre doczekały się ju ż  zaintere­
sow ania co  najm niej kilku producentów  krajow ych), dołączonych przez 
łącza szeregowe RS 232 (bezpośrednio, przez modem y lub pętlę 
prądow ą) do  kom putera  centralnego klasy IBM PC /X T  lub (lepiej) AT. 
Opis będzie bardziej zrozum iały, gdy zdefiniuje się dwa problem y, 
których rozwiązanie bezpośrednio rzutuje na możliwości systemu 
w ielodostępnego.

Problem  pierwszy to  kom unikacja z term inalam i. Jak  bardzo może 
ona obciążyć procesor centralny, wiedzą najlepiej użytkownicy Xenixa, 
którzy z reguły nawet nie próbują dołączać więcej niż 2 - 4  term inale. 
Rozwiązaniem, które zastosow ano w systemie C X -D M O S jest w ieloka­
nałow a karta  wejść-wyjść szeregowych C X -M U  z własną pamięcią 
i procesorem  -  czyli w istocie osobny, dedykow any kom puter kom uni­
kacyjny. Jego zadaniem  jest nie tylko przyjm owanie i wysyłanie 
pojedynczych znaków , ale też form alna kon tro la  danych o raz  niezbędne 
przekodow ania. Procesor centralny otrzym uje więc z term inala gotowe, 
duże porcje danych, które przetw arza bez jakichkolw iek zatrzym ań. 
K arta  C X -M U  jest obecnie dostępna w wersji 8 -kanałowej, natom iast 
w krótce będzie dostępna wersja 16-kanałowa z procesorem  80186.

Problem  drugi’ to dostępna pam ięć operacyjna. Pomieszczenie nieza­
leżnych program ów  z kilku term inali jednocześnie wym aga więcej niż 
640 K.B pamięci obsługiwanej przez DOS. Ponieważ jednak obecna 
wersja system u pracuje wyłącznie w try bie zwykłym procesorów  rodziny 
Intel, nie m a więc dostępu d o  pamięci rozszerzonej (ang. extended  
m em ory) i widocznej dla procesorów  80286/386 w trybie pracy chron io ­
nej. Z astosow ano tu proste, a bardzo skuteczne, rozwiązanie w postaci 
dodatkow ej karty  pamięci EM S (ang. exp a n d ed -  stronicow ana), które

Informatyka nr 7. 1990 1



nie tylko usuw a ograniczenia w pojem ności pam ięci, ale również 
skutecznie chron i poszczególne zadania  system u przed niepożądanym i 
skutkam i ew entualnych błędów. K ażde z zadań  z założenia operuje 
tylko na swojej pamięci „pryw atnej”  (i oczywiście jąd ra  system u, które: 
jest w ielodostępne). Z  ich p unk tu  widzenia jest więc całkowicie 
wystarczające, gdy w chwili przełączania kontekstu  procesora  są 
udostępniane w oknie (64 KB) właściwe d la określonego zadan ia  strony 
pamięci EM S.

W ykorzystanie pamięci EM S jak o  pamięci operacyjnej zadań  term i­
nalow ych w prow adza pewną nadm iarow ość do  pracy system u, ponie­
waż czas każdorazow ego przełączania kon tekstu  jest znacznie w ydłużo­
ny. Jest to jednak  rozsądna cena za zyski płynące z jej użycia.

SYSTEM  O PERACYJNY

Przyjrzyjm y się teraz bliżej konstrukcji system u operacyjnego.
* i

Zadania

Zdefiniow ane są trzy klasy zadań, rozum ianych jak o  niezależne ciągi 
wykonawcze rozkazów , k tórym  przydzielane są kolejne odcinki czasu 
procesora (zadan ia  działają  na niezależnych danych i stosach, nie m ając 
możliwości kom unikow ania  się na  bieżąco, poniew aż potrzeba tak a  nie 
wynika z zakresu zastosow ań).

W klasie zadań systemowych funkcjonują: spooler wydruków, unspoo- 
lery d ru k arek , zadanie opera to ra  konsoli głównej oraz  debuggera. 
Przewiduje się rychłe w prow adzenie zadan ia  telekom unikacyjnego, 
k tó re  będzie obsługiwać transm isję danych przez m odem . O perato r 
konsoli głównej decyduje o  szczególnych akcjach system u, takich jak  
jego  zam knięcie, uruchom ienie śledzenia, archiw ow anie danych bądź 
„ręczne” uaktyw nienie zadania.

D ru k ark i zostały p o trak tow ane  w projekcie system u ze szczególną 
uw agą (rys. 1 ), poniew aż większość zastosow ań baz danych wym aga 
emisji obszernych zestawień okresow ych i dokum entów . W ażne więc 
było, by użytkow nik otrzym ał do  dyspozycji adekw atne m echanizm y 
w ykorzystania d rukarek , k tó re  zostały podzielone na dwie grupy, 
zw iązane z ich fizyczną lokalizacją i przeznaczeniem .

D ru k afk i system owe (do 4), dołączone bezpośrednio d o  kom putera, 
są dostępne  ze wszystkich term inali (czyli d la  wszystkich program ów  
użytkow ych). W ywołując z konsoli głównej zadanie spoolera m ożna 
rów nież „ręcznie”  kierow ać dow olne pliki do  w ydruku, a także 
operow ać plikam i znajdującym i się ju ż  w centralnej kolejce w ydruków  
(zm ieniać żądany  typ d ru k ark i, wstrzym ywać drukow anie, przeszerego- 
wywać w ydruk, ponaw iać w ydruki itp.).

O dm iennie p o trak to w an o  drukark i term inalow e -  są one całkowicie 
au tonom iczne, niew idoczne d la system u. Sposób fizycznego dołączenia 
określa ich lokalizację w rejonie konkretnego term inala.

, Zadania kontrolne są okresow o uaktyw niane m echanizm em  zegaro­
wym w celu au to testow an ia  system u. M ogą też one podejm ow ać akcje 
ra tunkow e w razie pow ażnych aw arii kom putera  (np. aw aria procesora 
peryferyjnego C X -M U , błąd sumy kontro lnej pamięci).

Podstaw ow ą pracę użytkow ą w ykonują zadan ia  z  klasy terminalowej. 
K ażde z nich obsługuje polecenia konkretnego term inala, przekazyw a­
ne d o  (z) p rocesora  C X -M U  w postaci form atek  ekranow ych. K oncep­
cja form atek -  zapożyczona z dużych kom puterów  -  pozw ala przerzucić 
k ontro lę  fo rm alną w prow adzanych danych d o  procesora C X -M U . 
P rocesor główny m oże wifcc rów nolegle obsługiwać gotowe, duże bloki 
danych , o trzym yw ane z poszczególnych term inali.

K ONFIGURO W ANIE SYSTEM U

D la system u tej klasy co C X -D M O S, na tu ra lny  jest wym óg wielo­
płaszczyznowej konfiguralności. T ak  więc zadeklarow ania wym agają 
poszczególne zestawy program ów , dostępne d la  użytkow ników , o raz  
sam  system  operacyjny. K onfigurow aniu  program ów  służy cały zestaw 
narzędzi, k tó ry  zostanie om ów iony w drugiej części a rty k u łu  pośw ięco­
nej p rogram ow aniu  w system ie C X -D M O S. Poniżej przedstaw iono 
konfigurow anie sam ego system u w odniesieniu do  schem atu przetw a­
rzania danych w system ie C X -D M O S (rys. 2).

Ryt. 2. Przttw irzuit duycb w iyu w de CX-DMOS

Pliki konfiguracyjne są zgrupow ane w katalogu \ S Y S .  K luczowym 
plikiem w tym kata logu  jest D B .S Y S ,  przygotow yw any program em  
D B S E T .E X E . Z  zaw artości pliku w ynikają wielkości wszystkich bufo­
rów  system u, liczba aktyw nych term inali i ograniczenia liczby plików, 
ścieżki dostępu po plików danych oraz  typy i sposób dołączenia 
drukarek  systemowych. Definicje te są konieczne do  właściwego 
rozplanow ania system u w pamięci, zanim  jeszcze rozpocznie on norm al­
ną pracę.

Inne pliki konfiguracyjne to:
C O N F IG .D D S  -  plik generow any program em  R G E N .E X E , zaw ierają­
cy opis rekordów  użytych baz danych,
A P L .S Y S -g e n e ro w a n y  program em  A P L S E T .E X E  plik konfiguracyj­
ny aplikacji, opisujący każdy z p rogram ów  dopuszczonych do pracy 
w danej instalacji system u,
S E C U R E .S Y S  -  generowany program em  S D E F IN E .E X E  plik definiu­
jący użytkow ników  systemu; rekordy tego p liku są dostępne progra­
m om  użytkow ym ,
C X  M U IN l.S Y S  -  generow any program em  C X M U IN I.C O M  plik 
definiujący cechy fizyczne dołączonych term inali (sekwencje sterujące, 
param etry  transm isji).

W ynikow y, w pełni rozwinięty na podstaw ie [»w yższych plików 
konfiguracyjnych, ob raz  pamięci przedstaw iono na rys. 3.

D la instalacji system u, zawierającej więcej niż trzy term inale, „obszar 
zadań” z rys. 3 zostaje przeniesiony do okna niezbędnej wówczas 
pamięci EM S, a więc zwykle do  segm entu o  adresie DOOOH.

BUDOW A SYSTEM U

M oduł opisany na rys. 3 jak o  jąd ro  C X -D M O S jest złożeniem kilku 
elem entarnych podsystem ów -  między innymi in terpretera kodu po ­
średniego języka CX-BA SE, a rb itra  transakcji, p rog ram u  archiwowa- 
nia. U dostępnia on  zespół funkcji wywoływanych przerw aniem  99H, 
analogicznie d o  IN T  2 1 / / w systemie DOS. Funkcje t e - w  liczbie blisko 
50 -  w ykonują polecenia dotyczące globalnych zasobów  system u, takich 
ja k  pam ięć operacyjna, kolejka w ydruków , bufory d rukarek , głównego 
term inala, plik rap o rtu  dziennego, procesor C X -M U  i kilka innych. 
Z  na tu ry  rzeczy funkcje są w ielodostępne, a obszary krytyczne osłonięte 
sem aforam i systemowymi.

M oduł zarządzający szeregowaniem zadań (dispatcher & scheduler) 
jest odpow iedzialny za organizację w ykorzystania procesora przez 
aktyw ne zadania. C entralny  zasób m odułu -  kolejka dostępu  do

2 Informatyka nr 7, 1990



procesora -  jest typu cyklicznego (prostego), bezpriorytetow ego, z m oż­
liwością umieszczenia zadania w procesorze w trybie aw aryjnym , tzn. 
przy najbliższym  przerw aniu zegara. Z adanie nie może znajdow ać się 
tylko w jednym  z trzech stanów: wykonyw ane, oczekujące na procesor, 
zawieszone. T ak p rosta  organizacja owocuje efektywnym  i łatwym  do  
śledzenia kodem.

E0£N /  REGEN
edytor pliHó* edytor plików

opisujących opisujących
formatki ekrano- organizacje ptikós.
*£. &ozy danych

/  Kod X f  IFGET(  poíredn» \ pierwszy prze­
i progremy p— bieg kompilatora
\ logicznego /
w ! /

CXBASE

/  RGEN
generator stawni
ka bazy danych
i plików zerowyd

I
Rjtł 3. -Prapływ  laformftcji w proetti* t»oraraU  aplikacji w języku C pod u d u n a  
KystMB CX -D M O S

O pisyw any m oduł udostępnia  rów nież -  przez przerwanie 9C H  
-  zestaw funkcji, pozw alających indyw idualnie sterow ać w ykorzysta­
niem czasu procesora  przez dane zadanie. Przykładow o, jak o  zasadę 
przyjęto, że w systemie nie jest realizowane jakiekolw iek aktyw ne 
(cyklicznie badające określone znaczniki) oczekiwanie. W  zam ian jest 
wyw oływ ana funkcja zw alniająca natychm iast p rocesor d la innego 
zadania , a zadanie zwalniające jest um ieszczone na  końcu kolejki. 
Z adanie  m oże też dobrow olnie zawiesić się w oczekiw aniu na  określone 
wykonanie polecenia. Ten m odel działania zaim plem entow ano np. we 
w spółpracy z procesorem  C X -M U .

O statn im  z w yróżnionych na rys. 3 m odułów  j e s t J e s t  to zespół 
p rocedur im plem entujących indeksowo-sekwencyjny, listow o-stroni- 
cow any i sw obodny dostęp  do  plików . O  ile a lgorytm  zrów now ażo­
nego drzew a binarnego w dostępie do  plików  indeksowo-sekwencyj- 
nych i sw obodnych (w których num er rekordu  jest indeksem ) jest dość 
powszechnie znany, o  tyle organizacja listow a plików wym aga objaśnie­
nia.

W im plem entacji tej organizacji wykorzystuje się -  przy dostępie do  
poszczególnych stron -  m echanizm y m odu łu  IS A M .  m ożna więc 
powiedzieć, że stanow i ona  specyficzne w ykorzystanie tego m odułu. 
K ażda strona  m a nagłów ek zawierający w skaźniki dw ukierunkow ej 
listy stron  o raz  opis pom ocniczy danych zaw artych na  stronie.

W skaźniki listy są autom atycznie m odyfikow ane w razie podziału 
strony przy zapisie danych. W olna przestrzeń 512-bajtowych stre .. „ ;t 
p rzeznaczona na przechowywanie sekwencyjnie ułożonych rekordów .

W  połączeniu z zespołem  odpow iednich instrukcji języka CX-Base, 
który  zostanie przedstaw iony w drugiej części artykułu , pliki listowe są 
bardzo  efektywnym  (w sensie czasu dostępu i oszczędności miejsca) 
narzędziem  dostępu do  danych zapam iętanych w postaci dużej liczby 
krótkich  rekordów . Przykładow o, w systemie księgowości, zbudow a­
nym na bazie C X -D M O Sa, w plikach stronicow o-listow ych są przecho­
wywane tablice wskaźników do  innych plików bazy księgowej.

Konferencje 

Zintegrowane, inteligentne systemy informatyczne
W dniach od 23 do  27 września hr. odbędzie się w zam ku 

w Tucznie k. Piły (D om  Pracy Twórczej SA R P) m iędzynarodo­
wa konferencja pod nazwą „Zintegrowane, inteligentne systemy 
informatyczne”. O rganizatoram i konferencji są Uniwersytety 
w D ortm undzie i w O ldenburgu (R F N ) o raz  A kadem ia E kono­
miczna w Poznaniu.

Program  konferencji obejm uje 22 referaty au torów  polskich, 
niemieckich i szwajcarskich, wygłaszane w ram ach siedmiu sesji 
tem atycznych (systemy: eksperckie, tekstow e, prezentacji wie­
dzy, inform acyjne d la biur, wyszukiwanie inform acji, systemy 
narzędziowe i aplikacyjne, technologia baz danych). O prócz 
wym ienionych sesji program  przewiduje dyskusję panelow ą na 
tem at „Informatyka w nowych i starych demokracjach -  szanse 
i zagrożenia” , a także całodzienną wycieczkę d o  Poznania, 
ukierunkow aną na zainteresow ania gości zagranicznych. W ycie­
czka ta obejm ie m. in. zwiedzanie przedsiębiorstw  inform atycz­
nych oraz  Akadem ii Ekonom icznej. Językam i konferencji będą 
niemiecki o raz  angielski.

Inform acje na  tem at w arunków  uczestnictwa o raz  zgłoszenia 
udziału w konferencji: dr inż. Witold Abramowicz, Akademia 
Ekonomiczna w Poznaniu, 61-720 Poznań, Al. Niepodległości 10, 
teł. 602-51

KARTY PRZETWORNIKÓW 
ANALOGOWO-CYFROWYCH 

do komputerów IBM PC /X T /AT 
technologia „CONVERT” ; 

podzespoły ANALOG DEVICES

□  do 32 wejść analogowych
□  napięcia wejściowe: ± 5 V , ±  10V, 0-10V, 0-20V
□  dynamika 12 bitów
□  przetwornica D C /D C  zasilająca część analdgową
□  precyzyjny wzmacniacz pamiętająco-próbkujący
□  dwa analogowe kanały wyjściowe
□  napięcia wyjściowe: ± 5 V , ±  10V, 0-10 V, 0 -20V
□  trzy 16-bitowe programowalne liczniki
□  układ generacji przerwań
□  współpraca z D M A  (próbkowanie ’w tle’)
□  licznik zdarzeń
□  osiem wejściowych

oraz osiem wyjściowych kanałów cyfrowych

DO TEGO NIEODPŁATNIE: 
OPROGRAMOWANIE PODStAWOWE 

oraz POMOC W INSTALACJI

INFORMACJE:
’C O N V E R T  T .S .’
53-143 W rocław, ul. O rla  2A, Tel. 61-92-28 om 90
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HENRYK RYBIŃSKI 
PIOTR SOBOLEWSKI 
Instytu t Inform acji Naukowej, 
Technicznej i Ekonomicznej 
W arszawa

GT-HOLM ES -  graficzna baza danych

Na początku lat osiemdziesiątych pojawiły się pierwsze publikacje 
dotyczące graficznych baz danych |1|. W swoim rozwoju bazy graficzne 
korzystają z korzeni jakimi są klasyczne bazy danych. Biorąc za punkt 
wyjścia klasyczne bazy danych, można wyróżnić trzy zasadnicze płasz­
czyzny w których występują trudności podczas projektowania i realizacji 
baz graficznych:
-  sprzęg z użytkownikiem, sposób dostępu do danych graficznych i mani­
pulacja nimi,
-  model danych użyty do realizacji i oparty na nim język,
-  reprezentacja danych przestrzennych i sposób kh indeksowania (dane 
przestrzenne są wielowymiarowe w przeciwieństwie do danych alfanume­
rycznych, które są jednowymiarowe).

W artykule opisano projekt systemu graficznej bazy danych GT- 
-H OLM ES. Oparto go na dedukcyjnej bazie danych HOLM ES |4|. 
Dedukcyjna strona systemu nie różni się od wzorca, jakim jest system 
H OLM ES opisany w |4 ,8 |. Dlatego uwagę skupiono na warstwie sprzętu 
z użytkownikiem I języku zapytań w warstwie mechanizmów obsługi 
danych graficznych.

W iększość dotychczasow ych system ów graficznych stanowi specjalizo­
wane oprogram ow anie, k tó re  tw orzono na specjalne potrzeby i z myślą
0 specjalnym sprzęcie. C oraz częściej pojaw iają się przy tym poblemy 
związane z grom adzeniem  dużych ilości inform acji graficznych oraz  ich 
opisu. Przykładow o, użytkow nik system u C A D  operuje wieloma od­
dzielnymi rysunkam i, przechowując atrybuty  obiektów  w standardo­
wym systemie obsługi baz danych. Inform acje alfanum eryczne są 
jedynie biernym  opisem informacji graficznej. Powiązanie między tymi 
system am i zapew nia specjalny sprzęg zarządzany bezpośrednio przez 
użytkow nika.

G raficzna baza danych jest to system, w którym  zarządza się zarów no 
danym i alfanum erycznym i, jak  i inform acją graficzną. System taki 
powinien mieć jeden spójny język opisu i operow ania danym i, um ożli­
wiający użytkownikowi rów nopraw ne operow anie danym i graficznymi
1 alfanum erycznym i. W graficznych bazach danych, W trakcie analizy 
wyrażeń języka generuje się oddzielnie polecenia dla profesora danych 
alfanum erycznych i procesora danych przestrzennych (rys. I) {10).

Z  punktu  widzenia użytkow nika możliwości operow ania danym i 
graficznym i m uszą być równie proste, jak  w klasycznych systemach 
obsługi baz danych. Systemy te um ożliwiają przeglądanie i redagowanie

Uiyfkownik

A
GT- HOLMES

i C

as
Attanwmerycma Prjt*fritnna

tifvc pytoma c/<ść pytania

Ktaiycma Graficzna
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danych tfanyth
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danych w postaci tabelarycznej. Bazy graficzne natom iast powinny 
ponad to  zapewniać możliwość wyświetlania obrazów , zmiany skali, 
a przede wszystkim korygow ania obiektów  graficznych (ich kształtu, 
położenia itp.).

H istorycznie, baza graficzna najczęściej była postrzegana jak o  typo­
wa baza relacyjna [1, 6 . 10). Nie brak też poglądu, iż m odel relacyjny, 
m imo swojej prosto ty  i łatwości implementacji, nie przystaje do  
reprezentow ania skom plikow anej informacji graficznej. Inform acja 
opisująca obraz graficzny ma cechy, k tóre elegancko wyraża się za 
pom ocą m odelu obiektow ego [9J. Takie cechy jak  hierarchiczność, 
korpuskularność, dziedziczenie, idealnie pasują do  opisu informacji 
graficznej. Realizacja tych zależności w m odelu relacyjnym jest oczy­
wiście m ożliwa, ale wymaga zdefiniow ania relacji pow iązań, co przy 
pewnej liczbie poziom ów pow oduje zatracenie klarow ności schem atu. 
M odel obiektowej bazy danych, m im o wielu ciekawych i pożądanych 
cech, nie doczekał się jeszcze jednolitego, form alnego opisu. D odatko­
wo traci się w nim prosto tę m odelu relacyjnego. Dyskusję na ten tem at 
i próbę powiązania obu m odeli przeprow adzono w [11, 12).

O prócz p rób  z m odelem relacyjnym i obiektow ym  pojaw iają się 
próby zastosow ania innych m odeli baz danych. Najczęściej są to 
rozszerzenia m odelu relacyjnego. Charakterystyczny jest tu projekt 
system u POSTG RES [13], który m iał spełniać wym agania zaaw ansow a­
nych aplikacji typu C A D /C A M . PO STG R ES o p a rto  na systemie 
relacyjnym IN G R E S, dlatego ideą było ograniczenie do minim um  
zmian w m odelu relacyjnym. Innym  podejściem jest utworzenie n adbu­
dowy obiektowej nad istniejącym systemem; przykładem  może być 
system R*D2 (7) oparty  n a  m odelu N F 1 {3). Przykładem  systemu 
opartego na m odelu E-R jest system opisany w [5],

Ze względu na bogatą struk turę  opisu inform acji graficznej pożądane 
wydaje się zastosow anie dedukcji jak o  narzędzia do  operow ania tą 
struk turą. Uzyskuje się w ten sposób możliwość w nioskow ania z faktów  
zawartych w bazie przy w ykorzystaniu uniwersalnych zależności zdefi­
niowanych w schemacie. Przykładem  system u o  cechach dedukcyjnych 
może być system łączący elementy obiektowości 7. logiką, opisany w (9). 
Innym  ciekawym przykładem  jest system IIDS, w którym  oprócz logiki 
zastosowano m etodę reprezentacji danych przestrzennych (ang. 2-D  
sirings) wykorzystywaną bezpośrednio w procesie wnioskow ania (2).

I
System opisany w artykule łączy w sobie cechy graficznej i dedukcyj­

nej bazy danych. W proponow anym  systemie język dostępu o p arto  na 
logice, otrzym ując w ten sposób silny ap ara t d o  form ułow ania zapytań, 
definicji i zasad spójności, wspólny dla danych graficznych i alfanum e­
rycznych.

FUNKCJE GRAFICZNEJ BAZY DANYCH

Z funkcjonalnego punktu  widzenia m ożna określić pewne -  m inim al­
ne -  wym agania nakładane na system graficznej bazy danych:
•  wszelkie dane graficzne powinny być wyświetlane na ekranie graficz­
nym; dodatkow o m ogą być wyświetlane skojarzone dane alfanum erycz­
ne (także na ekranie graficznym), np. zarys m iasta i jego nazwa oraz 
liczba ludności,
•  wszelkie dane związane z danym  obiektem  graficznym wyświetlanym 
na ekranie m ogą być podane w postaci tekstowej,
•  należy zapewnić łatwy dostęp  do schem atu z deklaracjam i, definicja­
mi i zasadam i spójności,
O wszelkie dostępne na ekranie dane graficzne m ogą być m odyfikow a­
ne, obiekty graficzne m ogą mieć zmieniane położenie lub kształt za
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pom ocą odpow iednich urządzeń zewnętrznych (m yszka, digitizer), 
a  zw iązane z nimi dane alfanum eryczne • m ogą zostać zm ienione 
bezpośrednio z k law iatury.

Cechy funkcjonalne języka

Język dostępu  i operow ania danym i w bazie graficznej musi spełniać 
w ym agania staw iane uniw ersalnym  system om  graficznym . Operacje, 
jak ie  pow inien realizować tak i system , m ożna podzielić na następujące 
grupy [6]:
1. Operowanie, obrazem
•  przesuw anie obrazu  na  ekranie,
•  o b ró t obrazu,
•  powiększenie pionow e, um ożliwiające oglądanie obrazu  o różnym  
stopniu  ogólności (szczegółowe przybliżenie -  ogólny obraz),
•  powiększenie poziom e, um ożliw iające oglądanie tylko pewnych 
elem entów  obrazu  wynikających z przyjętych kryteriów ,
•  powiększenie diagonalne, um ożliwiające oglądanie części z wielu 
obrazów  jednocześnie, wybranych na podstaw ie ustalonych kryteriów ,
•  nak ładan ie  jednego obrazu  na drugi,
•  m askow anie części obrazu  na podstaw ie ustalonych kryteriów ,
•  .projekcja obrazu.
2. Rozpoznawanie i analiza obrazu
•  rozpoznaw anie zaw artych w rysunku obiektów  graficznych na 
podstaw ie cech opisujących ustalony wzorzec, opisany pro jek t nie 
obejm uje tego rodzaju operacji (stanow ią one tem at na oddzielne 
opracow anie).
3. Operacje przestrzenne i geometryczne
•  wyznaczanie odległości m iędzy obiektam i graficznymi,
•  wyznaczanie długości, śro d k a  i k ą ta  nachylenia linii,
•  wyznaczanie pow ierzchni, środka  i obw odu regionu,
•  wyznaczanie przecięcia obiektów  graficznych,
•  wyznaczanie połączenia dw óch regionów ,
•  wyznaczanie różnicy m iędzy dw om a regionam i.
4. Operacje funkcyjne
•  funkcje agregujące (m inim um , m aksim um , sum a, licznik),
•  funkcje statystyczne (średnia, odchylenie standardow e iłp.).
5. Funkcje definiowalne i połączenie z językiem proceduralnym
•  m ożliwość definiow ania własnych funkcji, dzięki zintegrow aniu 
języka zapytań  graficznej bazy danych z językiem  proceduralnym .
6. Operacje wejścia-wyjścia
•  d rukow anie  i wyświetlanie inform acji w postaci tabelarycznej,
•  d rukow anie  i wyświetlanie obrazu  graficznego,
•  kolorow anie części obrazu  na podstaw ie ustalonych kryteriów ,
•  zm ienianie i uak tualn ian ie  w artości ustalonych zm iennych obrazu,
•  zapam iętyw anie nowych inform acji skojarzonych z obrazem  w bazie 
danych.

JĘZYK SY STEM U  G T-HO LM ES

System G T -H O L M E S  m a wszystkie cechy dedukcyjnej bazy danych 
i charakteryzuje  się jednolitym  opisem  obiektów  o raz  zachodzących 
m iędzy nim i związków. K ażdy obiekt jest opisany przez swój typ. 
Relacje, typy i obiekty  są jednoznacznie identyfikow ane przez swoje 
nazwy. K ażdy obiekt m oże wchodzić w skład wielu relacji. K ażda 
relacja m oże być w idziana jak o  podzb iór p ro d u k tu  kartezjańskiego 
określonego na zbiorach obiektów . E lem entarnym i jednostkam i tego 
p ro d u k tu  są fakty, określające relacje zachodzące m iędzy konkretnym i 
obiektam i. W  tym  ujęciu zbiór faktów  elem entarnych 'Stanow i zaw ar­
tość bazy danych system u. Schem at bazy danych  zaw iera deklaracje 
i definicje typów , relacji o raz  zasady spójności. M ożna powiedzieć, że 
schem at stanow i d la  bazy danych teorię określającą jej struk tu rę , przez 
co zgodna ze schem atem  baza danych, staje  się jednym  z m odeli dla tak 
określonej teorii [4],

G raficzny system  G T -H O L M E S  jest rozszerzeniem  system u H O L ­
M ES w k ierunku  graficznych baz danych i um ożliwia prow adzenie 
w nioskow ania na danych graficznych. System o p a rto  na trzech pod sta ­
wowych pojęciach: ob iek t, relacja i funkcja.

Język dostępu  system u G T -H O L M E S  m ożna zanurzyć w języku 
proceduralnym , dzięki czem u stanie się m ożliwe zaim plem entow anie 
bardziej w yrafinow anych i specjalizowanych m etod dostępu, na przy­
kład zapytyw anie przez obiekty graficzne (ikony) [1],

W system ie ograniczonym  do dw u wym iarów  definiuje się następu ją­
ce typy pierw otne: punk t, linia, region, rysunek (ang. point, line, region,
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picture). Jest to  m inim alny zestaw  graficznych typów pierw otnych. 
W szystkie funkcje graficzne działają na  dziedzinach tych typów. Dzięki 
takiem u podejściu projektow any język m oże być niezależny od imple­
m entacji struk tury  wewnętrznej typów. O pis w ewnętrzny regionu może 
być linią opisującą obw ód lub m apą bitow ą. U żytkownik bezpośredni 
będzie odizolow any od szczegółów realizacyjnych. D la potrzeb systemu 
G T -H O L M E S  przyjęto pięć typów graficznych o następujących ce­
chach:
P O IN T  -  punk t, jest to  para  liczb typu IN T E G E R , np. (123, 456); 
L I N E -  linia łam ana, jest to lista p a r liczb typu IN T E G E R , m inim um  
dwie pary, np. (123, 456), (256, 600), (450, 900);
R E G IO N  -  obszar, region, jest opisany za pom ocą m inim alnej liczby 
punktów  tworzących obw ód, czyli jest to lista pa r wartości typu 
IN T E G E R , m inim um  trzy pary;
C O L O R  -  ko lor obiektu  graficznego, jest opisany przez trójkę liczb typu 
IN T E G E R  oznaczających składniki RGB;
P IC T U R E  -  rysunek, obraz; jest opisany przez nazwę, może to być 
m apa bitow a, s tru k tu ra  w ewnętrzna jest cechą charakterystyczną 
systemu.

W prow adzenie typów graficznych wym aga dokonania  pewnych 
zm ian na poziom ie języka, tj. d odan ia  nowych typów standardow ych 
(graficznych) o raz  d odan ia  funkcji graficznych. D odatkow o w prow a­
dzono wyrażenia arytm etyczne i funkcje agregujące. Z m ieniono także 
składnię niektórych poleceń, aby spełnić założenia wyspecyfikowane 
jak o  cechy funkcjonalne języka.

Funkcje i predykaty graficzne

Jedną z głównych zm ian w systemie H O L M E S jest dodanie  funkcji. 
B iorąc pod uwagę dyskusje na tem at użytego m odelu, funkcje m ogą być 
trak tow ane jak  w budow ane operacje, k tóre na podstaw ie danych 
wejściowych przekazują w artość pewnego typu standardow ego. W yróż­
nia się cztery klasy funkcji:

•  Funkcje geometryczne (obliczające)
D IST(typ graficzny, typ g raficzny)-*IN T E G E R , 
L E N G T H (L IN E )-* IN T E G E R ,
A R E A (R E G IO N )-*  IN T E G E R ,
P E R IM E T E R (R E G IO N )-*  IN T E G E R ,
SL O PE (L IN E )-*  IN T E G E R ,

•  Funkcje generowania obiektów graficznych
C E N T E R (typ  graficzny)-*PO IN T ,
IN T E R SE C T IO N (typ  graficzny, typ graficzny)-»typ graficzny, 
U N IO N (typ  graficzny, typ graficzny)-*typ graficzny, 
D IF F E R E N C E (ty p  graficzny, typ graficzny)-» typ graficzny.

•  Funkcje tworzące obiekty graficzne
SE T  PO IN T (dw ójka liczi))-*PO IN T,
SE T  L IN E (m inim um  p a ra  dw ójek)-* LI N E,
SE T  R E G IO N (m inim um  tró jka dw ójek )-*R E G IO N ,
SE T  C O L O R (tró jka liczb lub sta ła)-*C O L O R .

•Funkcje przekształcające obiekty graficzne
S H IFT (typ  graficzny, IN T E G E R , IN T E G E R )~*typ graficzny, 
R O T A T E (typ  graficzny, IN T E G E R )-* ty p  graficzny,
M A G N IF Y (typ  graficzny, IN T E G E R )-» ty p  graficzny.

P onad to  do języka dod an o  przedefiniow ane predykaty  graficzne: 
N O R T H (typ  graficzny I, typ graficzny2),
S O U T H (typ  graficzny 1, typ graficzny2),
EA ST(typ graficzny 1, typ graficzny2),
W EST(typ graficzny l, typ graficzny2),
C O V E R E D  BY(typ graficzny, R E G IO N ),
O V E R L A P(typ graficzny, typ graficzny).

Predykaty  tej grupy m ogą bezpośrednio korzystać ze zbiorów  indeksu­
jących obiekty graficzne. N ie przesądzając konkretnej realizacji indek­
sow ania inform acji przestrzennej, m ożna stwierdzić, iż będzie pożądana 
taka optym alizacja w ykonania rozkazów  języka H O LM ES, aby m ożna 
było prow adzić wyszukiwanie w bazie danych z wykorzystaniem  z tej 
indeksacji.

Zdefiniow ane funkcje i p redykaty  pozw alają operow ać obiektam i 
graficznym i. Poniżej pod an o  przykłady w języku G T -H O L M E S , w k tó ­
rych korzysta się z m echanizm ów  graficznych. W szystkie przedstaw ione
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przykłady odnoszą się do  wspólnego schem atu, przedstawionego 
w przykładzie pierwszym.

Przykład 1

P R I M A R Y  T Y P E S  .
R O O M
H E A T E R

.'RJMARY r e l a t i o n s h i p s
R O O M  m a p p e d _ b y  P I C T U R E
R O O M  h a s_ ** eq io n R E G I O N
H E A T E R  m a p p e d _ b y  P I C T U R E
H E A T E R  ha9_r'egiofi R E G I O N
H E A T E R  has'si.'e I N T E G E R  -

D E R I V E D  T Y P E S  
D 1 G R O O M  
COL.DROOM 

D E R I V E D  R E L A T I O N S H I P S

D E F I N I T I O N S  '
D I G R O O M _ D E F :
F O R  A l l  * < * * B ! G R O O M  IFF E X I S T  y , z ( x m a p p e d _ b y  y ^ N D  x

r t as ^r eq io n z A N D  A R E A 12 > > 3 0  ) l

C O L D R O u M _ D E F :
F O R  A L L  x ( x s C O L D R O O M  IFP E X I S T  xl, y, 2 , 2 l, v ( x m a p p e d ^ b y  

y A N D  x h a s _ r e g i o n  2 A N D  xi m« sp pe d_ by y A N D  xl h a s _ c e g i o n  
cl A N D  xl h * e _ s i 2*  v A N D  C O V E R E D _ B Y (z 1 . z )  A N D  A R E A  t z ) / v

C O N S T R A I N T S
C0 1:
F O R  A L L  m :R O O M  ( E X I S T  y :HEATEft; 2 ,r t r 2  <x ma pp j? d_ by 2 A N D  

x h a s ^ e g i o n  >• A N D  y m a p p e d _ b y  2 A N D  y h a s _ r e g i o n  r2  A N D  
C 0 V E R E D _ B Y i . r 2 ,  r > >

G rupa 1

Polecenia tej grupy dotyczą rysunku na ekranie lub obiektów  
graficznych. W przypadku całego obrazu  są to  polecenia, które nie 
powinny znaleźć się na poziom ie języka.:O peracje w rodzaju „przesuń 
rysunek” lub „o bróć” nie zm ieniają fizycznej reprezentacji, nie m ają 
więc odzwierciedlenia w bazie danych i jak o  takie są zaim plem entow ane 
na poziom ie sprzęgu,z użytkow nikiem  lub (i) języka proceduralnego. 
Operacje na  obiektach graficznych zm ieniają ich argum enty i są 
realizowane przez polecenia system u G T -H O L M E S.

Przykład 2

W przykładzie zm ieniam y atrybuty  grzejnika H234. tj. kolejno 
przesuw am y, obracam y i powiększam y obraz  grzejnika:

• : • . 1

C H A N G E  V A L U E S  O F  k : H E A T E R , y : R E G I O N  H O L D I N G  . 1» : O  ' «2^5«' A N D  -
has_*-egion y! 

p f j e s u ń  g t ; e  jnik w  1 ev»a o  ,10 * >
S E T T I N G  y * S H IF T ! y * - 1 0 , 0 ) ;

<* o b r ó ć  g r z e j n i k  o 9 0  s t o p n i  w  p r a w o  *)
S E T T I N G  y « R O T  A T E  s y ,- 9 0 ) ;

{ * o o w i ^ k a ;  a w u f c r o t m e  Ił
S E T T I N G  v * M A G N I F Y ł y , 2 ) V  !

Aby zobaczyć grzejniki na pierwszym piętrze, o wielkości większej niż 
20  żeberek, należy zadać pytanie:

F IN D  y, x AS tem pi H O L D IN G  (x m apped by ’first floor’ A N D  
x has_region y A N D  x has size v W H IC H  >  20);

VIEW  tem p i; (« jest to odpow iednik powiększenia poziom ego *)

A by wyświetlić pokoje ciepłe w kolorze czerwonym  oraz  zimne 
w niebieskim, m ożna w ykonać następującą sekwencję poleceń:

F I N D  2 , x, y, S E T _ _ C 0 L 0 R  t * bl u e '  '• A S  c o o l  h Q l O I N G  u  n> ao pe d_ by y  A N D  
x h a s _ r e g i o n  2 A N D  x : C 0 L D R 0 Q M > ;

F I N D  2 , x, y, S E T _ C G L 0 R  < ‘ >-ed’ > A S  w a r m e r  H O L D I N G  U  m a p p e d . b y  y A N D  
x h a s _ f e g i Q n  2 A N D  N O T  * : C O L D R O O M ) ;,

V I E W  c o l a e r ,  « a r m e r ;

W ykorzystano tu definicję C O L D R O O M  z poprzedniego przykładu.

G rupa 3 
Przykład 3

W celu wyświetlenia pokoi z parteru  w raz z ich powierzchniam i, 
m ożna zastosow ać pytanie:

F IN D  y,A R E A (y),’sq rm ’ AS tem pi H O L D IN G  (x m apped by 
’ground floor’ A N D  x has region y);

VIEW  tem p i;

Znalezienie obszaru wspólnego pokoi ’15 I’ i ’15 2’ realizuje 
polecenie:

F IN D  y,x ,z,x l, IN T E R S E C T IO N ^ ,z), ’in tersection’ AS tem p2 H O L ­
D IN G  (x EQ ’15 1’ A N D  x has region y A N D  xl EQ ’15 2’ 
A N D  xl has region z);

VIEW  temp2;
(• zostanie wyświetlony obszar pokojów ’15 1’ i 15 2’ oraz ich część 
w spólna, wraz z opisam i *)

W celu wyświetlenia wszystkich grzejników , które są zlokalizowane 
w odległości mniejszej niż 10 m etrów  od grzejnika ’H777’, należy zadać 
pytanie:

F IN D  y,x AS temp3 H O L D IN G  (xl EQ ’H777’ W H IC H  m apped by 
z lA n d x lh a s  reg io n y l A N D x :H E A T E R  W H IC H  m apped by 
z l A N D  x has region y A N D  D IS T A N C E  (y, y l)  <  10);

G rupa 4

Funkcje agregujące: M IN (IN T E G E R ), C O U N T (any  type), SU M  
(any type), A V E R A G E (IN T E G E R ) itp. działają na zbiorze wartości, 
tj. na wyniku operacji F IN D .

Przykład 4

Zadanie: ,.dta każdego piętra znajdź sum aryczny obszar i jego powierz­
chnię" jest realizowane przez sekwencję:

F IN D  x,SU M (z), SU M (A R E A (z)) AS F U L L  A R E A  H O L D IN G  
(y m apped by x A N D  x has region z);
VIEW  F U L L  A R EA ;

Aby wyświetlić pom ieszczenia parteru , k tóre nie m ają grzejników 
oraz pomieszczeń piwnicznych, m ożna wykorzystać relacje z poprzed­
niego przykładu:

F IN D  x ,  y  A S  t e m p i  H O L D IN G  t y  m a p p e d  b y  'q r o u r i d  f l o o r V  ANC? V  
h a s _ r e g i o n  x AN D  F U L L  _ A R E A  ( ’ c e  11 Ar-' , x l ,  2 I )  AND rJ0T  
O V E R L A P <x, x  1 ) A N D  . NQ1 E X I S T  x 2 ,  yZ1, z 2  Ł y 2  m a p p e d  b y  
’ g r o u n p _ f  lo O f  * A N O  v 2  h a s _ r e q i o n  x 2  A N D  y 2  h a s _ s i / e  j r ?  --.ND 
0 V E R L A R T x 2 ,  x ) ) )  ;

V I E W  t e mp i;

UW AG I IM P L E M E N T A C Y JN E

Przy korzystaniu  z system u należy brać  pod uwagę następujące 
czynniki:

Typy graficzne w systemie

Jak  ju ż  w spom niano, typy graficzne są opisane przez wartości 
n iedostępne w sposób bezpośredni z poziom u języka. A rgum enta relacji 
o  tych typach są dostępne jedynie ja k o  zam knięte obiekty. D ostęp do 
w artości tych obiektów  może nastąpić wyłącznie przez specjalne 
funkcje. Tworzenie argum entów  o tych typach następow ałoby przez 
specjalne stałe tworzące, na  przykład:

A D D  FA CTS ’carO l’ HAS PO SIT IO N  PO IN T ( ) W ITH  C O L O R  
C O L O R ( )

gdzie PO IN T ( ) jest stałą  tw orzącą. W ykonanie tego polecenia spow o­
duje wyświetlenie kom unikatu: „carOl HAS PO SITIO N ? W IT H  C O ­
LO R ?” , a  system będzie czekał na w prow adzenie współrzędnych 
p unk tu  przy użyciu odpow iedniego urządzenia wejściowego, a następ­
nie ko loru  (z k law iatury lub m enu). O dpow iednie stałe tworzące mają 
następującą postać: PO IN T ( ), L IN E ( ), R E G IO N ( ), C O L O R ( ), 
P IC T U R E ( ).

K o lo r i rysunek są typam i związanym i z obiektam i graficznym i, 
takim i jak  punk t lub region. W proponow anym  systemie w ystępują one 
oddzielnie. Daje to  całkow itą niezależność od konkretnego zastosow a­
nia, np. baza m oże dotyczyć jednego czarno-białego rysunku (bez użycia 
typów: ko lor i rysunek) lub całego zbioru rysunków  wielokolorowych. 
T ylko użytkow nik -  przez odpow iednie pow iązania w relacjach -  decy­
duje o  tym , jakiego rysunku dotyczy dany obiekt graficzny. Dzięki tem u 
uzyskano dużą uniwersalność w dostępie do  inform acji i m ożliwość 
jednolitego dostępu  do  inform acji w ram ach wielu rysunków . M ożna
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więc prowadzić wyszukiwanie nie tylko w ram ach jednego rysunku, ale 
całej bazy rysunków. Relacje między rysunkam i lub ich hierarchia m ogą 
zostać zdefiniowane na poziomie schem atu bazy. Takie podejście jest 
bardziej uniwersalne niż prezentow ane w publikacjach [ 1, 6 , 10].

Sprzęg z użytkownikiem

Prezentacja danych graficznych jest znacznie bardziej skom plikow a­
na niż przeglądanie danych w systemie klasycznym. Na przykład 
w odpowiedzi na pytanie: ,,znajdź wszystkie miasta z populacją większą 
niż KHI (XX) i wyświetl nazw y", w oknie graficznym pojaw ią się punkty 
(lub obszary) oznaczające m iasta i obok nich ich nazwy. W oknie 
tekstowym pojawią się rekordy z dw om a polami: nazwa m iasta i punkt 
(lub region). Stan, w jakim  znajduje się system, jest swego rodzaju 
stanem  przeglądania: w oknie tekstowym  m ożna przeglądać kolejne 
rekordy i pola. w oknie graficznym m ożna przeglądać obraz, dokonując 
na nim ewentualnie operacji przesunięcia, obro tu , powiększenia itp. 
W szystko to  razem stanowi pewien chwilowy stan systemu i jest 
pewnym obrazem  informacji zawartych w bazie danych. Dane graficzne 
są jedynie dokładnym  obrazem  relacji zawartych w obszarze roboczym  
systemu, które wynikają bezpośrednio z wykonania operacji VIEW.

Relacje w przestrzeni roboczej

W ykonanie polecenia F IN D  powoduje znalezienie zbioru pewnej 
relacji tymczasowej. Relacja ta istnieje do  czasu trw ania sesji i może 
zostać zachow ana na stałe poleceniem KEEP. W ykonanie polecenia 
VIF.W na dowolnej relacji pierwotnej (np, na lej znalezionej) spowoduje, 
że znajdzie się ona w przestrzeni roboczej. Oznacza to. iż o ile istnieją 
w tej relacji obiekty graficzne, są one wyświetlane wraz z obiektam i 
znakowym i występującymi w tej relacji. Załóżm y, że w wyniku w ykona­
nia pewnej pary poleceń F IN D  i VIF.W, przestrzeni roboczej istnieją 
następujące fakty:

tem p0(rcgion.'P l .V) 
lem p0(rcgion.'PI 7')

Na ekranie graficznym  pojawią się dw a regiony oznaczające rury wraz 
z ich opisami. Po w ykonaniu pary poleceń F IN D  i VIEW , pojawią się 
dodatkow e fakty:

t e m p i (regiooi * 15 _ 1', 'R O O M " ,‘ f irst_f l o o r ’ :pi ctyro) 

temp i < t-egi on, * 1 6 _ 1 ' * * R O O M ’ , ’ fi rst_f 1 oo*' '.¡pictu^e) 

t e m p L (reqion, ’ 1 7 ^ 1 ’ ,* R O O M ’ ,*f i r s t _ f i o o r *:picturei 

t e m p 2 <region, ’H 3 5 * ,24,*f i r ś t _ f l o o r * :picture» 

temp2tregjon, ’H 3 6 ' , 2 4 , * f i c s t _ f I o o k *:picture) 

temp2tf'eg ion, * H56* , 26, * f i rst_f 1 a a r ' :p i ctur e i

i
Na ekranie ukaże się rysunek podkładow y "first floor', poprzednie 
obiekty (rury) oraz regiony określające pokoje i grzejniki. W ykonanie 
dodatkow ych poleceń F IN D  (i VIEW ) i znalezienie wszystkich pokoi 
i grzejników na kolejnych p iętrach spow oduje, że m ożna oglądać wiele 
rysunków podkładow ych z naniesionymi na nie obiektam i. U żytkownik 
dysponuje mechanizmem (np. menu) do  przeglądania wielu rysunków 
podkładow ych. K orzystając z tych m echanizm ów m ożna zażądać 
wyświetlenia, na przykład, rysunku 'ground floor' parter. W raz z tym 
rysunkiem  pojawi się zarys pokoi i grzejników na tej kondygnacji. 
W dalszym ciągu widać na ekranie zarysy obu ru r z faktów  zawartych 
w relacji tcmpO. które nic są związane z żadnym  rysunkiem podkłado­
wym (rys. 2 ).

W ogólnym  przypadku przewiduje się, że polecenie VIEW  może być 
uzupełnione specyfikacją wyświetlenia obrazu  składającego się z dow ol­
nej kompozycji obrazów  i relacji znajdujących się w obszarze roboczym . 
W razie b raku takiej specyfikacji działa pewien standardow y m echa­
nizm trak tow ania  typu PIC T U R E . W szczególności, jeśli w danym  
fakcie występującym w przestrzeni roboczej,'jeden z. argum entów  jest 
typu PIC T U R E , to wszystkie następne argum enty wysiępujące w tej 
relacji są związane z tym właśnie rysunkiem  podkładow ym . Brak 
obiektu typu P IC T U R E  w relacji jest równoznaczny z wyświetleniem 
obiektów  graficznych tej relacji; bez względu na bieżący rysunek 
podkładow y (tj. w sposób ciągły do chwili usunięcia danego ftiktu 
z przestrzeni roboczej). Podobny m echanizm, jak  dla typu P IC T U R E , 
jest związany z kolejnością wystąpień innych typów graficznych. Jeśli 
w fakcie wystąpi typ graficzny, to wszystkie następujące po nim typy 
alfanum eryczne (oraz  typ kolor), aż do  następnego typu graficznego, są 
wyświetlane wraz z danym  obiektem. N a przykład fakt:

p ipes(reg ion l, 'P I 2 
'red ':C O L O R )

23’, 'g reen ';C O L O R . region2, 'P13 34’,

spow oduje wyświetlenie regionu pierwszej rury z opisem 'P I 2 -  23’ 
w kolorze zielonym i regionu drugiej rury z opisem  'P I 3 - 34’ w kolorze 
czerwonym  (na jednym  rysunku).

■ ip h  \z <jj rtdoL^» f  looi

ROOM 16 ..Î

15 1 
16_1 
17_1

ROCK
ROOM
ROOM

f  i r s l  ifl
f i r s t  f l  
f i r a t  f l

P ic tu r e
tt*JS 24 
K36 24 
H£6 26

f i r s t  f l  
f i r s t  f l  
f i r s t  f l

|KV> ?4 

.P U

ba

n m s s s s t fa

Ry*. 2.

Jak ju ż  stw ierdzono, język systemu G T-M O LM ES pow stał przez 
dodanie typów graficznych (i związanych z nimi funkcji i rozszerzeń 
składni języka) do języka system u HO LM ES- W prow adzając te rozsze­
rzenia s ta rano  się zachować jak  najwięcej z uniwersalności poprzednie­
go języka. Pow stał w ten sposób język zgodny z poprzednim  modelem 
i zachowujący wszystkie jego właściwości (podejście obiektow o-relacyj­
ne i dedukcyjność). m ający jednocześnie możliwości operow ania dany­
mi graficznymi. Przedstawione podejście jest swego rodzaju pośrednią 
drogą między dw om a innymi rozwiązaniam i.

Pierwsze z. nich m ożna określić jak o  G O -H O L M E S, co oznacza 
rozszerzenie języka system u H O LM ES o obiekty graficzne. O biekty 
typu PR IM A R Y  definiowane w schem acie-m ają . oprócz, nazwy, 
w budow ane argum enty charakterystyczne dla opisu obiektów  graficz­
nych. A rgum enty te opisują graficzną postać obiektu, a więc: obszar, 
kolor, rysunek podkładow y. W artości tych argum entów  są w sposób 
autom atyczny interpretow ane przez system podczas wyświetlania.

W iększość poleceń system u G O -H O L M E S nic wymaga żadnych 
zmian w stosunku do  swoich pierwowzorów z systemu H O LM ES. 
Podzbiór obiektów  znalezionych poleceniem F IN D  może być wyświet­
lany poleceniem VIEW  w sposób natychm iastow y, poniew aż z każdym  
znalezionym  obiektem  graficznym są związane jego wewnętrzne a rg u ­
m enty reprezentujące kształt, kolor i rysunek podkładow y. Takie 
podejście upraszcza znacznie sposób interpretow ania przez system 
danych graficznych. Z drugiej strony struk tu ra  obiektu  jest sztywna
i zaszyta na stałe w systemie.

System G O -H O L M E S ma prostszy i bardziej oczywisty sposób 
interpretow ania obiektów graficznych, a co za tym idzie, całej interakcji 
z użytkownikiem, kosztem  u traty  części uniwersalności system u o p arte ­
go na typach graficznych.

Drugie rozwiązanie m ożna nazwać G C -H O L M E S rozszerzony o po­
lecenia graficzne. Jest to propozycja, w której zakłada się dodanie do 
składni języka H O L M E S standardow ego typu tablicowego TA B( ]..[ ]. 
Typ ten obsługiwałby argum enty obiektu graficznego, tj. punkt, linię, 
region i kolor. To. czy pewien argum ent typu tablicowego oznacza 
okipślony argum ent graficzny, zależy od tego, w jakim  miejscu składni 
polecenia zostanie um ieszczony przez użytkow nika.

Składnia większości poleceń standardow ego systemu H O LM ES nie 
wymaga żadnych zm ian. Przede wszystkim należy dodać do  składni 
mechanizmy operow ania tablicami. D odatkow o trzeba dodać polecenie 
SH O W . które umożliwia wyświetlanie danych graficznych na ekranie.
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Instytu t System ów Sterowania  
Katowice

Sieci WIAP i TOP  
przegląd standardów i przykład aplikacji

W raz z pow staniem  idei łączenia kom puterów  w sieci, wiele firm 
kom puterow ych zaczęło p roponow ać swoje, indyw idualne rozwiązania 
oparte  na produkow anym  przez nie sprzęcie. Sieci te w wykonaniu 
różnych firm różniły się m iędzy sobą organizacją i sposobem  przesyła­
nia danych, a po n ad to  przeznaczone były dla sprzętu określonego typu. 
U trudniało  to znacznie przyłączanie do  danej sieci sprzętu  p rodukow a­
nego przez inne firmy, wym ianę oprogram ow ania i łączenie różnych 
sieci między sobą. Sytuacja taka  spow odow ała zainicjowanie w 1977 r. 
przez ISO (International Organization fo r  Standardization) p rac  no rm a­
lizacyjnych m ających na celu ujednolicenie zasad przesyłania danych 
w sieciach. W ynikiem tych prac było przedstawienie w 1978 r. 
7-warstwowej A rchitektury  Systemów O tw artych zwanej modelem  
O SI/ISO  RM  (Open System  Intereonnection, IS O  Reference M odel).

Jednocześnie potrzeby użytkow ników  sieci wyprzedzały jednak  tem ­
po prac norm alizacyjnych, prow adząc do pow stania konstrukcji, k tóre 
m ają bezpośredni wpływ na kształt szczegółowych standardów . Takim i 
konstrukcjam i wydają się być obecnie, ze względu na szczegółowe 
dopracow anie p rotokołów  warstw  wyższych, M A P (M anufacturing  
Autom ation Protocol) o raz  T O P  (Techniccil nad Office Protocol).

C HA RAKTERYSTYK A STA N D A R D Ó W  M A P O R A Z  T O P

M A P jest propozycją nowoczesnego standardu  sieci lokalnej (LA N ) 
dla zastosow ań w zakładach przem ysłowych. S tandard  ten został 
opracow any przez K oncern G eneral M otors (G M ) w obliczu zagroże­
nia am erykańskiego przem ysłu m otoryzacyjnego przez konkurencję 
japońską. G M  zdai sobie sprawę, że nie może sprostać konkurencji beż 
szerokiego w prow adzenia autom atyzacji w spom aganej standardow ym i 
środkam i kom unikacyjnym i obejm ującym i cały zakład przemysłowy 
(adm inistrację, zarządzanie, proces p rojektow ania , produkcję). Ponie­
waż żadne z istniejących rozwiązań LAN nie spełniało narzuconych 
przez G M  w ym agań, firm a podjęła się opracow ania własnego p ro to k o ­
łu M A P, korzystając przy jego tw orzeniu z prąd prow adzonych przez 
wiele organizacji norm alizacyjnych, takich jak: ISO, A N SI. C B E M A , 
IEEE.

Tym , czym dla zakładów  przemysłowych stal się M A P, dla środow i­
ska biurow ego jest T O P. Podobnie jak  M A P, p ro toko ł T O P  powstał 
w koncernie Boeing, k tó ry  również pilnie potrzebow ał sieci lokalnej 
umożliwiającej rozwiązanie jej specyficznych problem ów.

N a rys. I przedstaw iono arch itek turę  sieci M A P i T O P wersji 3.0 na tle 
7-warstwowego m odelu O SI/ISO  RM . W dalszej części artykułu  
zostaną om ów ione poszczególne warstw y tej wersji sieci.

wielu producentów  zarów no kabli, jak  i sprzętu pom ocniczego. Elimi­
nuje to  ujem ne skutki, jak ie m ogłyby wynikać z produkcji m onopolisty­
cznej, a  dzięki produkcji m asowej wpływa na relatywnie niski poziom  
cen.
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R )Ł  1. Architektura M AP I T O P

W arstw a fizyczna

W arstw a fizyczna pow inna zapewnić transm isję inform acji przez 
m edium  transm isyjne. D la p ro toko łu  M A P zalecanym  sposobem  
transm isji jest transm isja szerokopasm ow a o szybkości 10 M b/s w kablu 
koncentrycznym  stosow anym  w am erykańskiej telewizji kablowej 
CA TV . Preferow anie takiego rozw iązania wynika przede wszystkim 
z następujących faktów:
•  T ransm isja szerokopasm ow a daje możliwości tw orzenia k ilku sieci 
lokalnych (o  różnych funkcjach) opartych na  jednym  w spólnym  kablu, 
co ma szczególne znaczenie w środow iskach przem ysłowych, gdzie 
istnieje k ilka różnych system ów łączności, um ożliwiających przesyłanie 
inform acji różnego typu (głos, dane, obraz); transm isja tak a  ch arak tery ­
zuje się dużą niezaw odnością.
e  Telewizja kablow a CATV w USA opiera się na wieloletnich dośw iad­
czeniach i jest dziedziną bardzo dobrze o panow aną technicznie. Istnieje

Należy jed n ak  zaznaczyć, że d la M A P dopuszcza się także transmisję 
typu carrierband  (z kodow aniem  fazy) z szybkością 5 M b/s, jak  również 
stosow anie jak o  m edium  transm isji św iatłow odów. Param etry  elektry­
czne i m echaniczne interfejsu zgodne są ze standardem  IE E E  802',4.

W  p ro toko le  T O P  dopuszczono dużą elastyczność w doborze  rozw ią­
zań warstw y fizycznej w celu umożliwienia w spółpracy z sieciami 
różnego typu,. Jednakże rozwiązaniem  preferow anym  jest w tym 

l przypadku  transm isja w paśm ie podstaw ow ym  z użyciem kabla  koncen­
trycznego lub skrętk i zgodnie z w ym aganiam i s tandardu  ISO 8802.3 lub 
8802.5. W ynika to ze specyfiki środow iska biurow ego opierającego się 
na  transm isji inform acji w zasadzie jednego fypu danych i nie wym aga­
jącego tak  wysokiej niezaw odności o raz  dotrzym ania  tak  ścisłych 
zależności czasowych jak  środow isko przemysłowe.
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Warstwa połączeń logicznych

W arstw a połączeń logicznych określa form at pakietów , adresację 
pakietów  w LAN. wykrywa błędy transmisji i steruje dostępem  do 
m edium . Zgodnie z protokołem  IEEE 802 dzieli się na dwie podw arst-
wy:
•  M A C (M edium Access Conirof) -  zarządzającą dostępem  do łącza 
fizycznego (m edium ).
•  LLC (Logical Link Controt) -  zajm ująca się kontro lą przesyłania 
danych.

W związku z tym, że w większości procesów przemysłowych, istotne 
jest dotrzym anie pewnych czasów krytycznych, dla M A P w ybrano 
realizację M A C zapew niającą zdeterm inow any czas dostępu do me­
dium  -  m etodę przesyłania znacznika (ang. token passing) z w ykorzysta­
niem topologii m agistralowej (bus). Podstaw ą jest w tym przypadku 
standard  IEEE 802.4. O dw rotna sytuacja występuje w przypadku TOP, 
gdzie zależności czasowe nie odgryw ają takiej roli. Stąd preferuje się tu 
w ykorzystanie s tandardu  ISO 8802/3 (IE EE  802.3) odnoszącego się do 
sieci z m etodą dostępu typu C SM A /C D . charakteryzująca się niezde­
term inow anych czasem  dostępu.

Dla podw arstw y LLC standard  ISO 8802.2 wykorzystywany przez 
T O P i M A C oferuje trzy typy usług:
•  typ 1 -  usługi bezpołączeniowe,
•  typ 2 -  usługi połączeniowe.
•  typ 3 -  usługi bezpołączeniowe z potwierdzeniem.

W przypadku, usług połączeniowych (typ 2) każdy transfer jest 
poprzedzony ustanaw ianiem  połączenia logicznego, w ram ach,k tórego 
następuje kolejkowanie, potw ierdzanie kom unikatów , kontro la  prze­
pływu i korekta błędów. Usługi bezpołączeniowe (typ I i 3) nie 
wym agają ustanow ienia połączenia logicznego.

T yp 1 usług sprow adza się właściwie tylko do wysyłania danych i nie 
zawiera w sobie realizacji żadnych funkcji kontrolnych związanych 
z transm isją. Typ 3 stanow i kategorię pośrednią między typem I a 2. Co 
praw da nie jest ustanaw iane połączenie logiczne, ale każda transm isja 
jest potw ierdzana, a także jest m ożliwa kontro la przepływu i retransm i­
sja pojedynczej ramki.

Biorąc pod uwagę szybkość realizacji transm isji w M A P i T O P zaleca 
się wykorzystanie jedynie usług typu 1. Ponieważ nie zapewniają one 
jednak  odpowiedniej niezawodności transm isji, większość funkcji kon­
trolnych realizowana jest tu przez warstwę Iransportow ą.

W arstw a sieci

Nadrzędnym  zadaniem  tej warstwy jest dobór trasy, k tó rą  będzie 
przesyłana w iadom ość, tzn. adresacja węzłów znajdujących się na 
drodze transferu aż do  węzła przeznaczenia. M A P i T O P  wykorzystują 
zdefiniowane przez standard  ISO 8348 i ISO 8340,/ADI usługi warstwy 
sieciowej odnoszące się d o  bezpołączeniowego trybu (typ I ) przesyłania 
informacji. O pierają się one na protokole  ISO 8473+  A D I (Internet 
protocol) opisującym  sposób ich realizacji. Procedury adresacji w sieci są 
realizowane zgodnie ze standardam i ISO 8348/AD2 i ISO /D IS 9542. 
ISO /D IS 8028 jest definiowany jak o  wewnątrzsieciowy p ro tokół służą­
cy do przyłączenia T O P  do  sieci z kom utacją pakietów  (X.25).

Warstwa transportowa

W arstw a transportow a pow inna zapewnić przezroczysty i niezaw od­
ny transfer danych między jednostkam i sesji. W związku z decyzją
0 realizacji usług bezpołączeniowych w warstwach niższych, M AP
1 T O P  wykorzystują najbardziej kom pleksowy i doskonały protokoł 
zdefiniow any przez ISO dla warstwy transportow ej (Transport Protocol 
Class 4). Umożliwia on, poza ustanowieniem  i likwidacją połączenia, 
transfer danych w raz z segm entacją i łączeniem informacji, m ultiplekso- 
w anie połączeń transportow ych, sterow anie przepływem i w ielostronną 
kontro lę  transferu zapew niającą jego niezawodność.

W arstw a sesji

Podstaw ow ym  zadaniem  tej warstwy jest koordynacja kom unikacji 
między procesam i użytkow ym i M A P. Usługi warstwy sesji są definio­
wane przez standardy  ISO 8326 i 8327 w postaci jednostek  funkcjonal­
nych (ang. functiona l units), k tóre w fazie ustanaw iania połączenia są 
odpow iednio grupow ane w zależności od żądań użytkow nika.
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Dla realizacji swoich usług warstwy 5 M A P i T O P wykorzystują trz) 
typy nowych jednostek funkcjonalnych:
•  Kernel Functional Unit -  zapewnia podstaw ow e usługi wym agane dc 
ustanowienia i likwidowania połączeń sesji i transferu danych,
•  Duplex Functional Unit -  pozwala na realizację jednoczesnej dw ukie­
runkowej transmisji,
•  Resynchronise Functional Unit - umożliwia uczestnikowi sesji usta­
wienie połączenia sesji na istniejący już  lub nowy punkt synchroniza­
cyjny.

Należy podkreślić, że Kłrnel Functional Unit jest m inimalnym 
wym aganym  przez TO P i M A P podzbiorem  standardu  ISO 8326/27.

W arstwa prezentacji

Podstaw ow ą funkcją warstwy prezentacji jest konwersja i fo rm ato­
wanie danych. Protokoły używane na tym poziom ic umożliwiają 
kom unikującym  się procesom  aplikacyjnym  form owanie informacji 
w sposób zapewniający jej rozumienie m imo różnic składniowych. M AP 
i T O P realizują transfer danych między w arstwą sesji a poszczególnymi 
elem entam i warstwy aplikacji (Applications Service Elements): FTA M . 
M M S itd., opierając się na regułach notacji ASN. I (Abstract Syn tax  
Notation) objętej standardam i ISO 8824 i 8825.

Warstwa aplikacji

W arstwa aplikacji stanowi interfejs między użytkownikiem  i siecią, 
przez który m ają dostęp do  sieci program y aplikacyjne i program iści.

Dla M A P 3.0 na poziom ie tej warstwy wyróżnia się pięć protokołów :
•  Association Control Service Element (ACSE).
•  Directory Services (obsługa katalogu).
•  File Transfer Access and M anagement (FT A M ).
•  Network M enagement (zarządzanie siecią),
•  M anufacturing Message Standard  (M M S).

A o to  kró tka  charakterystyka tych protokołów :
•  ACSE (ISO 8649/2,8650/2). W poprzednich wersjach M A P protokoł 
ten nazywany był CASE (Common Application Service,Klemcnts). Jego 
podstaw ow ą funkcją jest ustanaw ianie i likwidacja połączenia (asocja­
cji) między procesam i użytkowymi. Pozwala na wym ianę między nimi 
określonych param etrów , takich jak: tytuły, adresy, kontekst aplikacji. 
Usługi ACSE są wykorzystywane przez pozostałe protokoły  warstwy 
aplikacji.

•  Directory Services (obsługa katalogu). P rotokoł ten zajm uje się 
obsługą katalogu zawierającego inform acje dotyczące wszystkich ak tu ­
alnie dostępnych dla użytkow nika zasobów sieci. K atalog zawiera 
nazwę każdego z zasobów wraz. z adresem , przez który może być 
osiągalny.

•  F T A M .  Jest to p ro tokoł umożliwiający transfer zbiorów  między 
procesam i aplikacyjnym i oraz  operacje na zbiorach zdalnych (tw orze­
nie, kasowanie zbioru, transm isje zbiorów  otw artych, ustawianie i zm ia­
nę atrybutów , zmianę zawartości zbioru, lokalizację, odczyt i zapis 
rekordów  w zbiorze).

•  Network M enagement (zarządzanie siecią). P rotokoł ten umożliwia 
zarządzanie siecią. Analizuje stopień wykorzystania sieci przez tworze­
nie statystyk dotyczących jej aktyw ności. Inform acje te mogą być 
wykorzystywane np. do zmiany konfiguracji sieci i jej procesów 
przetw arzania, a także w celach diagnostycznych.

•  M M S . P ro tokoł ten ujednolica form at wiadomości przesyłanych 
w środow isku przemysłowym. Stanowi generator w iadomości pozw ala­
jących na wzajemne porozum iew anie się różnego typu urządzeń prze­
mysłowych (urządzeń sterow anych numerycznie, robotów  przem ysło­
wych, sterowników).

S truk tu ra  warstwy aplikacji d la T O P częściowo pokrywa się z M AP, 
a częściowo wykracza poza rozwiązania przyjęte przez M AP. W TO P 
wykorzystywane są wszystkie wymienione wyżej pro tokoły  z wyjątkiem 
specjalizowanego pro tokołu  M M S. Ponadto  są stosowane:

•  Virtual Terminal (VT), pozwalający na implementacje w irtualnego 
term inala,
•  Message Handling System s  (M H S). um ożliwiający realizację poczty 
elektronicznej.
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P o n ad to  d la T O P m ożna wyróżnić pewne pro tokoły  zapewniające 
opcjonalne usługi d la p rogram ów  aplikacyjnych. P ro tokoły  te tw orzą 
jak b y  ósm ą w arstw ę m odelu, m ożna je  podzielić na następujące rodzaje:

•  zabezpieczające zgodność z przyjętym i w określonej dziedzinie 
fo rm atam i danych:
-  w grafice kom puterow ej: Computer Graphic M etafile Interchange 
Format (C G M IF ),
-  w zarządzan iu  biurem : O ffice Document Interchange Format (O D IF),
-  w produkcji: Product Definition Interchange Format (PD IF);

•  stanow iące interfejs m iędzy w arstw ą aplikacji a:
-  oprogram ow aniem  graficznym : Computer Graphic Application Inter­
face ,
-  oprogram ow aniem  wykorzystującym  zdalne przesyłanie zbiorów  
(np. oprogram ow anie  baz danych): Rem ote File Transfer Applications.

A p l i k a c j a

Interfejs.

LLC_ _ lyp_ 3 _ 
"~~HAC~

Wąrstwa fizyczna
medium

Ry*. 2. Architektur* EPA (miniMAP)

K ończąc rozw ażania odnoszące się do  architektury  pro tokołów  M A P 
i T O P  w arto  zauważyć, że im plem entow anie pełnej a rchitektury  M A P 
dla aplikacji z krytycznym i zależnościam i czasowym i może być niem oż­
liwe ze względu na długi czas przetw arzania inform acji. W takiej sytuacji 
dopuszcza się stosow anie a rch itek tury  zredukow anej do  trzech warstw  
(rys. 2) o nazwie Enhanced Performance Architecture  (EPA) lub 
M iniM A P; a lbo  też kom binacji M A P/EPA  (rys. 3).

Aplikacja 2

2 U t  

,  MAC

L U
 ta'J........
MAC z generacją odpo­
wiedzi natychmiastowej

1

ad ap tera  układam i typu SM C 90C65/9058/9068 (ok. 60 USD), realizu­
jącym i p ro tokó ł typu A R C N E T .

R easum ując, N E T ISS jest kom patybilna z m iniM A P głównie pod 
względem program ow ym , natom iast pod względem sprzętowym  zacho­
wuje jedynie podstaw ow ą, istotną dla tego typu zastosow ań cechę 
-zd e term in o w an y  czas dostępu  (m etoda ,,token passing"). N a m argine­
sie należy w spom nieć, że dośw iadczenia w budow ie sieci A R C N E T  były 
podstaw ą do  opracow ania stosow anej w m iniM A P norm y IE EE  802.4 
(C arrierband). Zastosow anie technologii A R C N E T  pozwala stosunko­
wo tanim  kosztem  (jedno z najtańszych rozwiązań firmowych) zaspo­
koić potrzeby w zakresie transm isji w tw orzonych w Instytucie syste­
m ach rozproszonych, a co  najważniejsze, rozpocząć prace projektowe 
nad sieciami M A P i T O P  z ominięciem  bariery technologicznej budowy 
ad ap tera  na układach M C  68824.

A rchitekturę sieci N ETISS na tle architektury  m iniM A P przedstawia 
rys. 4. C ałkow ita zgodność między nimi panuje na poziom ie łącza 
danych, co w przyszłości umożliwi włączenie sieci N ETISS do  sieci 
M A P i T O P. W arstw a połączeń logicznych zostanie zrealizowana 
w postaci zbioru  p rocedur w ykonujących poszczególne funkcje kom uni­
kacyjne zgodnie z norm ą IEF.E 802.2 (klasa 1 i 3).

Aplikacji
r̂otokoty wiosnę

10G-INT 
COM. INT

MMFS

MMFS1ACSE ACSE

Prezentacji

Stsji

Transportowa

Sieciowa

LLC IEEE 802‘2c 11.3 IEEE 802.c li,3
tqeza
danjrch MAC Protokół - 

ARCNET
IEEE B02.4

Fizyczna (token 
passing bus)

(token 
passing bus)

Ryt. 3. Architektur* M AP/EPA

Z e  względu na w ym aganą n iezaw odność i szybkość transm isji, a także 
na to , że EPA nie zaw iera warstwy transportow ej, w arstw a LLC EPA 
realizuje typ 3 usług (bezpołączeniowe z potw ierdzeniem ).

PRZYKŁAD APLIKACJI M A P O RAZ TO P

W Instytucie System ów Sterow ania w K atow icach są prow adzone 
prace nad siecią N E T ISS przeznaczoną do zastosow ań przemysłowych 
i laboratory jnych . Przy w yborze koncepcji uwzględniono poniższe 
czynniki:

•  Sieć N E T ISS pow inna um ożliw iać tworzenie rozproszonych syste­
m ów przetw arzan ia  sygnałów  oraz  rozproszonych system ów sterow a­
n ia na  podstaw ie m odułów  m ikrokom puterów  M E R A  80-80120/130 
o raz  IBM  PC.

•  Sieć N ETISS pow inna być rozwiązaniem  tanim  i nowoczesnym  oraz 
m aksym alnie zgodnym  z m iędzynarodow ym i standardam i M A P i TO P.

•  Ze względu na barierę technologiczną, em bargo i wysoki koszt (ok. 
1000 U SD ) przew iduje się czasowe zastąpienie układów  M C  68824

Modtl 0SI/IS0 N EU  

Ryś. 4. Architektura sieci NETISS oraz miniMAP

Procedury te m ogą być:
-  w ykorzystywane bezpośrednio przez twórców  oprogram ow ania 
użytkow ego,
-  w budow ane do języka program ow ania  sterow ników  L O G EL,
-  w ykorzystane przy im plem entacji p ro toko łu  transferu wiadomości 
przemysłowych M M FS (M anufacturing M essage Format Standard).

W zakresie sprzętu zakłada się zgodność param etrów  technicznych 
N ETISS z param etram i sieci A R C N E T , bal.; 
konfiguracja: rozproszona gwiazda (ST A R ) lub m agistrala (BUS), 
m etoda dostępu: token passing hus,
medium : kabel koncentryczny typu R G 62/U  (93 om ), kabel koncentry­
czny 75 om  oraz św iatłow ód, 
zasięg: do  6,5 km, 
m aksym alna liczba węzłów: 255, 
technika transm isji: baseband, 
szybkość transm isji: 2,5 M b/s.

Rys. 5 przedstaw ia elem enty sprzętowe i program ow e sieci NETISS. 
Do sprzętu zaliczam y adaptery , rozgałęźniki i okablow anie. Dla 
kom puterów  osobistych odpow iednie adap tery  d la  wersji BUS lub 
STA R  będą im portow ane. O pracow any adap ter N ETISS/A M SM  
będzie m iał kilka w ykonań i opcji, ukierunkow anych na przystosowanie 
do  różnych konfiguracji sieciowych i ośrodków  transm isji. Przewiduje 
się połączenie jego konstrukcji z konstrukcją  aktyw nego 4-liniowego 
rozgałęźnika. Bezpośrednio z adap terem  będzie w spółpracow ał prog­
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ram  obsługi adap tera  M A C  D R IV E R , k tóry będzie zgodny ze s tan d ar­
dem  IEEE 802 na styku LLC-M AC.

Funkcje podw arstw y połączeń logicznych zgodnie z norm ą IEEE 
802.2 (klasa I i 3) będzie realizował p rogram  o nazwie L L C  D R IV E R . 
Z  chwilą, gdy zaistnieje możliwość budowy sieci m iniM A P, program  
L L C  D R IV E R  będzie m ógł w spółpracow ać z adapterem  sieci m ini­
M A P, który  zastąpi ad ap ter A R C N E T  w raz z program em  M A C  D R I­
VER.

O program ow anie L L C  D R IV E R  o raz  M A C  D R IV E R  pow inno być 
wykonane w trzech wersjach dla trzech m ikroprocesorów  systemów: 
Z 8O/SCOS, 8086/IRM X -88 oraz  IBM PC /M S-D O S.

Opro-jranowome Ino* oproçramo - 
użytkowe UOGEl) warna użytkowo

System operacyjny
X

7Hirst<
zasto­
sowań

2.warstwc
Iqczo
danych

JJJ.
MAC

1 WarsN* 
fizyczna

i MS-OOS 
SCOS 

J  IRMX-8B 
MS-00S 
SCOS 
IRMX-8b

LLC.DRIVER

MAC.0RIVER

Adapter

i i t i i m u i T

16» Pr 
w
6056

IBM K  
Z80
SCBti

IBMVC
VSM

Rys. 5. E k n w ty  sprzętowe i programowe Mcci N E T IS S

Z 1 usług warstwy łącza danych będą m ogły korzystać następujące 
program y, warstwy zastosowań:
■LOG IN T .  realizujący dw ukierunkow y transfer pakietów  między p ro ­
gram am i użytkowymi napisanym i w języku LO G EL,
C O M  IN T , zapewniający wym ianę pakietów  danych między dow olny­
mi, pracującym i w sieci, system am i operacyjnym i,
M M F S  IN T ,  realizujący transfer w iadom ości przemysłowych na p o d ­
budow ie A C S E I N T  /ISO  8649/8650/.

Przykładow ą konfigurację sieci N ETISS przedstaw iono na rys. 6 .

W sieci N ETISS są realizowane tylko usługi bezpołączeniowe i bezpo- 
łączeniowe z potwierdzeniem.

Usługi bezpołączeniowe polegają na przesyłaniu danych bez ustano­
wienia połączenia logicznego między kom órkam i warstwy nadrzędnej. 
Nie istnieje zatem  m echanizm  kontroli popraw ności przesyłu danych 
i podejm ow ania akcji wydobyw ania się z błędów.

Usługi bezpołączeniowe z potwierdzeniem  pozw alają przesyłać dane 
bez ustanow ienia połączenia logicznego, przy czym transm isja jest 
zabezpieczona przed pow tórnym  przyjęciem tej samej ram ki, a o  ode­
braniu  jednostk i informacji przez zdalną kom órkę LLC  jest pow iada­
m iana lokalna kom órka LLC.

Z najdujące-się  w różnych stacjach kom órki warstw y nadrzędnej 
w stosunku do warstwy LLC kom unikują się ze sobą przez wym ianę 
jednostek  danych nazywanych LSDU (L ink Service Dala Unii):

K om órki warstwy LLC kom unikują  się za pośrednictw em  jednostek  
danych PD U  (Protocol Data Unit).

Funkcje w arstwy LLC dokładnie określa norm a lEEiE 802.2 N ajw aż­
niejsze z nich to:
-  przesłanie jednostk i danych (L SD U ) z warstw y nadrzędnej do  zdalnej 
stacji,
-  przekazanie warstwie nadrzędnej jednostk i danych odebranych ze 
zdalnej stacji.

Jednostki danych LLC PDU przesyłane między warstwami LLC I MAC

Komenda Odpowiedź

Typ 1 u r
XID XID
T E ST T E ST

Typ 1 ACO ACO
A C l ACI

Oznaczenia:
U l -  nłewuoerowaaa jednostka danych LLC PDU,
XID  -  przekazywanie iaformacji o parametrach warstwy LLC,
T E S T  -  testowanie zdolnold zdalnej LLC do transmisji pola informacyjnego, 
ACO  -  jednostka danych LLC PDU z numerem sekwencyjnym 0,
A C I -  jednostka danych LLC PDU z numerem sekwencyjnym I

Realizując usługi dla warstwy nadrzędnej, LLC  korzysta z usług 
warstwy M A C. Polegają one na:
•  wysłaniu d o  zdalnej stacji jednostk i danych PD U  otrzym anych 
z lokalnej kom órki LLC,
•  odbieraniu  z m edium  transm isyjnego ram ek adresow anych do  stacji 
i przekazaniu zaw artych w nich danych do  lokalnej kom órki LLC,
•  inform ow aniu lokalnej kom órki LLC  o pom yślnym  lub niepom yśl­
nym wysłaniu ram ki do m edium  transm isyjnego.

W arstw a nadrzędna kom unikuje się z  podw arslw ą LLC  przez 
wym ianę tzw. prym ityw ów . Prym ityw  jest inform acją określającą 
elem entarne zdarzenie jak ie  m oże wystąpić na styku pom iędzy dwiema 
w arstw am i. Istnieją następujące prym ityw y wym ieniane pom iędzy 
w arstw ą nadrzędną a  LLC.

•  Usługi bezpołączeniowe:
L  D A T A  R E Q U E S T  -  zadanie przesłania danych LSDU do zdalnej 
stacji.w  trybie bezpołączeniowym .
L D A T A  IN D IC A T IO N  -  przekazanie warstwie nadrzędnej (U SER ) 
danych LSD U  otrzym anych ze zdalnej stacji w trybie bezpołączenio­
wym.

Zadaniem  warstw y L LC  (Logićal L ink Control) jest zapewnienie 
niezaw odnej transm isji danych m iędzy węzłami sieci. W pełnym  m odelu 
siedm iow arstw ow ym  ISO/OSI świadczy ona usługi warstwie N E T , 
natom iast w przypadku  sieci N E T ISS -  warstw ie aplikacji (U SER ).

W arstw a L LC  oferuje warstw ie wyższej typy usług:
9  bezpołączeniowe, 
e  połączeniowe,
S  bezpołączeniowe z potw ierdzeniem .

•  Usługi bezpołączeniowe z potwierdzeniem:
D L D A T A  A C K  R E Q U E S T  -  zadanie wysłania LSDU do  odległego 
LLC, przy użyciu trybu  bezpołączeniowego z potw ierdzeniem . 
D L .D A T A  A C K  IN D IC A T IO N  -  przekazanie warstwie nadrzędnej 
(U SER ) danych LSD U, nie będących duplikatem  osta tn io  przyjętych 
danych, o trzym anych ze zdalnej stacji.
D L D A T A  „ACK S T A T U S  IN D IC A T IO N  -  inform uje warstw ę nad-

dokończenie na s. 16
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DOROTA SZCZAWIŃSKA  
BOGDAN TR A W lftSK i 
Zakład Systemów Informacyjnych  
Biblioteki Głównej i Ol NT  
Politechnika W rocławska

Konwersja danych między pakietami 
micro C D S /IS IS  i dBase I I I  Plus

Powszechne zastosowanie mikrokomputerów w przedsiębiorstwach, 
placówkach naukowo-badawczych, ośrodkach informacji naukowo-tech- 
nicznej i innych instytucjach spowodowało zwiększenie zapotrzebowania 
na różnorodne systemy zarządzania bazami danych, dostosowane do 
konkretnych potrzeb użytkowników. Do najpopularniejszych pakietów, 
zarządzania bazami danych należy obecnie pakiet dBase 111 Plus, 
nadający się najlepiej do tworzenia systemów w działach kadr, w gospodar­
ce materiałowej lub księgowości. .Z  uwagi na brak odpowiedniego 
oprogramowania stosuje się go również do obsługi bibliograficznych baz 
danych, katalogów bibliotecznych itp., choć do tych zadań jest on gorzej 
dostosowany.

Wprowadzenie na rynek pakietu ^ISIS" zaprojektowanego specjalnie 
do obsługi bibliograficznych baz danych, umożliwiło tworzenie systemów 
dokumentacyjnych wyposażonych w znacznie lepsze mechanizmy wyszu­

kiwania danych niż oferowane przez systemy zrealizowane przy użyciu 
dBase 111. Co więcej, /tISIS nie wymaga od użytkownika pisania procedur 
operowania na bazie danych; wszystkie funkcje są już oprogramowane 
i ujęte w odpowiednie menu |1, 2|, co znacznie ułatwia projektowanie 
systemu. Prostota obsługi i różnorodne możliwości są zachętą do wykorzy­
stywania pakietu /ilSIS do zakładania bibliograficznych baz danych 
i zarządzania nimi. Postawiło to administratorów baz danych przed 
problemem przeniesienia danych z pakietu dBase III do baz danych 
założonych w formacie /ilSIS. Odbywało się to przez eksport danych 
z bazy dBase do pliku ASCII, po czym plik ten był programowo 
przekształcany do postaci ISO 2709, a następnie do postaci CD S/ISIS. 
Konwersja taka wymagała więc wykonania kilku następujących po sobie 
operacji, a ponadto napisania dość złożonego programu konwertującego 
plik testowy zapisany przez pakiet dBase III do postaci ISO 2709.

W Zakładzie Systemów Inform acyjnych Biblioteki Głównej i O IN T  
Pę»litechniki W rocławskiej opracow ano oprogram ow anie, które na 
podstaw ie struk tu ry  bazy danych, zapisanej przez jeden z pakietów , 
tworzy odpow iadającą jej struk turę  dla drugiego pakietu. Następnie 
dokonuje  konwersji danych do postaci docelowej, uwzględniając og ra­
niczenia obow iązujące dla tej postaci. Czynność użytkow nika jest 
zredukow ana do  niezbędnego minim um; wym aga się od fiiego jedynie 
podania nazwy wyjściowej baz danych i wybrania pól konwersji [6], 
Z arów no struk tury  baz danych, jak  i fizyczna postać zbiorów  dla obu 
pakietów  są różne. O pracow anie projektu i wykonanie oprogram ow a­
nia wym agało przyjęcia takich rozw iązań, które zapewniłyby uzyskanie 
zgodności stru k tu r baz danych oraż zm ianę postaci danych.

STRUKTURY BAZ DANYCH I POSTACI PLIKÓW W PAKIE­
TACH /iISIS O RAZ dBASE III

W tabeli 1 zestaw iono podstawowe cechy stru k tu r baz danych w obu 
pakietach [1, 4).

Tabela t. Cechy struktur baz/danych w pakietach //ISIS i dBase t l i

Cechy ftISIS dBase III

Maksymalna wielkość pliku głównego 16 MB
Maksymalna lic/ha rekordów w bazie danych 12000 1 mld
M aksymalna długość rekordu X000 znaków 4(KK) znaków
Maksymalna łic/.ba pól w rekordzie 100 I2K
Maksymalna długość pola 1650 znaków 254 /nakt
W ystępowanie zdefiniowanych pól w poszczególnych
rekordach opcjonalne obowiązkowe
Możliwość zdefiniowania podpól \* polu istnieje brak
Możliwość /definiowania pól powtarzalnych istnieje brak
Typ przetwarzanych rekordów zmiennej slalej

długości długości
Dopuszczalne typy pól znakowe znakowe

numeryczne numeryczne
alfabetyczne data
wzorzec ' logiczne mcmo

"  Oryginalna na/wa pakietu hr/mi CDS/ISIS {Mini-micra Ver.unn) [ li W artykule jest 
stasowana skrócona na/wa /jlSIS

Postać plików w pakiecie /iISIS

Podczas konwersji danych w kierunku-/ilSIS->dBase program  wyko­
rzystuje trzy spośród plików tworzących bazę danych w pakiecie /¿ISIS: 
•  Plik nazwa bazy. F D T , zawierający definicję struk tury  rekordu 
w bazie oraz nazwy wzorców wyświetlania, form ularzy w prow adzania 
danych i tablic w yboru pól. Podczas konwersji z pliku tego są pobierane 
inform acje dotyczące opisu poszczególnych pól w rekordzie, wykorzys­
tywane do tworzenia opisu pól w pliku ndsWa bazy. DBF  (dBase III), 
a mianowicie:

nazwa bazy danych.
nazwa form ularza wyświetlania rekordu, 
nazwa tablicy wyboru pól, 
kolejno definiowane pola:

nazwa pola 30 bajtów  (każde pole w nowym wierszu), 
wzorzec lub ograniczniki 20 bajtów ,
4 liczby oddzielone spacjami: 

identyfikator pola do  3 bajtów , 
długość pola do  4 bajtów. 
ko<3 typu pola:
0 znaki alfanumeryczne,
1 litery alfabetu,
2 cyfry,
3 wzorzec. , 
znacznik powtarzalności:
1 pole pow tarzalne.
0  w przeciwnym przypadku.

*
•„ Plik nazwa bazy. M S T , będący głównym plikiem bazy danych. Są 
z niego pobierane kolejno rekordy do  konwersji, a także informacje 
o  długości poszczególnych pól w bazie (ponieważ pola te są opcjonalne, 
a rekordy w bazie zarządzanej przez 1SIS mają zmienną długość). 
Form at zapisu tego zbioru jest następujący (3):
ETYKIETA PLIKU stanowi ją 18 początkow ych bajtów  pliku. 
Isto tna jest zaw artość następujących bajtów:
2 3 bajt liczba rekordów  w pliku,
4 5 bajt liczba bloków zajętych przez plik MST,
10 11 bajt liczba bloków  w pliku po przeprow adzonej reorganizacji 
pliku MST,
14 15 bajt bloki zajęte po  reorganizacji i odzyskane podczas reorga­
nizacji.
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ETY KIETA R EK O R D U  -  ma długość 14 bajtów  i występuje na 
początku  każdego rekordu . Isto tna jest zaw artość następujących baj­
tów:

0-1  bajt -  num er rekordu,
2-3  bajt - długość rekordu,
8-9  bajt -  adres bazowy danych,

10-11 bajt -  liczba pól w rekordzie (każde wystąpienie pola pow tarzal­
nego jest liczone oddzielnie).
TA BLICA  A D R ESÓ W  składa się ze zmiennej liczby elem entów  6 - 
-bajtow ych. Liczba ta jest rów na liczbie wystąpień pól w rekordzie 
(każde w ystąpienie pola pow tarzalnego jest liczone oddzielnie). Po­
szczególne bajty m ają następujące znaczenie:
0-1 bajt -  iden tyfikato r pola z pliku FD T,
2-3  bajt -  adres pola w segmencie danych,
4-5  bajt -  długość pola w bajtach.
SE G M E N T  DANYCH -  stanow ią go zaw artości pól określonych 
w tablicy adresów , umieszczone jedna  za drugą.

K ażdy rekord musi zaczynać się od parzystego adresu, więc jeśli 
rekord  kończy się na parzystym  adresie, to zostaje dodany  1 bajt
0 nieokreślonej zaw artości. Jest on wliczany d o  * długości rekordu 
w TA B LIC Y  A D R ESÓ W .

•  Plik naw a-bazy . X R h \  zawierający indeks do pliku głównego
1 um ożliwiający lokalizację poszczególnych rekordów  w pliku MST. 
Form at zapisu tego pliku jest następujący [3]:
ETY KIETA BLOKU -  obejm uje pierwsze 4 bajty  każdego bloku 
zajętego przez plik. Zaw ierają one:
0-1 bajt num er bloku w pliku X R F,

2 bajt -  w skaźnik zajętości bloku:
01 -  blok zapełniony,
00  -  w przeciwnym przypadku,

3 bajt -  00,
P O L E  DA NYCH - sk łada się z 4-bajtow ych elem entów. Liczba tych 
elem entów  jest rów na liczbie rekordów  w pliku. Elem enty te zawierają: 
0-1 bajt num er bloku zaw ierającego rekord  w pliku M ST 
2-3 bajt -  przesunięcie początku rekordu  w bloku.

Postać pliku nazw a_bazy. DBF  w pakiecie dBase

Podczas konwersji danych w kierunku dB ase-»//ISIS  program  korzy­
sta  z pliku na zw a -b a zy. DBF, tw orzącego bazę danych w pakiecie 
dBase III.

Z  pliku tego są pobierane zarów no inform acje dotyczące opisu pól 
w bazie, jak  i dane  z kolejnych rekordów . Form at zapisu tego pliku jest 
następujący [7]:
NA G ŁÓ W EK  - stanow ią go 32 bajty  na początku pliku. Isto tna jest 
zaw artość następujących bajtów:

0 - 1  bajt -  wersja bazy danych,
2 - 3  bajt d a ta  ostatniej m odyfikacji bazy danych,
4 - 7  bajt -  liczba rekordów  w bazie danych,
8 - 9  bajt -  liczba bajtów  zajm ow ana przez tablicę adresów ,

10 11 bajt -  liczba bajtów  w rekordzie.
TA B LIC A  A D R ESÓ W  -  ma długość 32 bajty  i występuje tyle razy. ile 
jest pól w rekordzie. Istotne są następujące informacje:

0 -9  bajt -  nazwa po la  zapisana w kodzie ASCII.
11 bajt -  kod typu pola,

12-15 bajt -  adres pola danych,
16 bajt -  długość pola.

SE G M E N T  DANYCH stanow ią go zaw artości pól rekordów ; rekor­
dy oddzielone są spacją. Pola są dopełn iane spacjam i do  m aksym alnej 
długości. Znacznikiem  końca pliku jest IA (szesnastkow o).

Z A Ł O Ż E N IA  P R O JE K T O W E  SY ST EM U

Przyjęto następujące założenia projektow e system u konwersji danych 
między pakietam i dBase i /(ISIS:
•  Podczas konwersji danych, na podstaw ie s tru k tu ry  źródłowej bazy

danych, program  powinien tworzyć bez udziału użytkow nika analogicz­
ną struk turę  docelowej bazy danych. Obie struk tury  powinny być 
identyczne, a jeżeli to nie jest możliwe, to  jak  najbardziej podobne.
•  Użytkownik powinien mieć możliwość w yboru pól w źródłowej bazie 
danych, k tóre chce przesłać do  docelowej bazy danych.
•  System powinien przesłać dane ze wszystkich rekordów  bazy źródło­
wej, przekształcając je podczas transm isji, zgodnie z utw orzoną przez 
niego stru k tu rą  bazy docelowej.

Różnice dotyczące s tru k tu r baz danych pakietu /¡ISIS i pakietu 
dBase 111 pow odują, że nie jest m ożliwa konwersja danych z jednej bazy 
danych do  bazy o identycznej strukturze; w związku z powyższym 
przyjęto następujące rozwiązania:

•  Baza danych /¡ISIS dopuszcza występowanie pól pow tarzalnych 
-  pole takie może wystąpić w danym  rekordzie dowolnie wiele razy. 
Baza danych dBase nie akceptuje takich pól; odpow iednikiem  tego 
rodzaju zależności między kilkom a wartościam i lego sam ego pola 
w danym  rekordzie, a tym rekordem  jest baza dodatkow a, połączona 
logicznie z główną bazą przez pole łączące. Podczas konwersji danych 
w kierunku /¡ISIS-»dB ase dla każdego pola pow tarzalnego bazy 
/¡ISIS jest tw orzona jedna  baza dodatkow a dBase, zaw ierająca pole 
zdefiniow ane w bazie /¿ISIS jak o  pow tarzalne oraz  jedno  pole o nazwie 
N R _  R E K O R D U , łączące logicznie bazę główną z bazą dodatkow ą. 
Pole to  zostało  sztucznie w prow adzone do opisu pól w bazie głównej 
i zawiera kolejne num ery rekordów . W prow adzenie w sposób sztuczny 
pola N R _ R E K O R D U  zapew nia, że pole to  wystąpi w każdym  
rekordzie. Zostaw ienie użytkow nikow i konieczności w yboru pola łą­
czącego nie m ogłoby zapewnić spełnienia powyższego w arunku, gdyż 
pola w bazach /¡ISIS są opcjonalne. Dzięki tem u zostały zachow ane 
pow iązania m iędzy k ilkakrotnym  wystąpieniem  danego pola w rekor­
dzie a tym rekordem . Jeśli nazwa bazy głównej w dBase ma postać: 
nazw a^bazy. DBF, to bazy dodatkow e m ają nazwy: A .nazw a^bazy. 
DBF , B -n a zw a -b ą zy . D B F  \\.A. M ożna utworzyć m aksym alnie 25 baz 
dodatkow ych.

•  Pola zdefiniow ane przez /(ISIS jak o  zawierające podpola  są prze­
syłane w taki sposób, iż z każdego podpola  w bazie //ISIS jest tworzone 
jedno  pole w bazie dBase. Pole to m a długość taką, jak  w bazie /¡ISIS. 
Jeśli pole m ające podpola  w bazie /(ISIS m iało nazwę: nazw a^pola  
i ograniczniki podpól a i ~b. to z pola tego zostaną utw orzone dwa pola 
w dBase o  nazwach: a^nazw a^po la  i b _nazwa ..polu.

•  Ponieważ w każdej z baz danych występują pola nie mające 
odpow iednika typu w docelowej bazie po konwersji (np. pole typu 
p a ltem  w bazach /(ISIS i pole typu data  w bazach dBase), dokonuje  się 
następującej konwersji typów: wszystkie pola zadeklarow ane jak o  
num eryczne pozostają po konwersji num eryczne w bazie docelowej, 
wszystkie pozostałe natom iast są po konwersji zadeklarow ane jak o  pola 
typu znakowego.

•  Pola w bazie danych /(ISIS m ogą mieć m aksym alną długość 1650 
bajtów , w bazie dBase natom iast pola num eryczne m ają m aksym alną 
długość 19 bajtów , a  pola znakow e -  254 bajty. Podczas transmisji 
danych w kierunku /(ISIS-»dB ase pola przekraczające długości dopusz­
czalne dla bazy dBase są konw ertow ane w następujący sposób:

długości pól w definicji struk tu ry  bazy w pakiecie dBase są skracane 
do  m aksym alnych dopuszczalnych długości,

wartości pól są odpow iednio obcinane.

•  W bazach /(ISIS pola są opcjonalne (m ogą nie wystąpić w danym  
rekordzie), w bazach dBase natom iast pole musi wystąpić w każdym 
rekordzie. Jeśli w rekordzie bazy /(ISIS określone pole nic występuje, to 
podczas transm isji d o  bazy dBase pole takie jest tw orzone i wypełniane 
spacjam i. Podobnie, jeśli pole ma długość mniejszą niż zadeklarow ana 
(/¡ISIS tworzy rekordy zmiennej długości), to  jest ono  dopełniane 
spacjam i do  długości zadeklarow anej. Przy transm isji w odw rotnym  
kierunku pole, k tóre w danym  rekordzie bazy dBase jest całkowicie 
wypełnione spacjam i pom ija się. Jeżeli w artość pola nie wypełnia pola 
do  jego m aksym alnej długości, czyli jest ono  dopełnione do  tej długości 
spacjam i, to podczas transm isji pom ija się spacje końcowe. W przypad­
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ku pól pow tarzalnych, dla których są tworzone osobne bazy w dBase, 
jeżeli pole takie nie wystąpiło w danym  rekordzie bazy //ISIS, to w dBase 
nie wystąpi ono także w bazie dodatkow ej.

•  M aksym alna liczba pól w rekordzie bazy //ISIS wynosi 100. Jeżeli 
baza danych dBase zawiera większą liczbę pól. to pola ponad m aksy­
m alną liczbę nic są przesyłane. Dzięki możliwości dokonyw ania wybo­
ru pól przez użytkow nika m ożna sterować num eram i pól do przesłania.

•  M aksym alna liczba rekordów  bazy /(ISIS wynosi 32 tys. a bazy 
dBase - 1 mld. D latego podczas konwersji dB ase-»/ilSIS  przesyła się 
m aksym alnie 32 tys. rekordów .

•  Podczas transmisji w kierunku dBase-+//ISIS dodatkow e bazy 
danych powiązane logicznie z bazą główną są przekształcane w ten 
sposób iż z pól tych baz tworzy się pola pow tarzalne w bazie //ISIS. Pole 
takie ma długość będącą sum ą długości przekształcanych pól. a nazwę 
taką, jak  pierwszej z tych pól. Ogranicznikam i podpól są kolejne małe 
litery alfabetu.

Użytkownik wskazuje, które pole w dodatkow ej bazie jest polem 
wiążącym tę bazę z bazą główną. Na podstaw ie zawartości tego pola 
pozostałe pola są dołączane d o  odpowiednich rekordów  w bazie //ISIS, 
tw orząc pole pow tarzalne. W skazane pole musi być w ybrane do 
transm isji w bazie głównej i musi mieć identyczną długość i typ, co pole 
wiążące.

•  Pola typu memo  w bazie dBase nie podlegają konwersji do  bazy 
//ISIS.

•  Nazwy pól w bazie //ISIS m ogą mieć m aksym alnie 30 znaków , 
a w bazie dBase -  m aksym alnie 10 znaków . Stąd nazwy pól są skracane 
podczas transm isji /iIS lS -»dB ase do  10 znaków . Nazwy pól w dBase nie 
m ogą zawierać spacji; zastępuje się je znakiem  (_) pauzy w dolnej linii 
słów.

BADANIA CZASU KONW ERSJI

Do badan ia  w ykorzystano bazę danych o nazwie CZAS, której 
struk tu rę  w postaci //ISIS przedstaw iono w tabeli 2. Baza ta stanowi 
fragm ent kata logu wydawnictw ciągłych znajdujących się w zbiorach 
Biblioteki Głównej i O IN T  Politechniki W rocławskiej [5], W kolejnych 
krokach przekształcano do  postaci dBase coraz  większą liczbę rekor­
dów. U zyskiwano w ten sposób bazy danych o struk turze  przedstaw io­
nej w tabeli 3. N astępnie utw orzone bazy danych przekształcano 
z pow rotem  do  postaci /(ISIS, generując bazy danych o  strukturze  
przedstawionej w tabeli 4.

Tabela 2. Struktura ba/y danych w postaci /^ISIS przed konwersją

Tabela 3. Struktura ba/y danych w postaci dBase po konwersji /ilSIS »dBase

Lp. Nazwa pola
Długość
(bajty)

Typ
Ograniczniki -  

-  wzorzec

1 NUM ER KONTROLNY 11 X
2 KRAJ 2 X
3 JĘZYK CZASOPISMA 3 X
4 STANOWISKO 1 X
5 STATUS G ROM ADZENIA 1 N
6 RODZAJ ZAM ÓW IENIA 3 X
7 ISSN 9 X
8 SYGNATURA 15 X
9 TYTUŁ CZASOPISMA 160 X

10 PODTYTUŁ 160 X
11 W YDAW CA/SPRAWCA KO X
12 W YDAW CA/DR 80 X
13 CZĘSTOTLIWOŚĆ 20 X
14 CZĘSTOTLIW OŚĆ (S K R Ó T ). 3 X

Pierw otna baza danych w postaci /¿ISIS oraz  baza o trzym ana po 
konwersji /jISIS->dB ase i dB ase-*/iISIS m ają taką  sam ą struk turę, 
z wyjątkiem  dodatkow ego pola o nazwie N R _R E K Q R D U . Różnice 
dotyczą jedynie nazw pól. Pole N  R -R E K O R D U  jest polem tw orzonym  
podczas konwersji danych w k ierunku //IS IS-»dB ase, zgodnie z założe­
niam i projektow ym i systemu.

l.p. Na/wa pola T>p pola Długość
(hajt>)

1 NR REKORDU Numeric 5
2 NUM ER KONT Character II
\ KRAJ Character 2
4 JĘZYK CZAS Character \
5 STANOWISKO Character 1
6 STATUS G RO Numeric 1
7 RODZAJ ZAM Character 3
8 ISSN Character 9
9 SYGNATURA Character 15

10 TY TU Ł CZAS Character 160
11 PODTYTUŁ Character 160
12 WYDAWCA SP Character 80
13 WYDAWCA DR Character 80
14 CZĘSTOTŁIW Character 20
15 CZĘSTOTL1W Character 3

W yniki pom iarów  czasów konwersji, zam ieszczone w tabeli 5, 
świadczą o tym, żeczas transmisji danych w kierunku dB ase-» /ilS IS jest 
znacznie dłuższy niż w kierunku odw rotnym . Różnice te są spow odo­
wane większą złożonością procedur tworzących pliki pakietu //ISIS 
(w pliku nazw a-baĘ Z M S T  d la każdego rekordu  są tw orzone tablice 
adresów , a dla każdego pola opisujące je  pole danych.

Tabela 4. Struktura ba/y danych w pakiecie /«ISIS po konwersji dBase-»/(ISIS

Lp. Nazwa pola Długość
(bajty)

Typ
Ograniczniki -  

-  wzorzec

1 NR REKORDU 5 N
2 NUM ER KONT II X
3 KRAJ 2 X
4 JĘZYK CZAS 3 X
5 STANOWISKO 1 X
6 STATUS GRO I N
7 RODZAJ ZAM 3 i X
8 ISSN 9 X
9 SYGNATURA 15 X

10 TYTUŁ CZAS 160 X
11 PODTYTUŁ 160 X
12 WYDAWCA/SP 80 X
13 WYDAW CA/DR 80 X
14 CZĘSTOTŁIW 20 X
15 CZĘSTOTŁIW 3 X

B adania p rzeprow adzono na m ikrokom puterze klasy IBM PC /A T  
z zegarem 10 M H z i z dyskiem twardym  20 MB o czasie dostępu  ok. 
65 ms.

Od połowy 1989 r. dostępna jest wersja 2.3 pakietu M icro CD S/ISIS 
zaw ierająca wiele udoskonaleń i rozszerzeń w porów naniu  z wersją 1.0 . 
Fizyczna s tru k tu ra  zbiorów  w wersji 2.3. jest n iekom patybilna ze 
s tru k tu rą  zbiorów  w wersji 1.0. Przenoszenie do  wersji 2.3 baz danych 
uprzednio utw orzonych i użytkow anych w wersji 1.0 jest możliwe przez 
konwersję zbiorów , za pom ocą narzędzi w budow anych w obie wersje 
pakietu.

Tabela 5. Czasy konwersji danych między pakietami dBase III —»//ISIS

Nazwa
pliku

Liczba 
rekordów 
w pliku

Czas 
konwersji \ 

dBase «//ISIS

Czas
konwersji

¿ ilS IS-dB ase

CZAS 1 80 V50T ro7*
CZAS 2 160 5'43“ 2'05*
CZAS 3 480 18' 18" 6'37"
CZAS 4 960 35'38" 13* 10'
CZAS 5 2000 lh  16'30” 26‘44"
CZAS 6 4000 2h 13'30" 52'48"
CZAS 7 8000 5h 03 00" Ih 48'10"

Planuje się wzbogacenie oprogram ow ania  o  następujące możliwości: 
i um ożliwienie użytkow nikow i przesłania określonego podzbioru
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zbioru wszystkich rekordów  (użytkow nik podaje zakres rekordów , 
k tóre m ają ulec konwersji)
•  D okonanie konwersji pól typu m emo  z bazy dBase 111 do bazy /jISIS.
•  D okonanie konwersji bazy danych do  już istniejącej nowej bazy (tzn. 
dokonanie  jedynie konwersji samych danych, bez tworzenia struktury  
bazy danych).
•  Umożliwienie użytkow nikow i wyznaczenia w strukturze  bazy d a ­
nych dBase pól, które po konwersji m ają być podpolam i określonego 
pola w struk tu rze 'bazy  //ISIS.
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Sieci MAP i TOP 
przegląd standardów  

i przykład aplikacji

dokończenie ze s. 12

rzędną (O SER ) o sukcesie lub niepow odzeniu wcześniejszego żądania 
transmisji.
D L R E P L Y  R E Q U E S T  zadanie przesiania przez inną stację uprzed­
nio przygotow anej tam  jednostki danych LSDU lub wym iany tejże 
jednostk i z tą stacją.
D L R E P L Y  IN D IC A T IO N  wskazuje warstwie nadrzędnej, że dane 
LSDU zostały włączone do  odpowiedzi PD U  wysianej do stacji zdalnej. 
DL R E P L Y  S T A T U S  IN D IC A T IO N  inform uje warstwę nadrzędną 
czy wcześniejsza wym iana danych LSDU z odległą stacją zakończona 
została pom yślnie lub niepomyślnie.
D L R E P L Y  U P D A TE  R E Q U E S T  określa dane LSD U . które mają 
być utrzym ywane przez lokalną LLC. D ane te będą wysyłane po 
o trzym aniu zadań transm isji ze zdalnych stacji.
D L R E P L Y  U P D A TE  S T A T U S  IN D IC A T IO N  jest wysyłany z lo ­
kalnej LLC do  warstwy nadrzędnej w celu wskazania rezultatu  wcześ­
niejszego żądania przygotow ania jednostk i danych (D L  R E P L Y  
U P D A T E  R E Q U E ST). Jednostki danych LLC  PD U . mające charak ter 
kom end lub odpowiedzi, są przesyłane między warstwam i LLC i M AC 
(tabela).

F orm at ram ki LLC PDU przedstaw iono na rysunku 7,

SSAP 0SAP CONTROL Pol* intormocyjne

Rys. 7. Kor mul ramki LLC PDU

Oznaczenia.
SSAP adres nadawczej komórki warstwy nadrzędnej, unikalny tylko w obrębie stacji 
nadawczej,
DSAP adres docelowej komórki warstwy nadrzędnej, unikalny tylko w obrębie stacji 
docelowej.
CONTROL bajt określający łyp jednostki danych oraz zawierający parametry wykorzystywa­
ne do kontroli przesyłania danych.
POLF. INF ORM ACYJNI; pole mogące zawierać jednostkę danych warstwy nadrzędnej lub 
dane sterujące.

Projekt sieci N ETISS stanow i nic tylko próbę zaspokojenia do raź ­
nych potrzeb w zakresie transm isji d la zastosow ań o  zdeterm inowanym  
czasie reakcji, lecz. co  najważniejsze otw iera drogę ku  sieciom M AP 
i T O P z pominięciem dość istotnej bariery technologicznej, jak ą  jest 
budow a adap tera  M A P C arrie rband  czy Broadband.

ZAKŁAD SYSTEMÓW  
MIKROKOMPUTEROWYCH

MICOMP

40-045  Katowice^ ul. Astrów 7 
telefon i telefaks: 518-628 

teleks: 315687

Systemy teletransmisji danych 
ICL 1900, 2900, ME 29, 39, 
ODRA 1305, EMC X 1305:

skaner MPXSCAN-8007,
procesor sieci W AN 

MICOMP-8075  
(emulacja ICL 7503), 

program teletransmisji danych 
MICROS FXBM 

(PC, rozproszone bazy danych, 
wersja sieciowa -  NOVELL), 

adaptery, modemy, testery; 
emulatory terminali

Integracja systemów ICL i ODRA 
z mikrokomputerami standardu PC 
i systemami NOVELL, UNIX SCO

Ins ta lac je  w na jw iększych  sy s tem ach  
na  terenie  ca łego  kraju!

f  Q;il2Jj&9
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ANDRZEJ M A C IE J W IERZBA  
Instytu t Inform atyki 
Uniw ersytet W arszawski

Edytor schem atów elektronicznych

Komputerowe wspomaganie projektowania jest jednym z głównych 
zastosowań grafiki komputerowej. Szczególną rolę odgrywa ono w projek­
towaniu układów elektronicznych. Dla układów złożonych z elementów 
dyskretnych pozwala objąć wszystkie fazy powstawania urządzenia 
-  rysowanie schematu, symulację działania, projektowanie ułożenia 
elementów na płytce i prowadzenie ścieżek. Konstruktor może w każdym 
z etapów pracy łatwo dokonywać poprawek -  ich koszt wprowadzenia do 
projektu jest bardzo mały. Jeszcze większego znaczenia nabierają systemy 
CAD przy projektowaniu układów scalonych. Zespolenie wszystkich 
etapów projektowania -  funkcjonalnego, logicznego, układowego, genero­
wania masek i symulacji -  pozwala uniknąć niemożliwych do poprawienia 
błędów projektowych. Tylko dzięki systemom CAD jest możliwy tak 
szybki postęp w produkcji układów scalonych.

Struktury danych wyświetlanego obrazu

E dytor schem atów  napisano d la jedynej dostępnej w chwili rozpo­
częcia prac kolorow ej karty  graficznej -  C G A . Brak efektywnych 
bibliotek graficznych zmusił au to ra  do  napisania własnych procedur 
asem blerow ych, um ożliwiających szybkie wyświetlanie użytych w p ro ­
gram ie stru k tu r danych. W wyniku przeprow adzonych p ró b  jedynym  
rozwiązaniem  pozwalającym  uzyskać zadow alającą (w tam tych cza­
sach) szybkość okazało  się tworzenie obrazu ze zdefiniow anego w p ro ­
gram ie zestawu znaków  graficznych o wym iarach 8 x 8 punktów . 
W ykorzystywanie w innych program ach wyświetlania symboli z odcin­
ków fragm entów  okręgu lub liter trw ałoby zbyt długo i pow odow ałoby 
rozpraszanie się użytkow nika. Przykładow y wygląd ekranu  w edytorze 
przedstaw iono na rysunku I.

O grom ne znaczenie oprogram ow ania  C A D  było bezpośrednią 
przyczyną rozpoczęcia pod koniec 1985 roku  w Instytucie Inform atyki 
U niw ersytetu W arszaw skiego p rac  nad E dytorem  schem atów  e lek tron i­
cznych " . W  trakcie realizacji pro jek tu  były w ielókrotnie analizow ane 
inne program y d o  rysow ania schem atów  -  PC A D , O R C A D , A C A D , 
R E D A C -R E D L O G , zwłaszcza pod kątem  sposobu prow adzenia d ia lo ­
gu z użytkow nikiem . W opracow anym  edytorze wyelim inow ano wystę­
pujące w w ym ienionych program ach elem enty u trudniające naturalny  
d ialog p ro jek tan ta  z kom puterem : 
a  zbyt m ałą szybkość operacji graficznych,
0  czasochłonność w ykonyw ania najczęściej używanych operacji -  zbli­
żania (zoom ) i przesuw ania wyświetlanego na ekranie fragm entu  po 
całym  schemacie.
«  wyłącznie rysunkow e podejście do  tw orzenia schem atu (np. A C A D
1 O R C A D  dopuszczają nachodzenie na siebie elem entów),
•  w ybór elem entów  przez podanie nazwy (np. R E D A C ), a  nie przez 
wskazanie.
P rezentow ana wersja jest wynikiem  prac  prow adzonych w latach 
1985-1987. I

Metodologia dialogu z użytkownikiem

B adania p row adzone na przełom ie lat siedem dziesiątych i osiem ­
dziesiątych, dotyczące system ów interakcyjnych, zaow ocow ały pow sta­
niem  pewnej ogólnej koncepcji stylu w spółpracy z użytkow nikiem . 
C echam i tego jakościow o nowego podejścia do  dialogu są: 
e  intuicyjność i na tu ralność, oparte  na dobrej wizualizacji (graficzne 
przedstaw ienie obiektów  i w ykonyw anych na nich operacji) o raz  na 
preferencji gestu (w ydaw anie poleceń przez w skazywanie i wybieranie 
sym boli na  ekranie),
•  nieograniczanie użytkow nika przez niestawianie barier w procesie 
interakcji (np, zmuszających go d o  kontynuow ania rozpoczętej operacji).
•  efektyw ność inform acyjna trak tow ana  jak o  możliwość sym bolicz­
nego p rzekazan ia  dużej ilości inform acji w prosty  i czytelny dla 
użytkow nika sposób,
•  efektyw ność inform acyjna rozum iana ja k o  szybkość realizowania 
istotnych d la  p rogram u funkcji (np. wyświetlania na ekranie nowego 
rysunku).

Przedstaw ione postu laty  stały się podstaw ą przy opracow yw aniu 
używanego w edytorze system u okienek, p ro jektow aniu  m enu i sposobu 
wyświetlania na ekranie kursorów . W ykorzystanie tak zapro jek tow a­
nych narzędzi um ożliw ia lepszą niż w wym ienionych program ach 
współpracę z użytkow nikiem .

♦’ Opisana wersja Edytora została opracowana w ramach prac w R P I09. Osoby zainteresowane 
mogą bezpłatnie uzyskać Edytor w Instytucie Informatyki UW, PKiN, p. 848.

Rys. 1, Przykładowy wygląd ekranu w programie

D ane są przedstaw iane na ekranie  w okienkach zawierających m enu 
lub obrazy. W każdym  z dziewięciu pól m enu znajduje się p iktogram  
odpow iadający pewnej funkcji lub grupie operacji edytora . Jego w ybór 
może być dokonyw any za pom ocą kursora  przesuw anego myszką lub 
przy użyciu k law iatury num erycznej (rys. 2 ).
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Rys. 2. Menu graficzne I odpowiadające mu klawisze

Dośw iadczenia w skazują na  bardzo  w ygodne i efektyw ne korzysta­
nie z takiego niestandardow ego m enu. Dla nowicjusza przesuw any 
k ursor pokazuje pole w ybierane klawiszem myszki, dla dośw iadczonego 
użytkow nika -  położenie pola w m enu łatw o kojarzy się z miejscem 
klawisza na klaw iaturze, a więc pozw ala na szybki w ybór. Rysunki pól 
m enu są pam iętane w program ie w postaci m ap bitowych. N a czas 
wyświetlania m enu zaw artość  znajdującego się pod nim fragm entu 
ekranu  jest zapam iętyw ana w pamięci operacyjnej.

O braz  wyświetlany (rys. 3) w każdym ,z okienek jest reprezentow any 
w program ie w postaci dw uw ym iarow ej tablicy rekordów , zaw ierają­
cych:
•  kod wyświetlanego znaku .
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•  symetrie i obro ty  znaku przy wyświetlaniu (np. znak wyświetlony 
,  obrócony o 90°).

•  kolor (nie dla wszystkich znaków),
•  typ obiektu , który  reprezentuje (np. elem ent elektroniczny, połącze­
nie),
•  indeks w tablicy obiektów danego typu (np. w tablicy typów obiektów).

Rys. 3. Obraz na ekranie

Przedstawiony sposób organizacji ekranu  umożliwia łatwy dostęp 
d o  wyświetlanych obiektów . Pozwala to na bardzo w ygodną i szybką 
organizację dialogu z użytkow nikiem . Inne udogodnienia wynikające 
z takiej struk tu ry  danych wyświetlanego obrazu  to:
•  duża szybkość wyświetlania -  wyświetlane są tylko prostoką tne  
fragm enty -  łatwe do  „znalezienia" w dwuw ym iarowej tablicy,
•  łatwość spraw dzenia, co jest w danym  miejscu (np. spraw dzenia, czy 
coś jest pod umieszczanym tranzystorem ),
•  m ożliwość dokonyw ania operacji na fragm encie obrazu  (np. podczas 
przesuw ania fragm entu obrazu  trzeba spraw dzić, czy nie spow oduje to 
zasłonięcia innych fragm entów ).

Doświadczenia zebrane podczas pisania p rogram u wykazały wiele 
zalet przyjętej reprezentacji danych. Dzięki takiej struk turze  danych 
udało  się w prow adzić -  nie stosow aną w żadnym  innym  edytorze
-  kontro lę popraw ności rysow ania sieci w trakcie rysow ania schem atu:
•  każde połączenie m oże zaczynać się wyłącznie od nóżki elem entu; nie 
jest możliwe pozostaw ienie nie przyłączonego przewodu,
•  przy rysow aniu połączeń na schemacie p rogram  spraw dza na 
bieżąco, czy nie zostało narysow ane podw ójne połączenie (cykl); 
wykrycie takiego połączenia pow oduje jego skasow anie; m ożna to 
w ykorzystać do  zm iany połączeń na schemacie -  narysow anie nowego 
połączenia pow oduje skasow anie starego,
•  elem enty i połączenia nie m ogą na siebie nachodzić,
•  przy przesuw aniu fragm entu schem atu są zachowywane wszystkie 
połączenia m iędzy elem entam i,
•  przy kasow aniu elem entów ze schem atu są usuw ane przewody 
doprow adzające
•  przy łączeniu dw óch przewodów, o trzym ują one jednakow y kolor.

Funkcje edytora schematów elektronicznych

O peracje proponow ane użytkow nikow i um ożliwiają rysowanie 
wstępnej wersji schem atu o raz  zm iany w trakcie realizowania projektu. 
Głów ne m enu w program ie dzieli wszystkie operacje na  następujące 
grupy:
-  zapisyw anie i odczytyw anie z dysku,
-  rysow anie schem atu na arkuszu  głównym ,
-  rysow anie schem atu na arkuszu  pom ocniczym ,
-  d rukow anie  schem atu z arkusza głównego,
-  zakończenie pracy program u.

W ykorzystyw ane w program ie operacje dyskow e um ożliwiają 
tworzenie katalogów  (np. zaw ierających projekt jednego urządzenia) 
o raz  przechowywanie w nich poszczególnych schem atów . Dzięki 
możliwości niezależnego wczytywania schem atów  na arkusz  główny 
i pom ocniczy schem aty te m ożna łatw o łączyć.

O peracja d rukow ania  pozw ala na  w ydrukow anie schem atu z a rk u ­
sza głównego. Jego pow ierzchnia odpow iada 200 x  150 znakom  graficz­
nym , czyli ok. 3300 tranzystorom  (w ym iar 3 x 3  znaki). Pełny rysunek

mieści się na typowym  arkuszu drukark i 15-calowej. Punktow i na 
ekranie odpow iada punkt o w ym iarach 2 x 2 na drukarce.

N a operacje rysow ania schem atu na arkuszu głównym i pom ocni­
czym składają się:
•  um ieszczanie i kasow anie elem entów,
•  rysowanie i kasowanie połączeń,
•  operacje w ykonyw ane na zaznaczonym  bloku: przesuwanie, powie­
lanie, przenoszenie na drugi arkusz, kasowanie,
•  zmniejszanie skali (ang. zoom), umożliwiające łatwe znalezienie 
interesującego fragm entu,
•  umieszczanie na schemacie opisów tekstowych.

Rys. 4. Schemat wzmacniacza wykonany edytorem

N a rysunku 4 pokazano  przykładow y schem at wzm acniacza małej 
częstotliwości w ykonany przy użyciu edytora.

Doświadczenia zdobyte podczas prow adzonych prac  pozw alają 
właściwie ocenić w ykonany edytor. N a pewno wiele stosow anych w nim 
rozw iązań ma ch arak te r now atorski i dobrze byłoby zachow ać je 
w następnych wersjach. Powinien on  być natom iast rozbudow any 
o operacje zwiększające jego walory użytkowe, tj. o stworzenie 
możliwości:
•  definiow ania przez użytkow nika bibliotek elem entów,
•  rysow ania schem atu na ploterze,
•  zapisyw ania na dysku specyfikacji sieci w form acie używanym  do 
projektow ania  płytek d rukow anych i symulacji.

Ze względu na znaczne zwiększenie szybkości kom puterów  byłaby 
m ożliwa realizacja wykorzystująca rysowanie w grafice wektorowej. 
P ro s toką tna  tablica wyświetlanych znaków  m ogłaby zostać zastąpiona 
zorganizow aną w postaci grafu  siatką p rostokątów  różnych rozm iarów . 
R ozwiązanie takie, przy zmniejszonym  zapotrzebow aniu  na pamięć, 
pozwoliłoby zaim plem entow ać używaną w aktualnej wersji kontrolę 
popraw ności w ykonyw anych połączeń oraz  łatwiej zaprogram ow ać 
przesuw anie po schemacie i przenoszenie zaznaczonych bloków.
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KOMPUTER 
Z WBUDOWANĄ PRZYSZŁOŚCIĄ

Komputer zaprojektowany przez czołowego światowego producenta mikrokomputerów 
-  firmę ADVANCED LOGIC RESEARCH i wyprodukowany przez firmę WEARNES 
TECHNOLOGY.

Komputer, którego możliwości i cena oszałamiają konkurencję.

Komputer, który nie zestarzeje się, dzięki możliwości rozbudowy do architektury 
386SX i 486.

BOLDLINE COM PUTERS  
GRUPA MICOMP-TECH  

Biuro Informacji Techniczno-Handlowej 
ul. Astrów 7, 4 0 -0 4 5  Katowice 

telefon i telefaks: 518-628  
teleks: 315687 COM P PL

DYSTRYBUTORZY:
PTH „TECHM EX”

43-300 Bielsko-Biała 
ul. M. Curie Skłodowskiej 13 

t e ł : 42-198, 47-555, telefaks: 47-624, 
teleks: 25325

EOIII23I8V

Dane IccW czm :

SE R IA  W E A R N E S B O L D L IN E  „ M "

-  Procesor 80286 -  12.5 M hz
-  Pam ięć 1 M B R A M , m ożliwość rozbudow y do  16 MB 

(5 MB na płycie głównej)
-  BIOS Phoenix
-  N apęd dyskietek 3,5”  1,44 MB
-  Zasilacz 110 W att
-  K law iatura  101 klawiszy
-  Podstaw ka dla koprocesora  m atem atycznego 80287
-  W budow any sterow nik dyskow y z przeplotem  1:1
-  Port szeregowy i równoległy
-  40 MB dysk sztywny
-  M ożliwość korzystania z EM S 4.0
-  O budow a typu  „com pact"
-  M iejsce na dw a napędy 5,25" o wysokości 1/2
-  Podręcznik i dyskietka z p rogram em  konfiguracyjnym
-  O pcjonalna rozbudow a do  386SX i 486
-  12 -miesięczna gw arancja
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Sprzętowe wzmacnianie 
obrazów cyfrowych w  czasie rzeczywistym

Przetw arzanie cyfrow ych obrazów  telewizyjnych w czasie rzeczywis­
tym  (w celu np. popraw y ich jakości) w ym aga zastosow ania system u 
cyfrow ego dużej m ocy obliczeniowej, np. złożonego ze znacznej liczby 
prostych procesorów  połączonych w regularną dw uw ym iarow ą tablicę, 
Z  pow odzeniem  m oże być stosow any kom puterow y system tablicowy 
(ang. array processor) [3, 4, 6 , 7], gdyż jego  s tru k tu ra  jest zgodna 
z cyfrow ą postacią obrazów  (dw uw ym iarow a tablica), a topologia 
połączeń m iędzy procesoram i elem entarnym i (lokalne połączenia mię­
dzy sąsiednim i procesoram i tworzącym i tablicę) odzwierciedla s tru k tu ­
rę obliczeń w operacjach lokalnych. Procesory tablicow e trak tu je  się 
często ja k o  p rocesory specjalizowane. M ogą być realizowane w techno­
logii VLSI, jak  i w mniej nowoczesnych technologiach.

Podstaw ow ym i elem entam i procesora  tablicow ego są: tablica proce- • 
sorów  elem entarnych, układ wejścia-wyjścia, jed n o stk a  sterująca oraz 
sprzężenie ze w spółpracującym  system em  kom puterow ym . K ażdy z 
procesorów  elem entarnych jest wyposażony w pam ięć lokalną i oddziel­
ne rejestry. W w yniku postępu  w technologii VLSI i UV LSI, moce 
obliczeniowe procesorów  tablicow ych o  tablicach m ałych (1 6 x 1 6  
piksli) lub średnich (32 x  32, 64 x  64 piksli) ciągle rosną. W  większości 
zastosow ań (np. p rzetw arzaniu  obrazów ) procesory o wym ienionych 
w ielkościach tablic m ają op tym alne w ym iary [1, 5, 6 , 8]. O pisane 
procesory  tablicow e stanow ią obecnie jed n ą  z najbardziej rozwijanych 
a rch itek tu r nie tylko do zastosow ań w przetw arzaniu  obrazów , ale 
w ogóle w kom puterach  nowej generacji.

Moduł przetwarzania podobrazu

Jeżeli p o d o b ra z je s t określony przez wym iar, np. 64 x  64 piksli, to 
cały ob raz  (czynny) o wielkości 5 1 2 x 5 1 2  piksli zawiera 64 podobrazy. 
W celu przetw arzania całego jednego  obrazu  w czasie rzeczywistym (jak 
w telewizji) stosuje się 64 procesory tablicow e, k tó re  działają równolegle 
(także w czasie rzeczywistym). K ażdy procesor tablicow y stanow i jeden 
m oduł przetw arzan ia  podobrazu . W telewizji w ykonuje się 25 obrazów  
na sekundę (O IR T , C C IR ), tzn. każda ram ka obrazow a trw a 40 ms, 
a  każdy czynny obraz  29,9 ms. A więc czas p rzetw arzania jednego 
po dobrazu  (czynnego) l ^  <  29,9 m s, a  czas p rzetw arzania jednego 
piksla

' p i k .> (i
83 ns (O IR T ) 

100 ns (C C IR ) 
19 ns (FC C )

W  tabeli p rzedstaw iono cyfrow e param etry  różnych standardów  o b ra ­
zów telewizyjnych lub kom puterow ych [2].

Cyfrowe parametry różnych standardów obrazów telewizyjnych

Parametr CCIR 
625 Unii

FCC 
525 linii

HDTV 
1125 Unii

Komputer

Format 
Czynne linie 
Czynne piksie/obraz 
Całkowita liczba czynnych 
piksli/obraz
Wymiar piksla w poziomie/mm

4/3
575

640x431

0,27-10*
0,7

4/3 
484 

634 x 338

0.2 H O 6 
0.7

5/3,16/9
tOSO

1185x998

1.18 10«
0.7

1/1

512x512 

0.26 I0ft

W  w ypadku stosow ania filtru środkow ego (ang. median filier  [9, 10]] 
do  wzm acniania podobrazu  o wym iarze 64 x 64 piksli m ożna sk onstru ­
ow ać sprzętow y m oduł przetw arzania obrazu  działającego wg schem atu 
z rysunków  1 i 2. W celu popraw ienia jakości obrazów  a u to r stosow ał 
system zbudow any z następujących m odułów : kam era telewizyjna, 
układ przetw ornika sygnału i buforu  pamięci obrazow ej oraz kom puter 
IBM PC /X T. Jak o  układ przetw ornika sygnału zastosow ano kartę  typu 
P IP  1024A produkcji kanadyjskiej [7], Jej zadaniem  jest przekształcenie 
wizyjnego sygnału analogow ego na wizyjny sygnał cyfrowy i utworzenie 
pamięci buforow ej obrazu  (bufora ram ki obrazowej).

' O

Obliczenie;
-Detektor - histogramu
- licznik - wartości

,
Średnie

W*

Rys. L Schemat blokowy modułu przetwarzania podobrazu o wymiarze 64 * 64 piksli

Schem at na  rysunkach 1 i 2 przedstaw ia proces przetw arzania 
podobrazu  o wym iarze 64 x  64 piksli, Sygnały cyfrow e (8 -bitowe) 
z buforu  ram ki obrazow ej przechodzą do  de tek tora , k tó ry  (jako układ 
kom utacyjny) przekształca sygnał 8 -bitow y na l-b itow e sygnały dla 
liczników. Liczba liczników musi być rów na liczbie poziom ów  jasności 
wyróżnionych na obrazie (w tym w ypadku 256). K ażdy licznik działa 
jak o  rejestr. C yfrowe sygnały na wyjściu liczników są przetw arzane 
w układzie w ykonującym  obliczenia wartości h istogram u (wartości 
poziom ów  jasności piksli) i jego wartości progowej o raz  wartości 
środkow ej (filtru środkow ego). W yniki te są w prow adzone znow u do 
bu fo ru  ram ki obrazow ej: jeżeli jest stosow ane okno  o wjelkości 5 x 5  
piksli, to m ożna realizować procedurę  obliczenia w artości h istogram u 
i wartości środkow ej według schem atu pokazanego na rys. 2. Sygnały 
cyfrowe z rejestru przesuw nego ( 1) są w prow adzane do  rejestrów  (2 ) 
w celu przyporządkow ania  wartości dwójkowej 0  lub 1 przed sum ow a­
niem w bloku (3). Zestaw  (2) i (3) zawiera 25 takich sam ych układów . 
D ane z wyjść 25 sum atorów  (3) są sum ow ane w układzie (4) i następnie 
w prow adzane do  licznika (5). U kład  ko m p ara to ra  (6 ) wybiera wartość 
środkow ą (dla ok n a  o  wym iarze 5 x 5  piksli). Jeżeli dana  z licznika 
jest m niejsza niż A /p , a sum a z układu (4) jest różna od zera, to wartość

r "TT —

i 0
\ 1
2 2

i

6 &
7

L
X ~ —’s”“

n r _ -nr
<? ii i

?

6 6
? 7

Kompa­
rator

Rys- 2. Schemat blokowy realizacji procedury obliczenia wartości histogramu i wartości środkowej 
filtru środkowego dla okna o wymiarze 5 x 5  piksli (moduł przetwarzania podobrazu); X  S -  ci^g 
wartości 0 i 1
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środkow a jest przesuw ana w lewo i zwiększana o  1, do 5  natom iast jest 
ładow ana poprzednia wartość 5 . pom nożona przez wartość X. tzn. 
S i- (S * X ) .  Jeżeli dana  z licznika jest większa niż M \j  i sum a z  układu (4) 
jest różna od zera. to wartość środkow a jest przesuw ana w lewo, 
a  S  przyjm uje w artość (S*X ), w artość licznika natom iast jest zmniejsza­
na o w artość sumy. Schemat taki opisuje m oduł p rzetw arzania podobra- 
zu i może być zastosow any w celu przetw arzania cyfrowych obrazów  
telewizyjnych m etodą szeregową lub równoległą.

Szeregowe przetwarzanie obrazu

Przedstaw ioną procedurę m ożna zastosować do szeregowego wzmac­
niania obrazu za pośrednictwem  wzm acniania krawędzi obrazu. Na 
rysunku 3 przedstaw iono schem at kolejności realizowania operacji 
wzm acniania obrazu. K ażdy obraz  jest przetw arzany szeregowo i zapa­
m iętywany w buforze 'ramki. C ałkow ity obraz pojawia się na ekranie 
m onito ra  po zakończeniu przetw arzania ostatniego podobrazu. M oduł 
przetw arzania podobrazu  (blok (2), (3) i (4) na rys. 2) pow tarza 

! szeregowo cykl przetw arzania każdego podobrazu. M etoda ta może być 
stosow ana w celu przetw arzania obrazu  w czasie nierzeczywistym, 
poniew aż czas przetw arzania dla całego obrazu jest większy niż czas 
ekspozycji jednego obrazu  telewizyjnego (np. 40 ms - O IR T ). W celu 
przetw arzania cyfrowych obrazów  telewizyjnych w czasie rzeczywistym 
należy stosow ać przetw arzanie równolegle obrazu za pom ocą układu 
wieloprocesorowego.

Rys. 3. Schemat blokowy układu przetwarzania obrazu metodą szeregową przy stosowaniu modułu 
przetwarzania podobrazu

Przetwarzanie obrazów w systemie wieloprocesorowym

M oduł z rysunku 2 może być stosow any dla potrzeb  telewizji. Jeżeli 
przetw arzanie obrazu  telewizyjnego (np. wzm acnianie jego  krawędzi) 
m a się odbyw ać w czasie rzeczywistym, tzn. / <  29,9 ms, to  system 
przetw arzania obrazu  musi zawierać 64 procesory, a przetw arzanie musi 
odbyw ać się równolegle (rys. 4). W  tym celu należy zastosow ać bardzo 
szybkie procesory zintegrow ane w układ scalony. Realizacja takiego 
system u pow inna pojawić się w najbliższym czasie.

•  M ożna popraw ić jakość cyfrowych obrazów  telewizyjnych w czasie 
rzeczywistym, stosując m oduł przetw arzania podobrazu w systemie 
wieloprocesorowym  oraz  dostatecznie szybkie procesory.
•  Sposób stosow any do popraw y jakości obrazów  czarno-białych 
może być w ykorzystywany również, do  popraw y jakości obrazów  
kolorowych, jeżeli d la każdego z kolorów  podstaw ow ych (czerwonego, 
zielonego i niebieskiego) będzie zawierał oddzielne przetworniki wizyj­
nego sygnału analogow ego na wizyjny sygnał cyfrowy, np. 3 karty  PIP 
1024A. W tym w ypadku liczba danych podlegających obróbce jest 
znacznie większa niż w obrazach czarno-białych. D latego m oduł 
przetw arzania podobrazu  musi działać odpow iednio szybciej.
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G T -  H O L M E S  
graficzna baza danych

dokończenie ze s. 7

Składnia tego polecenia w pełnej postaci może mieć następującą postąć: 
SH O W  <zm ienna typu p ierw otnego) W IT łł R E G IO N  (zm ienna  typu 
tab licow ego) A N D  C O L O R  <zm ienna typu tab licow ego) ON  T H E  

‘<zm ienna typu ciąg zn ak ó w ) H O L D IN G  <form uła>.

Podejście to m ożna ok reślić jak o  bierne, poniew aż nie ma oczywistej 
zależności między inform acją graficzną wyświetlaną na  ekranie a infor­
macją zaw artą w bazie danych. In terpretacja danych jest całkowicie 
uzależniona od użytkow nika.

Bufor. Bufor

_______6(4-—'-v*

Rys. 4. 64-procesorowy system przetwarzania obrazów telewizyjnych

M etoda przetw arzania obrazów  przez podział na  podobrazy  pow o­
duje, że na kraw ędziach podobrazów  pojaw iają się linie czarne (brak  
praw idłow o wyznaczonych wartości jasności piksli). Zniekształcenie to 
m ożna usunąć przez wykonyw anie obliczeń d la m niejszego okna, 
w ram ach wcześniej wybranego większego okna. M etoda ta może być 
stosow ana zarów no w przetw arzaniu szeregowym, jak  i równoległym.

*  *  *

O m ów ione rozw iązania m ożna podsum ow ać w następujący sposób:

•  O brazy dwuw ym iarowe wygodniej jest przetw arzać za pom ocą 
kom putera. W  przyszłości może to być w ykorzystane w procesie 
m odernizacji systemów telewizji.
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FidoNet 
międzynarodowa amatorska sieć kom puterowa

Historia FidoNet rozpoczęła się w 1984 roku, gdy Tom Jennings 
próbował wykorzystać komputer do łączności z przyjacielem zamieszka­
łym w drugim końcu USA -  Johnem Madilł. Wówczas zaczął pisać 
program mogący służyć jako komputerowa sekretarka -  przyjmować 
telefony, notować listy, udostępniać niektóre informacje i transmitować 
pliki. Na cześć swojego wiernego przyjaciela -  jamnika, Tom nazwał swój 
program Fido. Zaprojektował też jego portret przy użyciu podstawowego 
zestawu znaków ASCII. Był to prototyp tego, co obecnie nazywamy BBS 
(Bulletin Board System). Wkrótce program rozrósł się, a także krąg jego 
użytkowników. Fido potrafił nie tylko przyjmować telefony, ale także 
dzwonić -  jedną godzinę w nocy wydzielono na obsługę poczty: poszczegól­
ne moduły Fido pakowały listy przeznaczone dla innych systemów 
i przekazywały telefonicznie do adresata. Tę formę łączności nazwano 
FidoNet.

Z biegiem czasu F idoN et rozrósł się obejm ując swym zasięgiem pięć 
kontynentów  (A m erykę Północną. Europę. A ustralię. Am erykę Połud­
niową i Afrykę) i grupując kilka tysięcy węzłów. W ten sposób FidoN et 
sta ła  się największą na świecie w pełni am atorską siecią kom puterow ą. 
W tym czasie pow stało wicie program ów  obsługujących działalność 
sieci na każdym  etapie. Wiele z n ich jc st na poziom ie profesjonalnym , 
a zastosow anie niektórych (np. p ro toko łu  Z M O D E M  i program ów  go 
realizujących) wykracza daleko poza sam ą sieć.

Cechą charakterystyczną FidoN et, a  w każdym  razie odróżniającą ją  
od sieci lokalnych i wielu sieci łączących duże kom putery jest to, że nie 
istnieje jak o  fizycznie trw ała konstrukcja. Istnienie F idoN et to czysta 
um ow a pom iędzy osobam i biorącymi w niej udział. Nie ma trwałych 
łączy, wszystko odbyw a się poprzez m odem y i publiczną sieć telefonicz­
ną. D latego też sieć nie pracuje w czasie rzeczywistym. Nie jest możliwe 
bezpośrednie połączenie za pośrednictwem  węzła z innym  węzłem. 
Jedyną dostępną form ą łączności jest list, k tóry m ożna w czasie na to 
przeznaczonym  przesłać d o  adresata.

FidoN et jest w tej chwili bodaj największą s truk tu rą  techniczną, która 
pow stała bez udziału przem ysłu kom itetów  standaryzacyjnych, zarzą­
du , składek czy subsydiów. Pom im o prób  scentralizow ania zarządzania 
siecią, FidoN et jest w swej istocie struk tu rą  dem okratyczną, by nie rzec 
anarchistyczną. Znaczące zmiany w tej m aterii pojawiły się dopiero 
w zeszłym roku. M im o form alnego nieistnienia (F idoN et nie ma 
osobow ości prawnej) stw orzono rozwiązania umożliwiające zastrzeże- 

ł nie praw  autorskich  (Copyright) do pewnych wydawnictw. Stw orzono 
w tym cclu stowarzyszenie IFN A  (International FidoNet Association), 
którego głównym zadaniem  jest (a raczej było. poniew aż w chwili 
obecnej IFN A  już nie istnieje) reprezentow anie Sieci wobec prawa.

W działalności FidoN et m ożna w yodrębnić kilka warstw  (pozio­
mów). W arstwę pierwszą stanow i na ogół BBS i jego użytkownicy. BBS 
w swej najprostszej postaci, jest to program  zarządzający bazą listów 
i bazą dostępnych dla użytkow ników  plików. Użytkownicy -  osoby 
posiadające dowolny kom puter z m odem em  i p rogram  kom unikacyjny 
-  m ogą za pom ocą telefonu połączyć się z BBS-em, zostawić listy lub 
program y d la innych użytkow ników , pobrać listy adresow ane do siebie 
lub interesujące ich pliki z dostępnej części bazy. BBS ze swej strony 
zapewnia pewną ochronę listów lub całych baz przed niepowołanym  
dostępem . Każdem u użytkow nikow i przypisany jest priorytet określa­
jący  czynności jak ie  m ożna w ykonać oraz  zasoby, do  k tórych ma 
dostęp. Należy jednak  podkreślić, że ze względu na am atorski (przynaj­
mniej ze względu na sposób w ykorzystania) charak ter oprogram ow ania 
sieci, nie gw arantuje tajności i pełnego bezpieczeństwa. Nie jest to 
zresztą na ogół potrzebne.

Zależnie od woli i możliwości O peratora  System u. BBS może zostać 
wzbogacony o wiele innych możliwości. Na przykład, często spotykaną 
atrakcją jest możliwość gier z innymi użytkow nikam i. Popularne są 
szachy (sprow adzające się do program u rejestrującego posunięcia 
graczy i analizującego ich popraw ność form alną), gry w stylu „gwiezdny 
kupiec" itp. Z nane są również gry zręcznościowe, w które m ożna grać 
przez m odem . Wiele BBS-ów ma rozbudow ane bazy danych, dostępne 
dla wszystkich lub wybranych użytkowników. Istnieje możliwość zdalne­
go urucham iania program ów  i otrzym ywania przez m odem  wyników 
ich działania.

Najważniejszą jednak  częścią większości BBS-ów jest baza listów. 
Dzięki połączeniu BBS-ów w sieć możliwości kom unikacji między 
użytkow nikam i znacznie się zwiększają, W tym celu m usimy jednak 
przejść na poziom  drugi, jak im  jest Sieś. Sieć (Net) stanowi grupę 
węzłów położonych na ogól (ze względu na koszty) w stosunkow o 
niewielkiej odległości. W większości przypadków  są to  węzły leżące 
w obrębie m iasta lub jego dzielnicy. Węzłem sieci może być BBS, 
udostępniający zasoby sieci użytkow nikom , lub kom puter Mail Only, 
przeznaczony wyłącznie do wymiany poczty elektronicznej i pracy 
lokalnej. Węzeł wyłącznie pocztowy nie przyjm uje telefonów od użytko­
wników. Jeżeli strona dzwoniąca nie jest innym  węzłem łączącym się 
w celu wymiany poczty (co jest sprawdzane za pom ocą specjalnego 
p ro tokołu  identyfikacyjnego), połączenie jest zrywane.

Jedynym  obowiązkiem  węzła w stosunku do Sieci jest czuwanie 
o określonej porze (tak zwana Zone M ail H our -  Z M H ) i odbieranie 
w tym czasie telefonów od innych węzłów. Ze względu na użytkowników 
dzwoniących do BBS-ów. a także niższe ceny połączeń, jest to pora 
nocna -  na ogół między 2.00 a 5.00 w nocy, z uwzględnieniem różnicy 
pom iędzy czasem lokalnym  a czasem, w którym  zdefiniow ano ZM H . 
Np. w Europie jest to godzina 3.30-4.30 czasu środkow o-europejskiego. 
Jest to wymóg w zasadzie historyczny, ponieważ większość węzłów 
pracuje jak o  BBS-y przez całą dobę. a stosow ane obecnie powszechnie 
oprogram ow anie odróżnia połączenia z użytkow nikam i od połączeń 
z innymi węzłami sieci. Jednak wymóg ZM H  nadal istnieje, dzięki 
czemu m ożna założyć węzeł FidoN et przy użyciu sprzętu wykorzysty­
wanego do innych celów, a pracującego w charakterze więzła jedynie 
w nocy, o raz  w ykorzystanie dom owego telefonu.

Sieć koordynuje obsługę poczty. Listy przeznaczone do innych 
węzłów tej samej sieci są na ogół wysyłane bezpośrednio do  adresata, 
podczas gdy listy przeznaczone dla węzłów innych sieci (w ram ach 
F idoN et) są kierow ane do wyróżnionego węzła patronackiego. Pozwala 
to na znaczne obniżenie zarów no kosztów  własnych, jak  i ogólnych 
kosztów działania dystrybucji poczty. Węzeł patronack i rozsyła następ­
nie listy do  węzłów patronackich  innych sieci lub do węzłów grom adzą­
cych pocztę do  dalszego obiegu.

W Polsce istnieje jedna  sieć, choć form alnie rzecz biorąc powinno być 
tu zastosow ane nieco inne rozwiązanie ze względu na duże odległości 
dzielące poszczególne węzły. I najpraw dopodobniej po utworzeniu 
większej liczby węzłów zostanie ona podzielona. Nasza sieć według 
używanej klasyfikacji nosi num er 480.

Kolejną warstwę stanow ią Regiony. Region to zbiór sieci i węzłów 
leżących w obrębie określonego obszaru geograficznego. W Ameryce 
Północnej Region odpow iada na ogół kilku stanom , w Europie

poszczególnym państw om . W obecnej chwili nie istnieje regulacja 
obiegu na poziom ie Regionów, aczkolwiek w niektórych Regionach 
istnieją wydzielone węzły (Bramy) grom adzące i rozsyłające pocztę. 
W zasadzie poziom  Regionu został wprow adzony z dwu powodów. 
Jeden to konieczność zbierania danych do listy węzłów (N O D E LIST),
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k tó ra  w F id o N et jes t publikow ana co tydzień. D rugi -  to  tak  zwane 
węzły niezależne. O tóż  zdarzają się węzły leżące w znacznym  (w sensie 
geograficznym ) oddaleniu  od innych węzłów, a  w każdym  razie poza 
strefą połączeń lokalnych (płatnych na ogół od liczby połączeń, a  nie 
czasu). Próby  koordynow ania  z nimi obiegu poczty na poziom ie sieci 
skończyłyby się podniesieniem , zam iast obniżeniem  ogólnych kosztów  
Funkcjonowania. T akie  węzły nie m ogły należeć do żadnej sieci, ale dla 
łatwiejszej klasyfikacji są rejestrow ane na poziom ie R egionu. W Polsce 
od październ ika 1989 istnieje osobny Region F idoN et noszący n u ­
m er 48.

K olejnym  poziom em  organizacji są Strefy. Strefy (Z O N E ) odpow ia­
dają  geograficznie kontynen tom . W  chwili obecnej istnieje pięć stref:
I A m eryka P ółnocna, 2. E uropa w raz z Izraelem , 3. A ustralia  i O ceania,
4. A m eryka Południow a oraz  5. Afryka.

Strefa m a w stosunku d o  reszty F idoN et dużą au tonom ię. Ze względu 
na koszty połączeń m iędzykontynentalnych w każdej Strefie zostały 
w ydzielone Bramy (G A TE S) łączące poszczególne strefy. W iększość 
poczty m iędzystrefowej jest przesyłana za pośrednictw em  tychże Bram. 
S tosunkow o niewielka reszta jest przesyłana przez inne system y utrzy­
m ujące z różnych przyczyn łączność m iędzystrefową.

Powyżej s tre f jest ju ż  tylko cała F idoN et. W związku z dużym  
rozprzestrzenieniem  niezbędne są m echanizm y utrzym ujące jedność 
i tożsam ość sieci. Takim i m echanizm am i, a  właściwie wydawnictwam i 
są: lista węzłów (N O D E L IS T ) publikow ana w piątki o raz  biuletyn 
F idoN ew s publikow any we w torki. O ba te wydawnictwa docierają za 
pośrednictw em  F idoN et do  wszystkich węzłów sieci w ciągu kilkudzie­
sięciu godzin. Lista węzłów jest w istocie dokum entem  definiującym  
F idoN et, podział na  Strefy, Regiony i Sieci o raz  przypisującym  
każdem u węzłowi jednoznaczny adres, a także określającym  num ery 
telefonów związane z każdym  węzłem. Ponad to  w Liście zaw artych jest 
wiele dodatkow ych  inform acji, zarów no technicznych (podane są 
param etry  m odem ów  węzłów, węzły o  specjalnym  przeznaczeniu, jak  
Bram y czy Softw are Distribution System s), jak  i pozatechnicznych (np. 
nazwy BBS-ów związanych z węzłami, operato rów  system u, nazwiska).

Biuletyn FidoN ew s zawiera artykuły  pisane przez użytkow ników  
i o p erato rów  system u. Są tam  uwagi na  tem at oprogram ow ania, 
artykuły , przepisy kulinarne, a nawet porady  pielęgnacji zwierząt 
dom ow ych. Jest to  zbiorow y głos F idoN et.

Skoro  ju ż  m am y opisany podm iot, to  czas na  zdefiniow anie przed­
m io tu  działania, czyli czym się ta cała s tru k tu ra  zajm uje. O tóż 
podstaw ow ą działalnością F idoN et jest przekazyw anie korespondencji. 
W  obecnej chwili wyróżnić m ożna trzy rodzaje tejże korespondencji:
•  Listy lokalne, czyli w prow adzane w danym  BBS-ie i adresow ane do 
osób łączących się z 1 tym  BBS-em w charak terze  użytkow ników . Tym 
typem  poczty nie będziem y się dalej zajm ow ać, poniew aż F idoN et nie 
bierze udziału w ich przekazyw aniu.
•  N et M aił, czyli listy w prow adzane w jednym  węźle i przeznaczone dla 
konkretnej osoby w konkretnym  węźle. Z  tego rodzaju  poczty korzysta­
ją  głównie operatorzy  system u, choć niekiedy jest ona  udostępniona 
użytkow nikom . Listy te przesyłane są m etodam i opisanym i poprzednio.
•  Conference M ail, znana  również pod nazwam i Echo Mail i Group 
Mail. Te dwie osta tn ie  nazwy oznaczają właściwie konkre tne  sposoby 
dystrybucji tej poczty, podczas gdy pierwsza jest nazwą ogólną. O tóż 
w poczcie konferencyjnej zgodnie z nazw ą wydzielone są pewne 
konferencje tem atyczne. Listy umieszczane w tych konferencjach rozsy­
łane są d o  wszystkich węzłów zainteresow anych udziałem  w tej konfe­
rencji. Dzięki tem u w dyskusji m oże wziąć udział większa liczba osób. 
S pośród wielu istniejących konferencji część m oże być udostępniana 
użytkow nikom  BBS-ów, niektóre są ograniczane d o  węższego kręgu 
osób. N p. w E uropie istnieje konferencja znana ja k o  E N  E T  S Y S O P , 
przeznaczona dla operato rów  system u wszystkich europejskich węzłów 
F id o N et (ale nie d la użytkow ników  BBS-ów) o raz  IN T E R U S E R  
p rzeznaczona d la wszystkich zainteresow anych. Obie służą do kom uni­
kow ania się na  dow olne tem aty. Ale jest, na  przykład , konferencja 
P A S C A L  pośw ięcona wyłącznie tem u językowi. W iększość konferencji 
jest anglojęzycznych (w spólny język d la całej F idoN et), ale istnieją 
również konferencje dopuszczające wiele języków  (P E N  P A L  -  również 
na dow olne tem aty) o raz  konferencje w językach lokalnych (niem iecko­
języczna G E R M A N , czy ogólnopolska P O LE C H O ).

Poczta konferencyjna to bardzo  silny środek kom unikacji, którego 
zasięg w ykracza daleko poza sam ą F idoN et. Dość powiedzieć, że 
większość użytkow ników  stanow ią ludzie nie będący operato ram i 
system u węzłów F idoN et, a wiedza inform atyczna wielu z nich ogran i­
cza się do  um iejętności posłużenia się k ilkom a program am i, w tym 
program em  kom unikacyjnym .

W ym iana listów nie jest jedyną form ą kom unikacji w ram ach 
F idoN et. U tw orzone zostały m echanizm y umożliwiające transfer pli­
ków do  w ybranych węzłów (File A ttach ), czy żądanie przysłania pliku 
z danego węzła (File Request). T o ostatn ie może być w arunkow e 
-  transm isja następuje, jeżeli plik w posiadaniu  węzła jest nowszy niż 
plik w posiadaniu  węzła żądającego (File Update Request). W połącze­
niu z program am i umożliwiającym i autom atyczne rozprow adzanie 
plików do  w ybranych węzłów m echanizm y te tw orzą w ram ach FidoN et 
bardzo  spraw ne i szybkie narzędzie dystrybucji oprogram ow ania. 
Oczywiście szybkość jest pojęciem względnym, jednak  dzięki F idoN et 
nowe wersje p rogram ów  (które  w tej klasie oprogram ow ania  pojawiają 
się dość często) w przeciągu paru  dni docierają do  wszystkich ważniej­
szych odbiorców . N ow a wersja p rogram u Quick B B S  znalazła się 
w Polsce w cztery dni po  opublikow aniu  jej w USA. W podobny sposób 
rozprow adzane są np. program y antyw irusow e. Jeden z popularniej­
szych na Zachodzie program ów  wykrywających V IR U S S C A N , identy­
fikujący (na dzień 5.03.1990) 67 wirusów (nie licząc m utacji) jest 
aktualizow any co kilka lub kilkanaście dni, w m iarę pojaw iania się 
nowych wirusów.

F idoN et nie istnieje sam a dla siebie. Jej celem jest kom unikacja. 
Byłoby więc dziwne, gdyby nie było prób  połączeń F idoN et z innymi 
sieciami kom puterow ym i. Sieci takie m ożna podzielić na dwie klasy. 
Pierwsza, to sieci w ykorzystujące technologię F idoN et, czyli o p rogra­
m ow anie oryginalnie napisane d la potrzeb FidoN et. T akich sieci (jak 
A L T E R N E T , E G G N ET) jest bardzo  wiele. Ze względu na wspólne 
form aty danych i p ro toko ły  transm isji, w ym iana korespondencji na 
ogół nie nastręcza trudności. Stosuje się jeden z w ariantów  rozszerzone­
go adresow ania, dzięki k tó rem u odpow iednio inteligentne op rogram o­
wanie może przeadresow ać list do  odpow iedniej Bramy łączącej sieci. 
T rudniejsza jest sytuacja z  sieciam i'n iekom patybilnym i, jak  IN T E R ­
N E T , U S E N E T  czy B IT N E T . Problem  rozw iązano w ten sposób, że 
pierwszy wiersz listu musi zawierać kom plet inform acji um ożliw iają­
cych popraw ne zaadresow anie listu podczas przenoszenia do  innej sieci. 
Po przeniesieniu list zaw iera kom plet inform acji um ożliwiającej po­
praw ne (również autom atyczne) zaadresow anie odpowiedzi.

T ak rozbudow ane m ożliwości i ich skala nasuw ają pytanie o koszty 
całego przedsięwzięcia. O tóż  F idoN et nic jest w zasadzie do tow ana  jak o  
całość. N iektóre węzły natom iast są, przy czym na ogól dotacja 
sprow adza się d o  pokrycia rachunków  telefonicznych -  głównego 
obciążenia finansowego. W iększość kosztów  pochodzi z węzłów od p o ­
wiedzialnych za obieg poczty. O  ile więc obieg poczty i jego koncentra ­
cja obniża g lobalne koszty, o tyle pow oduje również koncentrację miejsc 
pow staw ania tych kosztów  do  stosunkow o nielicznych węzłów. Ponie­
waż w obecnej chwili brak  jest globalnych rozw iązań w sprawie podziału 
tych kosztów  pom iędzy korzystających, więc FidoN et jest praktycznie 
sponsorow ana przez właścicieli węzłów, przez k tó re  przepływa więk­
szość poczty.

T ak więc F idoN et jest chyba najbardziej żywiołowo rozwijającym  się 
hobby na świecie. Bo jest to  jed n ak  hobby. Praca w sieci nie przynosi 
innych korzyści, niż k on tak ty  z innymi, podobnym i ludźmi w innych 
krajach i nawet na innych kontynentach. Daje jednocześnie m ożliwość 
pogłębiania i rozw ijania swojej wiedzy o kom puterach i inform atyce, 
a  także p isania i rozpow szechniania własnych program ów . Jest to 
jed n ak  tylko działalność uboczna. W praw dzie rozpow szechnianie o p ro ­
gram ow ania m etodą S H A R E W A R E  czy F R E E W A R E  zasługuje na 
uwagę i praw dę m ówiąc pow stanie F idoN et nie byłoby możliwe bez tej 
form y udostępnienia op rogram ow ania, niemniej om ówienie ich w ykra­
czałoby znacznie poza ram y niniejszego artykułu . W chwili obecnej 
F idoN et najbardziej przypom ina mi rad ioam atorów  lat trzydziestych. 
T ak  sam o jest to związane z dostępem  do nowoczesnej techniki 
i pionierskich zastosow ań.
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Listy

Opublikowany w pierwszym numerze bielącego roku INFORM ATYKI artykuł p. Andrzeja Dydka 
„Porządkowanie zbiorów danycb według polskiego alfabetu” (3. 6 -7 ) sprowokował p. Piotra 
Zienkiewicza z Legnicy do nadesłania propozycji ulepszonej i uogólnionej wersji programu porządkują­
cego. Publikując i pozostawiając do oceny zainteresowanych to rozwiązanie spodziewamy się, te  
pobudzi ono naszych Czytelników do nadsyłania innych pomysłów usprawniających warsztat pracy 
informatyka. Powszechnie wiadomo, ie  znakomita większość informatyków z usprawnień takich 
korzysta w swej codziennej pracy. Dlatego pragniemy zaapelować, aby w podobny sposób, jak to uczynił 
p. Zienkiewicz, również inni nasi Czytelnicy zdecydowali się za naszym pośrednictwem przekazać tego 
rodzaju pomysły szerszemu gronu odbiorców. Liczne przykłady podobnych zachowań spotkać można 
coraz częściej w wielu czasopismach zagranicznych.

Ulepszona wersja programu porządkującego 
według polskiego alfabetu

N aw iązując do  a rtyku łu  „Porządkowanie 
zbiorów danych według polskiego alfabetu"  
p. A ndrzeja D ydka w nrze 1/90 „ In form atyki” 
chciałbym  podzielić się ulepszoną i uogólnio­
ną wersją p rogram u porządkującego wg po l­
skiego alfabetu . M oja wersja m oże być uży­
w ana w program ach aplikacyjnych budow a­
nych przy użyciu kom pila tora  C L IPPE R  
(wersja'87).

Pom ysł użycia tablicy translacyjnej zasto­
sowałem  również do  zam iany liter m ałych na 
duże (funkcja P L J J P P E R  ( ) )  o raz  dużych na 
małe (funkcja P L _ L O W E R  ( ) ) ,  przy czym 
funkcje te praw idłow o działają  również d la 
polskich znaków  diakrytycznych.

* lu t  sosrek M e l i  Pl orier<). p] ipperH. f l loierll
H:fo*»ranVPl.Jin
pl:spaeełJ*255)
fread(id.tpl.)»255l
fcloMlld)
b=*p«c«(2#ł
p l.iilt ltU
k ] : |
do aklle U<>2? 

elear
« 19.1« (et b 
rud
I  12.10 w  »1 orderfb!
I  U. 19 tir  pl.apper(bl 
» 16.10 saj pl.loaerłbl 
kUUUjlll

taddo
4sU

W y d ru k  I .  I la is trsc js  sp o so b u  u i y d s  o m a w is a y d i  fu n k c ji

W proponow anym  przeze m nie rozwiązaniu 
tablica translacyjna nie jest na  stałe „zaszyta” 
w program ie, lecz może być ładow ana z pliku 
dyskow ego na początku p rogram u aplikacyj­
nego. Służy do tego funkcja P L _ 1 N IT  ( ) .  
Dzięki tem u przystosow anie p rogram u ap lika­
cyjnego do  innego stan d ard u  kodow ania 
polskich znaków  narodow ych (lub naw et in ­
nych języków  i alfabetów ) nie wym aga 
przeróbki i reasem blacji p rog ram u  źródłow e­
go w asem blerze, a  jedynie zam iany pliku, 
przechowującego tablice translacyjne. W  za­
stosow anym  przeze m nie rozw iązaniu inny jest 
też układ  kodów  w tablicy -  każdy ze znaków  
m a swój odrębny kod , dzięki czemu napisy 
składające się z różnych znaków  dają  w 
rezultacie w ykonania funkcji porządkującej 
P L _O R D E R  ( ) różne rezultaty.

Dzięki łatwości zm iany tablicy translacji 
m ożna w m iarę potrzeby tak  ją  zm ieniać, aby 
spełniała rów nocześnie, kilka funkcji, np. 
funkcję porządkującą  i zam ieniającą wszystkie 
litery m ałe na duże. R ozw iązanie ilustrują 
w sposób poglądow y zam ieszczone trzy wy­
druki.

W ydruk 1 zawiera tekst p rogram u źródło­
wego w języku C L IPPE R , który  ilustruje 
sposób użycia funkcji porządkującej P L jO R - 
DER  ( )  oraz  funkcji P L J J P P E R  ( )  i 
PL _L O W ER  ( ). T abele translacji są przecho­
wywane w pliku P L .B IN , ale równic dobrze

-.ctiFfit i n i u  s m ii 
3aM*r V
■.rwcTiw
iSTIfłl

:>0TI

PI «PPH . Pt I W I  . Pt OMII. Pt IW
Pt IPPHMllPs») V Pt IW H KtipO l . Pt 0!DII(<lipC>),
H,IIIII<IiK>l
U » ,  JŚoskcaslosi « m jr  fatteji do i&deksscji *g 
pdskiefo ilfabetn
Sm  kostroll typ« i ilości prietiiyaaajcb paraaetro? 
Pt.HlT(<tabela>l ladaje tabeW kosaersji 
<t«bil«> poiist« »l<tf 4lapolt 255 * J  i«it<)t 
laaipier* tabel« dla Pt O IMin. potea dla Pt.OPPIlil. 
aa kolca 41« Pt tO iilll

P8IŁIC Pt CHH. ?t HIT. Pt SPPII.Pt tW lt 
I IT II PUC : f i l
i iT ii .puctii • np
utw lite ru
IIT II i l t l l  H I
(XT*I . .IITC III : Pil

.P10C s ra m  co&r
iSSNI C5: Ffoę

Tli .HUS El 255 dapiTI 
TU TIHS1 Si 255 dapl?) 
T li T11152 Dl 255 dsp!»l 
TH m i l  W  255*3 
IWCI El 255 dapllł 
POI M 9 
TH. on W 5

; t«t<Ia trasalicjl f-cji P t.o m id  
i  tabela dla Pt IPfll(1 
: tabeli dla Pt .10*110 
: dtsi»ii tabel 
; bsfor ta ajaik 
: iiieiaa pomnie»
; ktdra tabela

Pt. HIT PI0C m
pusb bp
act bp,a?
p«ak ds
paik ea
Kek l l
paik di
Ml ai.l
p«jk ai
tali pare
add ap 2
»ot da,di ,
10ł al.ai
•01 as. et
*0» es.u
lea dl.TU TIUS
Ml
eid

« .T u .m n

r«P loisb
H P di
P«ł «i
POP ea
P«P da
pop bp
»01 •1,1
ptsk ai
call ..retai
add *P.2

; laładasiaie tabel traaalaeji

P t . II I!
ret
IIDF

Pt.GIEIl PfOC Fil
W yd n ak  2. T ek s t ¿ród iow y w a sem b le ra

Pt.OIDII

M l
Jap
tlDP

es-TH OH. 1 
Pt

rtjp pu PIQC PU
»01 CliTH.OPP. 255
Jap PŁ

Pt i p p i i HOP

Pt.tcail PIOC PU
S0T es-TH.OPP. 512
Jap Ft

P llO H t IIJP

Pt PIOC Fil
p«*k bp
•Cl bp.ip
P«ik ds
P*sk ,es
pesk si
poib di
»OT SI .1
pask SI
cali parelea
add *P.2
aad ai,255 ;
»01 e«:POI.ai ; i
»01 ai.l
P«sk ai
cali ..pałę
tdd »?.*
aoi ds.di
»01 al.ai
»01 ai.es
»01 es.ai
lea di.BIFOl
lea bz.TII.TIlIS
add bi.es-TH.OFF
>3?
eld

ei.cs-fOl

PITŁl- lodeb
ilat bjte ptr cs:|bi)
atoab
loop FlTtl
MT bl.C«:POI
aoi di,ca
lea at.WFCI
P«P dl
pop sl
POP ea
PO? ds
pop bp
F«sfc bx
paak di
ptak ai
eall ..retcUe
add
ret

sp.l

Pt UCP

PIOS

*

IKS
I l i

ofn a lc i. dlcjo&ci tekstu 
lapaalttaj dlafotć tekstu
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z kraju

IIMFOSYSTEM '90m ogą być umieszczone w zmiennej znakowej 
przechowywanej w pliku typu « M EM .

W ydruk 2 zawiera om aw iane funkcje zapi­
sane w postaci źródłowej w asemblerze. Zw ró­
ciłbym uwagę na pewną różnicę w stosunku do 
wersji p. D ydka. M ianowicie założył on. że 
znakow y argum ent funkcji nie m oże wewnątrz 
zawierać bajtów  zerowych -  bajt zerowy trak ­
tow any jest jak o  znacznik końca tekstu. 
Tymczasem  wersja C L IP P E R ’87 dopuszcza 
stosow anie tekstów  złożonych z dowolnych 
znaków  o pełnym zakresie kodów  0..255, 
W ersja p roponow ana przeze mnie uwzględnia 
ten fakt.

iKiiiott tum n s ir  i Fosiici msmcmini
moo 00u 9203 0405os 97 01910108 8C0501 OF
99910 lt u 1213 1415 1« 17 11II 11 18 IC1511IF
93029 2921 222) 24 2525 27 21212128 2C25212F
50033 3831 3233 34353537 31313138 3C3D113F
09f<0 4«414344 45 47 4141 484C4541 4F515254
0B0S9 55$7 5853 SBSCSD51 5FSI SI 54 55SS57 SI
50060 (9 (1 (C65 sr 797273 T4757577 7171787D
00979 7 r(9 (I 82 84 (5 8$ 87 II U U85 il 1F1011
00910 42454859 53555152 S3SI SI 71 717C7113
09010 88(C«2(3 J41515 97 II II 1118 K 95II IF
oook 1911 1213 1415K17 11111118 1C15UIF
(9019 10 II 12 83 84 B5!( 87 81811188 BC8581BF
fttco coCl C2CS C4CSCSC7 Cl Ci Cl CI CCCDCICF
9001)0 59 Dl DZD3 D455DCD7 Dl Dl 515E DC55DI DF
009(0 19II 1213 1415K17 II II 1118 ICIDII IF
000FI Ft rt F2f3 F4FSFSF7 FI FI FI F8 FCF5FI FF
09190 00(i 1293 04CS05 07 (1 II 9198 9C9501OF
60110 10 u 12 13 14151C17 II 11 U18 ICID11IF
9(120 20212223 24 252« 27 21212121 2C25212F
(91)9 1031 3233 34353537 31 313138 3C3D313F
«9141 4041 42 43 44454547 41 41 4148 4C4D414F
((ISO $951 525) i 545555 57 51515158 SCSDSI 5?
991(9 (9 414213 444S4547 41414148 4C4D414F
9911» SI 515253 i 54555557 SI 51 5178 1C7D717F
0(1(0 (0 111213 i M151S17 II 19II 12 S31415IS
00110 (7 18 1213 M9555 11 II II !1 18 ICIDII ir
99119 10111213 14151517 II II 11IB 1C15II IF
0(118 8011 1283 84851587 81818188 8CIDII 8F
001C0 Cl Cl C2CJ C4CSCSC7 Cl Cl Cl CB CCC5Cl CF
991D8 D9Dl D2D3 54DSDCD7 51515158 DC55Dl DF
99119 1911 1213 1415 IC17 18II U 18 ICIDII IF
(oiro rt n r2n F4F5FSF7 FI FI FI FB FCF5FI FF
19299 (9 911203 04059511 0191II OB oc«501OF
9921» 10U 12 13 14151C17 1111 11IB 1C1511 IF
90229 202! 2223 24252621 21 212128 2C25212F
(0239 303132 33 34353( 11 31 313138 JC353! 3F
49249 4961 (2 (3 54(5 (SC7 5151SI SB SCS5SI SF
99259 Tl 71 7273 74757577 7171Tl 58 SCSD51SF
0(2(( 19(1 52(3 54(5 SC(7 51SI Cl SB CCSDSI SF
90279 71717273 747S7C77 7171Tl 78 7C7B717F
992(9 (1 11II 1C I I 81 ir 19 11II II II te IDU IF
«02)0 10 11)2 13 U>5JS17 I I I I 11 18 ICJDI I IF
00210 10 1! 12 13 14 15 1S 17 11 II U IB IC15 I I IF
90219 1011 12 13 B485 IS17 M 81 81 8! BC85 BI IF
992C9 co Cl C2C3 C4CSCCC7 CI Cl Cl CB CCC5Cl CF
Í82M 50Dl D253 54 555C57 Cl 5) 5158 K55DI DF
(0219 10U 1213 1415IC17 I I I I U 18 IC 15 I I IF
6(2F9 r( n f2 n 74 rs FS F7 FI FI FI FI FC F5 FI FF

Wydruk 3. Zawartość ptika PL.BIN w postaci u m a M iu ^ t j

W ydruk 3 przedstaw ia zaw artość pliku 
„ P L .B IN ” , przechowującego w sobie trzy ta­
bele translacji -  każda licząca po 256 bajtów. 
Pierwsza tabela -  jest brana pod uwagę przez 
funkcję P L_O R D E R  ( ) ,  d ruga  i trzecia -  
przez odpow iednio funkcję P L _ U P P E R {) i 
P L _ L O W E R  ( ) .  Tabele zostały skonstruow a­
ne d la  kom putera  pracującego ze standardem  
polskich znaków  wg D om u Handlow ego 
Nauki.

Należy zwrócić uwagę, że  wszystkie z po­
wyższych trzech funkcji są w ykonyw ane iden­
tycznie; interpretacja ich działania zależy jedy­
nie od  zaw artości tabel translacji.

PIOTR ZIENKIEWICZ

W dniach 8 -1 2  kwietnia 1990 r. odbyły się 
w Poznaniu kolejne Międzynarodowe Targi 
Elektroniki, Telekomunikacji i Techniki kom­
puterowej INFOSYSTEM*90. Wzięło w nim 
udział 225 wystawców z 17 krajów , czyli nieco 
więcej niż w roku ubiegłym. Zwiększyła się 
liczba firm  zagranicznych uczestniczących 
w T argach (z 41 w roku ubiegłym do 48), mniej 
było natom iast polskich firm (zwłaszcza tych 
pośredniczących) i prezentow ały się znacznie 
skrom niej, Z rozm achem  urządzone stoiska 
takich wystawców, jak  Soft-Tronic, Polsin 
i Epson przyciągały tłum y ciekawych, choć 
niewiele było nowości do  obejrzenia.

O ferta targow a obejm ow ała jak  zwykle 
przede wszystkim sprzęt kom puterow y, całą 
gamę urządzeń peryferyjnych, podzespoły 
elektroniczne, urządzenia telekom unikacyjne 
i apara tu rę  kontro lno-pom iarow ą. Ponadto  
oczywiście oprogram ow anie systemowe i użyt­
kowe, coraz bardziej dostosow ane do  potrzeb 
polskiego użytkow nika.

N iedawno powstała firma K irk Electro­
nics, będąca dystrybutorem  drukarek  firmy 
O K I oraz kopiarek i telefaksów firmy Develo- 
pe. zaprezentow ała bogatą ofertę tych urzą­
dzeń. W śród drukarek  najbardziej reklam ow a­
no m ałą, lekką i tanią drukarkę laserową O K I 
Laser 400, za jedyne 2499 DM . Podobnie 
wśród kopiarek, oprócz droższych urządzeń 
mających bardziej wyrafinow ane możliwości, 
znalazła się oferta  taniej, malej i prostej 
kopiarki Decelope 10, za 699 DM . W ystępując 
z tak  tanim i urządzeniam i (co nic oznacza 
gorszej jakości) firma ma nadzieję zdobyć 
możliwie szybko polski rynek. Jako  ciekaw ost­
kę w arto dodać, iż O K I jak o  jedyna na świecie 
firma oferuje całą zautom atyzow aną linię p ro­
dukcyjną drukarek.

Interesy firmy K irk Electronics w Polsce 
prowadzi spółka A tu t, k tó ra  przedstawiła tak ­
że własną ofertę, obejm ującą m.in. m aszyny 
bankow e d o  kodow ania i adresow ania czeków 
i innych dokum entów  bankow ych, urządzenia 
do liczenia banknotów  oraz  do  okładania 
dokum entów . Przedstawiciel firmy A tu t ubo­
lewał nad tym, iż wielkość polskich czeków 
jest niestety nieodpow iednia do  oferow anych 
przez niego urządzeń -  wystarczyłoby zwięk­
szyć szerokość czeków o kilka m ilimetrów, aby 
na szeroką skalę wprow adzić te urządzenia 
w naszych bankach.

Urządzenia bankow e.znalazły się również 
w ofercie firmy Philips; reklam ow ano dwa 
rodzaje au tom atów  bankow ych do  wypłat, 
k tóre m ogą być bezpośrednio połączone z d u ­
żymi system am i kom puterow ym i obsługi ban ­
ków. Niestety, nie m ożna ich było obejrzeć na 
targach, podobnie zresztą jak  gigantycznego 
system uarchiw ow ania M EG A  D O C ,zrealizo­
wanego z użyciem dysków optycznych i prze­
znaczonego do  obsługi baz danych w bibliote­
kach, bankach, m uzeach, agencjach itp. (k ilka­
dziesiąt gigabajtów  w urządzeniu p rzypom ina­

jącym  szafę grającą). System ten. dotychczas 
objęty em bargiem , miał bardzo niewielkie 
szanse znalezienia się w Polsce, ale przedstaw i­
ciele Philipsa zapewnili, że już  wkrótce sytuac­
ja  ulegnie zmianie.

To, co m ożna było obejrzeć w stoisku 
Philipsa, to telefaksy i sprzęt kom puterowy, 
zwłaszcza znakom ite wielodostępne systemy 
m inikom puterow e serii P90 x 0. z procesorem  
M otoro la  68030 i zegarem od 25 do 50 M Hz. 
Um ożliwiają one dołączenie do  160 stanowisk, 
połączenia zarów no z dużymi system am i, jak  
i ze sprzętem  klasy PC. Zapewniają pełną 
ochronę danych w razie zaniku zasilania, 
wysoką niezaw odność pracy i dużą moc 
przetwarzania.

Już od kilku lat R ank Xerox zapowiadał 
wprowadzenie na rynek spolszczonej wersji 
popularnego już  u nas system u D T P -  V entura 
Publisher. W tym roku  również m ożna było 
usłyszeć zapewnienie, że już  w krótce polska 
wersja Ventury będzie na rynku -  tym razem 
zapewniała o tym firma Pro International Ltd. 
Oferuje ona trzy typowe zestawy D T P w wer­
sjach M IN I, M E D IU M  i L A R G E (odpow ied­
nio do potrzeb użytkowników). Zestaw naj­
bardziej rozbudowany jest wyposażony w na- 
św ietlarkę posteriptow ą firmy Setter. Może 
ona pracow ać z rozdzielczością od 400 do 3000 
punktów  na cal, co pozwala na wybranie 
optym alnej rozdzielczości dla tekstu i grafiki 
oraz uzyskanie 256 odcieni szarości. Obecnie 
taki system jest używany do składania Gazety  
//jfWTurfioW (angielskojęzycznej wersji Gazety  
W yborczej).

Świat zaczyna korzystać z dysków optycz­
nych do  zapisyw ania wielkich ilości in form a­
cji. N a naszym rynku co najm niej od roku są 
dostępne urządzenia d o  odczytywania dysków 
C D  R O M , o zasadzie zapisu identycznej, jak  
w gram ofonach kom paktow ych. Obecnie fir­
m a Archim edes oferuje systemy korzystające 
z dysków W O RM  (write once, read m any, 
czyli dyski o jednokro tnym  zapisie). System, 
zawierający także skaner, pozwala na w prow a­
dzenie i zapam iętanie obrazu  dokum entu  na 
dysku optycznym . O b taz  taki nie może być 
wymazany. System pozwala równocześnie na 
dostęp  d o .ob razów  dokum entów  zapisanych 
na m ikrofiszkach i m ikrofilm ach, ułatwiając 
pracę np. w sytuacji, gdy stare archiwum  było 
m ikrofilm ow ane, a nowe jest zapisywane na 
dysku.

Pokazyw ano także urządzenia, w których 
kom putery pełnią jedynie rolę pom ocniczą. 
Firm a Emax dem onstrow ała zestawy d o  adre­
sow ania, wypisywania czeków i innych po­
dobnych niewielkich nadruków . Urządzenie 
takie pozwala zastąpić powolną m aszynę do 
odbijania adresów  z m etalowych m atryc (wraz 
z setkam i czy tysiącami m atryc, łatwych do  
pom ieszania, zagubienia itp.).

dokończenie na a. 27
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Współczesne pamięci masowe 
kom puterów osobistych

A nalizując fascynujący rozwój k o nstruk - ■ 
cji kom puterów  osobistych na przestrzeni os­
tatn iego  dziesięciolecia m ożna stwierdzić, że 
najbardziej spek taku larny  postęp  techniczny 
skoncentrow ał się na m odule pam ięci m aso­
wej, a  więc na tym  sk ładn iku  konfiguracji, 
k tó ry  skutecznie blokowa! m ożliwość sto so ­
w ania tej kategorii kom puterów  do  rozw iązy­
w ania bardziej złożonych problem ów . Jeszcze 
n iedaw no w ydaw ało się, że dysk tw ardy o fan7 
tastycznej wówczas pojem ności 40 M B stan o ­
wi n ieprzekraczalną ju ż  granicę możliwości 
technicznych. Dziś do  kom putera  osobistego 
m ożna przyłączyć jednostk i dyskow e o  pojem ­
ności przekraczającej naw et 1 G B  (m iliard 
bajtów!), oferow ane przez k ilkunastu  p ro d u ­
centów . Pojawiły się p o n ad to  seryjnie p ro d u ­
kow ane pam ięci laserowe różnych rodzajów , 
k tó re  stw arzają realne i s tosunkow o nieodległe 
perspektyw y dalszego zwiększania po jem noś­
ci. W  ten  sposób dzisiejszy użytkow nik kom ­
p u tera  osobistego uzyskuje realne m ożliwości 
dysponow ania  m ocą obliczeniow ą, k tó ra  jesz­
cze niedaw no była o siągalna jedynie w katego­
rii kom puterów  co najm niej średniej wielkości.

N ajbardziej znam iennym  zjawiskiem  są 
szokująco niskie- ceny tych superpam ięci, d o ­
stosow ane do  poziom u całkow icie akcep to ­
w alnego w tej kategorii sprzętu kom puterow e­
go. Spow odow ało to  drastyczną obniżkę kosz­
tu zapam iętyw ania jednostkow ego  inform acji, 
a  w konsekwencji znaczną popraw ę efektyw- 

__ ności przetw arzania danych. Inny czynnik, 
k tó ry  m oże szokow ać w zestawieniu z do ty ch ­
czasow ą p rak tyką  eksploatacji tradycyjnych 
pamięci m asowych to w ielokrotne wydłużenie 
czasu m iędzyaw aryjnego (M T B F), k tó ry  w o d ­
niesieniu d o  tych w yrobów  jes t określany 
w dziesiątkach tysięcy godzin. Ze względu na 
praktycznie m ożliwy okres eksploatacji pam ię­
ci m asowej, tego rodzaju  wielkość czasu m ię­
dzyaw aryjnego oznacza jej ab so lu tną  nieza-
W o d n o ś ć  Tabela 3. Pamięci masowe typ« W ORM  (Write Once, Read Multipłe)

Interesujący przegląd dostępnych na rynku 
św iatowym  pam ięci m asowych o pojem ności 
powyżej 500 M B zam ieściło w tegorocznym  
num erze kwietniow ym  zachodnioniem ieckie 
czasopismo informatyczne „Persona! Computer". 
P rzegląd ten obejm uje wszystkie cztery rodzaje 
stosow anych obecnie rozw iązań technologicz­
nych, jak ie  reprezentują pamięci:
•  na  dyskach tw ardych (ang. hard disk) z za­
pisem  m agnetycznym ,
•  stałe n a  dyskach (p ły tach) kom paktow ych 
(ang. C D -R O M  -  Compact D isk-R ead Only 
M em ory),
•  laserowe do  w ielokrotnego odczytu (ang. 
W O R M  -  W rite Once, R ead M ultipłe),
•  optyczne z m ożliwością w ielokrotnego za­
pisu  i odczytu inform acji (analogicznie jak  
w pam ięci m agnetycznej).

W ybrane, najbardziej interesujące param e­
try  pam ięci zaw artych we w spom nianym  prze-
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Nazwa wyrobu
Pojemność

(MB)
Średni czas 
dostępu (ms)

Szybkość
przesyłania

Czas między* 
awaryjny 
-  MTBF 

(tys. godz.)

Pobór mocy 
(W)

Okres gwa- 
rancyjny 
(mies.)

Cena (DM)

Corel
CS WORM

940 90 3,8/6,9 M bit/s 25 30 6 15000

Maxtor
LS 800 AT-I/E

800 108 2,5 M bit/s 30 brak danych 6
10000
12000

Mitsubishi 
M W -501M I1 600 85 1,5 MB/s 20 45 6 7630

OD-810 810 175 2 J8  M bit/s brak danych brak danych 6 15400

Optimen 
Serie 600 650 60 725 KB/s 15 45 6 7 700

Optimcn
2400/4000

2400 150 766 KB/s 12 45 15 40160

Ricoh 
RO 5041 760 108 163 KB/s 20 30 6 brak danych

Ricoh 
RS 1F

760 168 1 MB/s 20 55 6 brak danych

Tabela 1, Pamięci masowe na dyskach twardych

Nazwa wyrobu
Pojemność

(MB)
Średni czas 
dostępu (ms)

Szybkość
przesyłania

Czas mlędzy- 
awaryjny 
-  MTBF 

(tys. godz,)

Pobór mocy 
(W)

Okres gw*- 
rancyjay 
(mies.)

Cena (DM)

Control Data 
CS Disk

500 16 14/18 Mbit/s 40 . 25 12 9380

Control Data 
CS Disk 590

590* 16 12/16 M bit/s 40 27 12 9 580

Fuitsu
CS Disk 650

650 16 12/16 Mbit/s 40 27 12 10650

Fuitsu
CS Disk 1020

1000 16 15/23 Mbit/s 40 26 12 18700

Hitachi 
DK 5I5C-78

660 16 1,5/4 MB/s 40 31,5 6 brak danych

Hitachi 
DK 515-78

780 16 2,48 MB/s 40 30 6 brak danych

HP 97549T 1180 15 5 MB/s 150 34 60 13 500

M axtor 8760E 768 18 15 M bit/s 50 27 12 9270

Micropolis
1518-15

1200 14 4 MB/s 50 31 12 brak danych

Micropolis
1568-15

760 16 15 M bit/s 150 31 12 7900

PCST 
Exfile 760

760 16 15 M bit/s 40 28 12 10100

PCST
Exfile

1200 16 15 M bit/s 40 30 12 20100

Storage
LAN650S

650 16 15 M bit/s 40 27 12 10400

Storage
LAN2-650S

650 16 15 M bit/s 40 54 12 12800

WREN
V7Ö0C

700 14,5 1,3 MB/s 40 27 10 brak danych

M axtor
8760/S

768 18 4,8 MB/s 50 27 12 10700
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glądzie, zostały ujęte w zamieszczonych czte­
rech tabelach. D la każdego z wyrobów podano 
następujące podstaw ow e param etry  technicz­
ne i eksploatacyjne:

•  pojem ność (M B),
•  średni czas dostępu do inform acji (ras),
O szybkość przesyłania (M b, MB, Kb, lub KB),
•  czas międzyawaryjny -  M T B F (w tysiącach 
godzin),
•  moc zainstalow ana (W),
•  udzielany przez producenta  okres gw aran­
cyjny (w miesiącach).

W tabelach podano  również aktualne ceny 
tych pamięci (w m arkach R FN ). Są to o rien ta­
cyjne ceny ofertowe, od których sprzedawcy

stosują -  w wyniku coraz ostrzejszej walki 
konkurencyjnej -  upusty w wysokości od 20 do  
30% .

Z nakom itą  większość oferow anych pam ię­
ci dostosow ano do wstawienia w miejsce uży­
wanego d o tąd  dysku twardego. Jedynie nieli­
czne modele, k tórych nie udało się zmieścić 
w gabarytach stosow anych napędów  dysko­
wych, wym agają stosow ania odrębnej o b u d o ­
wy. Znaczna część w yrobów dostosow anych 
do  w budow ania w m ikrokom puter, może być 
jednak  dostarczana także w odrębnej o budo­
wie. Jest to  istotne w przypadku, gdy użyt­
kownik realizuje rozbudowę konfiguracji kom ­
p utera  z zachowaniem  już  posiadanego dysku 
twardego.

W śród producentów  w yrobów uwidocznio­
nych w tabelach wyraźnie dom inują firmy 
japońsk ie , natom iast z tak  licznej niegdyś 
grupy producentów  pamięci m isow ych p o ­
przednich generacji'pozostały właściwie dwie 
firmy: C ontro l D a ta  o raz  H ew lett-Packard. 
D okum entuje to  w szczególnie dobitny  sposób 
ak tua lną  sytuację na rynku św iatowym , gdzie 
wiele renom ow anych firm am erykańskich 
wskutek niedostatecznego finansow ania prac 
badawczo-rozwojowych m usiało ustąpić przed 
ekspansją nowych, często niewielkich i d o tąd  
całkowicie nieznanych, przedsiębiorstw  azja­
tyckich.

Należy zauważyć, że wyroby oparte  na 
nowej technologii, chociaż pod względem po­
jem ności całkowicie dorów nują, a  w niektó­
rych przypadkach nawet przewyższają w tym  
param etrze pamięci na dyskach tw ardych, to 
jednak  zdecydowanie ustępują pod względem 
innych, równie podstaw ow ych param etrów , 
jakim i są średni czas dostępu do  informacji 
o raz  szybkość przesyłania. N ow e technologie 
wykazują również mniejsze w artości czasu 
międzyawaryjnego oraz krótsze okresy gw aran­
cyjne, co jest w pełni zrozum iałe z uwagi na 
w ielokrotnie krótszy w lej dziedzinie okres 
dośw iadczeń eksploatacyjnych oraz m ożliwoś­
ci w prow adzenia ulepszeń konstrukcyjno- 
-technologicznych, czy, wreszcie opanow ania 
właściwych m etod w ytw arzania i kontro li j a ­
kości. (WK)

INFOSYSTEM '90
dokończenie ze s. 25

N adal jest rozwijany jedyny chyba napraw ­
dę polski edy tor tekstow y T A G . Jego now a 
wersja ma duży słownik ortograficzny z' op i­
sem podziału na sylaby (do autom atycznego 
przenoszenia słów między wierszami), pozwala 
na tzw. opracow yw anie pom ysłów (m ożna 
łatwo tworzyć schem at tekstu, później dopiero 
wypełniając go treścią), obsługuje mysz, um oż­
liwia łączenie treści dokum entu  (np. listu) 
z kolejnym i adresam i z listy. P roducen t (spół­
dzielnia lnfosService) zapow iada w prow adze­
nie na rynek kolejnego p ro d u k tu  — program u 
do  elektronicznego składu zbliżonego w swo­
ich funkcjach do  Pagem akera. Czekam y z nie­
cierpliwością!

H ANNA WŁODARSKA  
JAROSŁAW  DEM INET

Rynek pamięci operacyjnych
dokończenie ze s. 29

o pojem ności 4  M b to firm a Oki (układy 
w konfiguracji x  1 i x  4 w cenie 75 dolarów  
przy dostaw ach większych od 10 tys. sztuk), 
a  także tzw -lin io w e  m oduły pamięciowe 
-  S IM M '4 x  9 po 700 do larów  (przy dostaw ie 
od tysiąca sztuk) oraz  Firma R am tron  (szybkie 
pamięci o  czasie dostępu  60 ns, budow a fabry­
ki w T ateyam a o wydajności 1,75 min kostek 
miesięcznie).

* J.R.
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Tabela 1  Pamięci masowe u  dyskach kompaktowych (CD-ROM -  Compact Disk -  Read Only Memory)

Nazwa wyrób«

■

Pojem
(MB)

Ś m iał czas 
dostępu (ms)

Szybkość
przesyłania

Czas między- 
awaryjay
-  MTBF 

(tys. godz.)

Pobór mocy 
(W)

Okres gwa­
rancyjny
(mies.)

Cena (DM)

-------------------------
Apple
CD-SC

650 55/130 ■ 800 KB/s brak danych 40 12 3000

Data General 
6522

600 400 153.6 KB/s brak danych 8.5 12 1850

Hitachi 
CDR 1503/S

brak danych brak danych brak danych ‘ 25 8/15 6 2280

NEC
CDR-35

540 1500 150 KB/s brak danych brak danych 12 1480

NEC
CDR-82

540 350 150 KB/s 20 brak danych 6 1820

NEC
CDR-72

540 350 150 KB/s 20 brak danych 6 2050

Philips 
CDS 201

650 400 176,4 KB/s brak danych brak danych 12 1940

Philips 
CDS 121

650 400 176.4 KB/s brak danych brak danych 12 2170

Sanyo
ROM 3000GSI

brak danych brak danych brak danych 25 8/15 6 2280 ,

TA CS 500 550 800 153 KB/s brak danych brak danych 12 2320

Toshiba 
CS-ROM 
Kit 2100

680 350 153.6 Kbit/s 25 8,5 12 brak danych

Toshiba 
CS-ROM 
Kit 2200

680 350 153.6 K bit/s 25 8.5 12 brak danych

Toshiba 
XM 320IB

680 350 153,6 Kbit/s 25 8.5 12 brak danych

Tabela 4. Pamięci masowe optyczne z wielokrotnym zapisem

/
Nazwa wyrobu

Pojemność
(MB)

Średni czas 
dostępu (ms)

Szybkość
przesyłania

Czas między- 
>w»njny 
-  MTBF 

(ty*, (odl.)

Pobór mocy 
(W)

Okres gwa­
rancyjny 
(mies.)

Cena (DM)

MEO brak danych 65 680 KB/s brak danych brak danych 12 14860

Procom 
M E-OD 650

650 95 7.4 MB/s brak danych 23 12 15750

Kontron 
M OD 650

650 185 620 KB/s brak danych brak danych 6 14760

Storage
Dimensions

1000 35 10 MB/s 30 50 12 17490

Sumo
RSSM600

600 63 12 MB/s 20 33 12 od 14800

V
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Nowe książki

W YDAW NICTW A NAUKOW O-TECHNICZNE

Maksymilian Dryja, Janina i Michał Jankowscy; Przegląd Metod 
i algorytmów numerycznych cz. 2. Warszawa 1988, wydanie 2, nakład 
4000 egz., ISBN 83-204-1039-8 całodć, ISBN 83-204-1041-X cz. 2
K siążka stanow i drugą część m onografii poświęconej przeglądowi 
m etod num erycznych. O m ów iono w niej podstaw ow e m etody i a lgoryt­
m y rozwiązywania układów  algebraicznych rów nań liniowych, odw ra­
can ia  macierzy, rozwiązywania rów nań i układów  rów nań nieliniowych, 
w yznaczania wartości i w ektorów  własnych, rozwiązywania liniowego 
zadan ia  najm niejszych kw adratów  oraz  zagadnień różniczkowych 
cząstkow ych. D użo uwagi pośw ięcono ocenie num erycznej stabilności 
a lgorytm ów  i ich efektywności.
K siążka jest przeznaczona dla program istów , pracow ników  nauki 
zajm ujących się inform atyką oraz  d la studentów  kierunków  inform aty­
cznych.

Wolfgang Rełsig: Sieci Petriego -  Wprowadzenie. Warszawa 1988, 
wydanie 1, nakład 3000 egz., ISBN 83-204-1024-X
Tem atem  książki są sieci Petriego, czyli pewien form alny sposób opisu 
w spółdziałających rzeczywistych system ów, służących do  analizy zacho­
dzących w nich zjawisk i znajdujący zastosow anie we wszystkich 
dziedzinach nauki i techniki. W książce zam ieszczono liczne przykłady 
graficznego przedstaw iania zbioru  zdarzeń pow iązanych relacjami 
przyczynowosci. O m ów iono systemy w arunków  i zdarzeń, sieci miejsc 
i tranzycji o raz  sieci z indywidualnym i znacznikam i. Czytelnik znajdzie 
też ponad sto  rysunków  sieci o raz  zestawy ćwiczeń służących do 
spraw dzenia stopnia opanow ania  m ateriału.
K siążka jest przeznaczona dla program istów , pracow ników  naukow ych 
zajm ujących się inform atyką, studentów  kierunków  inform atycznych 
a  także d la  inżynierów  różnych specjalności i o rganizatorów  produkcji.

Ludwig Classen, Ulrich Oefłer: Programowanie systemów mikrokom­
puterowych. Warszawa 1989, wydanie 1, nakład 8000 egz., ISBN  
83-204-1125-4
K siążka zaw iera opis system ów m ikroprocesorow ych U880, U8000 
o raz  U881/U882. W iele uwagi pośw ięcono zastosow aniom  program o­
w alnych układów  scalonych o raz  zagadnieniom  program ow ania  w języ­
ku PL Z /A SM  i Basic.
K siążka jest adresow ana do  szerokiego kręgu odbiorców , przede 
wszystkim d o  program istów , pracow ników  ośrodków  obliczeniowych.

inżynierów zatrudnionych w placówkach badawczo-rozwojowych, stu ­
dentów  i nauczycieli.

Robert Kowalski: Logika w rozwiązywania zada*. Warszawa 1989, 
wydanie 1, nakład 6000 ISBN 83-204-1097-5
T em atem  książki są podstaw y teoretyczne program ow ania w języku 
logiki. A u to r -  jeden z twórców tej koncepcji program ow ania -  kładzie 
główny nacisk na  zastosow anie m etod logiki w rozwiązywaniu zadań 
i w bazach danych. Posługuje się przy tym językiem  klauzul. Jest to  
odm iana sform alizow anego ję y k a  logiki, wyróżniająca się p rostą  
składnią o raz  pozw alająca łatw o zautom atyzow ać dowodzenie. N a  
logice klauzul opiera się co raz  bardziej popularny język program ow ania 
Prolog. W książce znajduje się om ówienie różnych m etod w nioskow ania 
o raz  p rocedur dowodow ych przydatnych w zastosow aniach kom pute­
rowych, m .in. wnioskow ania w stępującego i zstępującego, reguły rezo­
lucji i procedury  grafu połączeń. Oddzielne rozdziały poświęcono 
zależnościom  między językiem  przedm iotow ym  a m etajęzykiem  oraz 
ogólnym  rozw ażaniom  procesów zachodzących w systemie zmieniającej 
się informacji.
Z agadnienia om ów ione w książce nie ulegają dezaktualizacji. A u to r 
unika nadm iernego form alizow ania wywodow, dzięki czemu książka 
nie wym aga od Czytelnika przygotow ania m atem atycznego ani infor­
m atycznego, zmusza jednak  do  wysiłku i zaangażow ania intelektualne­
go. Jest przeznaczona dla program istów , projektantów  systemów 
przetw arzania inform acji i system ów doradczych, pracow ników  nauki 
zajm ujących się inform atyką oraz  dla studentów  kierunków  m atem aty­
cznych i inform atycznych.

Claude Dełobei, Michel Adiba: Relacyjne bazy danych. Warszawa 1989, 
wydanie 1, nakład 5000 egz., ISBN 83-204-1025-8
W książce przedstaw iono problem atykę baz danych zarów no od strony 
praktycznej, jak  i teoretycznej. Przy opisie baz danych skoncentrow ano 
się na  podejściu relacyjnym, takie podejście bowiem pozwala najlepiej 
zrozum ieć i rozwiązać podstaw ow e problem y związane z tworzeniem  
baz danych d la potrzeb  rozwiązywania problem ów  praktycznych. 
K siążka składa się z trzech części -  w części pierwszej w prow adzono 
podstaw ow e pojęcia i funkcje system u baz danych oraz  om ów iono 
m odele baz danych hierarchiczne, sieciowe i relacyjne; w drugiej części 
om ów iono zagadnienia związane z oprogram ow aniem  baz danych, 
charakterystyczne d la podejścia relacyjnego; część trzecia jest poświęco­
na zagadnieifiom  teoretycznym  procesu tworzenia schem atów relacyj­
nych baz danych.
K siążka jest przeznaczona dla użytkow ników  i p ro jektantów  baz 
danych oraz  dla studentów  kierunków  inform atycznych.

CENTRALNY OŚRODEK INFORMATYKI GÓRNICTWA  
4 0-065  Katowice, ul. Mikołowska 100 

tel. 574-777, teleks 00313711, telefaks 517-442

PROJEKTOW ANIE I PROGRAM OW ANIE SYSTEM ÓW  INFORM ATYCZNYCH.
KOM PLETACJA, SPRZED AŻ SYSTEM ÓW  I SPRZĘTU KOM PUTEROW EGO, KSEROKOPIAREK, 
t e l e f a k s ó w , p o d z e s p o ł ó w  i c z ę ś c i  z a m i e n n y c h .
INSTALACJA, NAPRAW Y I PRZEGLĄDY URZĄDZEŃ M IKROKOM PUTEROW YCH.
SZKOLENIE PROGRAM ISTÓW , PROJEKTANTÓW  1 OPERATORÓW  SPRZĘTU INFORM ATYCZNEGO.

Oferujem y usługi w zakresie ujm ow ania i przetw arzania danych w trybie w sadow o-partiow ym  oraz zdalnym  realizowane na 
kom puterach: M E R A -9150 , O D R A - 1300, ICL-J900, 2900, 39, R IA D ,
Sprzęt m ikrokom puterow y kom patybilny z IBM PC konfigurujem y zgodnie z potrzebam i użytkow nika.
Instalujem y sieci lokalne. Tworzym y systemy aplikacyjne.
Prow adzim y serwis sprzętu m ikrokom puterow ego w zakresie instalacji, napraw  i przeglądów.
D ostarczam y wym agane oprogram ow anie narzędziowe.
Szkolim y z zakresu obsługi m ikrokom puterów , system ów operacyjnych, sieci lokalnych i teletransm isji, języków  program ow ania 
o raz  generatorów  baz danych.^- -
Projektujem y systemy inform atyczne wg założeń odbiorcy lub na podstaw ie analizy jego potrzeb.
D ostarczam y oprogram ow anie gotowych projektów  z zastosow aniem  dow olnego języka.
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Rynek pamięci operacyjnych

Ze ś w ia ta ---------------------------------------------- -

Pam ięci półprzew odnikow e pojawiły się na 
rynku  w 1970 r., kiedy firm a Intel w prow adziła 
dynam iczne pamięci operacyjne (D R A M  -  
D ynamie Random Access M em ory) oznaczone 
sym bolem  1108 o pojem ności 1 K b w cenie 35 
dolarów . W krótce też dali o sobie znać 
konkurenci z Japonii, k tórzy  w 197^ roku 
w yprodukow ali 8 m ilionów tych układów , 
a w rok  później w prow adzili układy o pojem ­
ności 4 K b. W  latach  .1978-1979 w Japonii 
i U SA  rów nocześnie rozpoczęto realizację p ro ­
gram ów  produkcji bardzo  szybkich układów  
scalonych. W  ro k u  1980 pojaw iły się w Japonii 
kostk i o pojem ności 64 K b, a  rok  później 
w U SA  ju ż  jedenaście firm  produkow ało  
układy D R A M  (A M D , A M I, Fairchild , Intel, 
IT T, M icron, M ostek , M oto ro la , N ational 
Sem iconductor, Texas Instrum ents i Zilog). 
W  roku  1984 do w spółzaw odnictw a włączyły 
się firm y zachodnioeuropejskie Siemens i 
Philips, k tó re  rozpoczęły realizację p rogram u 
M ega, m ającego doprow adzić  w 1989 r. do 
opracow ania  układów  o  pojem ności 4 Mb.

W  latach 1985-1986 japońscy  producenci 
D R A M  tak  znacznie obniżyli ceny swych 
w yrobów , że w USA po trak to w an o  je 
jak o  ceny dum pingow e. D oprow adziło  to  z 
jednej strony  do zaprzestania  produkcji tych 
uk ładów  przez w spom nianych producentów  
am erykańskich , z w yjątkiem  dw óch firm  -  
M icron i Texas Instrum ents, z drugiej zaś do  
p odpisan ia  w 1986 r. porozum ienia am erykań- 
sko-japońskiego ograniczającego nadm ierny 
im p o rt do  U SA  i ustalającego m inim alne ceny.

Łącznie ze zw iększonym  zapotrzebow a­
niem  na  uk łady  pam ięciowe spow odow ało to 
w łatach  1987-1988 w ystąpienie n iedoboru  
tych uk ładów  na  rynku, co z kolei spow odow a­
ło ponow ny w zrost cen.

A naliza kształtow ania się produkcji i 
sprzedaży układów  D R A M  w okresie lat 
1985-1993 w ykazała, że po zasto ju  produkcji 
w latach  1986-1987 nastąpił jej w zrost w 
okresie 1987-1988, następnie znów  niewielkie 
przyham ow anie w latach  1988-1989 i większe 
w okresie 1989-1990, po  k tórym  nastąpi 
przyspieszony w zrost do  poziom u około  2,3 
mld elem entów  w 1993 roku  (rys. 2). Rynek po 
gw ałtow nym  wzroście ob ro tów  w latach 
1987-1988 (z 2 d o  p onad  6 m ld dolarów ) 
wykazał w latach 1989-1990 zm niejszony ich 
wzrost i stabilizację na  poziom ie 7 mld 
dolarów . Przewiduje się, że od  1990 r. obro ty  
będą w zrastać coraz  szybciej aż  do  ok. 15 mld 
w ro k u  1993.

Bym. 1. ZjmIsjm c*»y kortkl DRAM o p o jtn a o id  2S i KB 
w la Uch IM 4-I990

Szczególnie w yraźną tendencję w zrostu cen 
w ykazały uk łady  D R A M  o pojem ności 256 
K b. (rys. 1) T endencję tę potęgow ał fakt, że 
w oczekiw aniu na uk łady  o pojem ności 
1 M b, k tórych  pełna p rodukcja  opóźniła  się, 
nie podejm ow ano w ytw arzania układów  o 
m niejszej pojem ności.

d o  zastosow ań przem ysłowych i innych, 
10,7% -  wojskowych; 8 ,8 %  -  telekom unika­
cyjnych i 5%  do urządzeń elektroniki użytko­
wej. P roporcje te m ają być mniej więcej zacho­
w ane w 1992 r. przy pewnym  wzroście w dzia­
łach  kom puterów  osobistych, zastosow ań 
wojskow ych i urządzeń elektroniki użytkowej, 
n a tom iast zmniejszeniu w pozostałych dziedzi­
nach, przy czym  w zrost wartości sprzedanych 
elem entów  będzie tu większy (54,5% ) niż dla 
pamięci D R A M  (43,3 % ).

Rys. 3. lidzlal różaydi rcjoaów świat* w ry ik i  DR AM w roku 
1983 i 1989.

Udział w produkcji M atow ej (%)

Ryt. 2. Produkcja. i aprzedai ełemeatów DRAM w latadi 
1985-1993

Procentow y udział w tej produkcji posz­
czególnych regionów św iata uległ w 1989 r. 
w porów naniu  z 1983 r. znacznym  zm ianom  
(rys. 3).

N ajbardziej zaskakujące praw ie trzykro t­
nie zmniejszenie się udziału USA. Jeśli chodzi 
o  w ykorzystanie elem entów pam ięciowych, to  
w 1988 r. 53%  układów  D R A M  przeznaczono 
do  budow y kom puterów  osobistych i au to m a­
tyzacji p rac  biurow ych, 24%  d o  budow y in­
nych kom puterów , 8 ,8%  dla telekom unikacji, 
6 ,6 %  d o  celów przem ysłowych i innych, 5%  
d la urządzeń elektroniki użytkow ej o raz  2 ,6 %  
do urządzeń wojskowych. Przewidywania na 
rok  1992 (przy wzroście wartości tych elem en­
tów  o  4 3 %  w stosunku  do  roku  1988) m ówią 
o pewnym  zmniejszeniu udziału w ykorzysta­
nia w kom puterach (łącznie z 77 d o  70,5% ), 
natom iast o  wzroście w telekom unikacji do  
10,3% , urządzeniach elektroniki użytkowej do  
8 ,6 %  i wojskow ych do 3,5% .

Podobne dane  d la pam ięci statycznych 
SR A M  (S ta tic  Random Access M em ory), 
k tórych sprzedaż była w 1988 r. prawie 
czterokro tn ie  m niejsza niż pam ięć D R A M  (1,7 
m ld do larów  w porów naniu  do  6,3 m ld) m ówią 
o przeznaczeniu 35,9%  d o  budow y kom pute­
rów  osobistych i au tom atyzacji prac b iu ro ­
wych, 22,8%  do  innych kom puterów , 16,9%

Pierw otnie szacow ano, że w 1989 r. zosta­
nie sprzedanych 700 min kostek D R A M  o p o ­
jem ności 256 K b  o raz  500 m in o  pojem ności 
1 M b, natom iast w roku  1990 proporcja  ta 
m iała się odwrócić: 700 m in I M b i 500 min 256 
K b. We wrześniu 1989 roku , gdy pojawiły się 
pierwsze oferty kostek o  pojem ności 4 M b, 

^ c c n y  kostek 1 M b spadły z  15 d o  11-12 
dolarów . A nalitycy z firmy D ataquest przewi­
dywali obniżkę tych cen w końcu 1989 r. do  10 
do larów  oraz  do  9 dolarów  w roku  1990. Inne 
prognozy m ówią naw el o cenie 7 - i  dolarów  
pod koniec 1990 roku.

W  październiku 1989 roku  podano, że 
japońsk ie  firmy T oshiba i H itachi opóźnią 
o pół roku  (od m arca do  września 1990 r.) 
rozpoczęcie pełnej produkcji układów  o 
pojem ności 4 M b, a jednocześnie podano  
o podjęciu w spółpracy w tym zakresie między 
IBM  z jednej strony, a takim i firm am i, jak : 
M icron, U S M em ories i C ypress Sem iconduc- 
to r z drugiej. N ieco bardziej opóźniona jest tu 
firm a M oto ro la , k tó ra  dop iero  w pierwszej 
połowie 1991 ro k u  m a oferow ać takie elem en­
ty w yprodukow ane we współpracy z Toshibą, 
w cenie 110 do larów  przy układach o  czasie 
dostępu  100 ns o raz  125 do larów  przy ukła­
dach 80 ris. Inni potencjalni wytwórcy kostek

dokończenie na s. 27
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Ze świata

Drukarka laserowa 
firmy  

Hewlett-Packard

Zwykle uspraw nienie sprzedaw anego w yro­
bu łączy się z niewielką podw yżką dotychcza­
sowej ceny, bądź podkreśla się je  utrzym anie 
bez zm ian, m im o większych w alorów  nowego 
m odelu. O ferta nowej d ru kark i laserowej La- 
ser-Jct III jest jeszcze korzystniejsza. Przy 
znacznych ulepszeniach w stosunku  do  będącej 
niem al standardem  światowym  Laser-Jet II, 
H ew lett-Packard ustalił cenę nowej d rukark i 
na 2395 dolarów , a  więc o  300 dolarów  niższą 
od  poprzedniego wyrobu.

Przypom nijm y, że Laser-Jet II należała 
do  tańszych d rukarek  laserowych, k tóre p o ­
wszechnie stosow ano z kom puteram i osobis­
tymi. D ru k ark a  ta  stw arzała możliwość dyspo­
now ania 3 -4  zestawami czcionek o ustalonych 
wym iarach. Inną a lternatyw ą była d roga d ru ­
karka  z językiem  PostScript oferująca 35 zesta­
wów czcionek o  zm iennych wym iarach. T ym ­
czasem  Laser-Jet III nie korzystając z Post­
sc rip tu  daje identyczne m ożliwości, które 
w d o d a tk u  są nadal rozszerzane. N a czerwiec 
1990 r. zapow iedziano dysk ze 108 zestawami 
czcionek o  zm iennych w ym iarach w cenie 
zaledwie 199 dolarów .

N ow a d ru k a rk a  zachowuje pełną prędkość 
m echanizm u drukującego -  8 stron  na m inutę, 
podczas gdy „ekonom iczna" wersja Laser-Jet 
II (w cenie 1495 dolarów ) drukow ała  z pręd­
kością dw ukrotn ie mniejszą. Również złożone 
pod względem wydawniczym strony zaw iera­

j ą c e  grafikę i inne efekty specjalne, d rukow ane 
są o  46%  szybciej dzięki zastosow aniu  szybsze­
go procesora, lepszegojilgorytm u buforujące­
go i zaw artego w pamięci stałej now ego języka 
sterow ania PCL5. Lepsza jest tez jakość  wy­
druku . Uzyskuje się tu  dalszą popraw ę roz­
dzielczości poprzez możliwość 16-krotnej 
zm iany wym iaru elem entu świetlnego i jego 
położenia w ram ach standardow ego kw adratu  
o  boku 1/300 cala. Realizacja następuje przez 
m odulację szerokości im pulsów laserowych. 
Dotychczas stosow ano takie rozw iązanie tyl­
ko  w drogich drukarkach .

D ru karka  m a podobne wym iary ja k  Laser­
j e t  U (22 x  46 x  64 cm ) i waży 23 kg. M odel 
standardow y w yposażony jest w 1 M B pamięci 
operacyjnej, z czego 720 KB jest zarezerw ow a­
ne na  buforow anie strony (w Laser-Jet II tylko 
395 KB). Pam ięć m ożna rozszerzyć aż do  
pojem ności 5 M B. Jeśli chodzi o  pojem niki 
tonera , kasety czcionek itp . elem enty w yposa­
żenia, to  now a d ru k a rk a  jest całkowicie zgod­
na z m odelem  Laser-Jet II.

P roducent przygotow uje jednoczcsn ie 'röz- 
wiązanie o  nazwie F orm atte r, k tó re  pozwoli 
na  uzyskanie w Laser-Jet II n iektórych p a ra ­
m etrów  eksploatacyjnych nowej d rukark i. 
Przewiduje się, że w spom niane rozwiązanie 
pojaw i się na rynku  w czerwcu 1990 r. i będzie 
kosztow ało ok. 1100 dolarów . (JR )

Stowarzyszenie użytkowników informatyki w  NRD
M im o znacznie większego niż u nas rozwoju 

inform atyki, dopiero 24 stycznia br. rozpoczę­
ło działalność Stowarzyszenie Niemieckich 
Użytkow ników  Inform atyki w N R D  (AD I- 
-D D R  -  Anwenderverband Deutscher Informa- 
tionsverarbeiter/DDR). Stowarzyszenie to  jest 
odpow iednikiem  istniejącej ju ż  w R F N  organ i­
zacji o analogicznej nazwie A D I-B R D  (AD I- 
- RFN)  i będzie przez n ią finansowo w spom a­
gane.

A D I-D D R  jest w spólną organizacją zaw o­
dow ą praktyków  i naukow ców . Podstaw o­
wym zadaniem  Stowarzyszenia jest popieranie 
racjonalnego i efektywnego zastosow ania in­
form atyki w gospodarce, adm inistracji publi­
cznej i nauce oraz ochrona interesów zaw odo-

wych członków. Punktem  ciężkości w działal­
ności stowarzyszenia jest szeroko pojęta wy- 
m iahia doświadczeń między p rak tykam i i nau ­
kowcam i. A D I-D D R  ubiega się obecnie o 
członkow stw o Europejskiego Stowarzyszenia 
Inform atyków  C E C U A , m ającego siedzibę 
w Brukseli. Członkam i Stowarzyszenia m ogą 
być osoby zarów no fizyczne, jak  i prawne.

26 m aja br. odbyło się uroczyste zebranie 
założycielskie, podczas k tórego ustalono, że 
pierwsza ogólnęmiemiecka konferencja użyt­
kow ników  odbędzie się w dniach 21 - 2 2  wrześ­
nia br. w Berlinie. Będzie ona m iała ch arak te r 
sem inarium  adresow anego do kadr kierow ni­
czych. Adres ADI-DDR: ADI-Orgbflro, PSF  
22, Karl-M arx-Stadt, 9025.

Współpraca SIEMENSA z IBM
K oncerny SIE M E N S i IBM  zaw arły osta t­

nio porozum ienie dotyczące w spółpracy w za­
p ro jektow aniu  pamięci typu D R A M  (D yna­
mie Random Access M em ory) o pojem ności 64 
M bitów . Porozum ienie to  zawiera również 
stwierdzenie o  możliwości przyszłego rozsze­
rzenia w spółpracy na nowe generacje układów 
scalonych. Udział obu partnerów  w ponosze­
niu kosztów  prac tego przedsięwzięcia usta lo ­
no w równych częściach. Prace zostaną podjęte 
natychm iast i będą koncentrow ać się głównie 
w nowo utw orzonym  centralnym  ośrodku  b a ­
dawczym  nowoczesnych technologii półprze­
wodnikowych (Advanced Semiconductor Tech­
nology Center) firmy IBM w East Fishkill, 
N. Y. (U SA ) oraz  opierać się na działalności 
badawczej ośrodków  Siemensa w M onachium  
i IBM w ESSEX Junction , Vt. (USA).

Celem porozum ienia jest uruchom ienie w 
połowie lat dziewięćdziesiątych seryjnej p ro ­
dukcji wspom nianego uk ładu  pamięci o poje­
m ności 64 M b. C hociaż partnerzy  nie ujawnili 
kosztów  tego przedsięwzięcia, niezależni spec-

jaliści szacują wielkość niezbędnych nakładów  
na  ok. 450 min dolarów  USA. W spólne bad a­
nia będą wykorzystywać m.in. to , że IBM 
stosuje ju ż  ośm iocalow y płat krzem owy, który  
w porów naniu  do  stosow anego dziś p łatu  
sześciocalowego m a powierzchnię większą 
o prawie 80% . Um ożliw ia to  wytworzenie 
z jednego p łatu  odpow iednio większej liczby 
kostek pamięci, a  w konsekwencji -  i w isto t­
nym  stopniu  obniżenie kosztów  ich wytwa­
rzania.

D okładna  pojem ność projektow anego uk ła­
du  pamięci wyniesie 67108864 bitów , co o d p o ­
w iada pojem ności inform acyjnej ponad 3000 
znorm alizow anych stron  m aszynopisu. Przy 
okazji należy przypom nieć, że obie firmy w 
1989 r. uruchom iły produkfcję seryjną układów  
o pojem ności 4 M bitów , a  od pewnego czasu 
prow adzą niezależnie intensyw ne prace bad a­
wcze nad następną generacją układów  pam ię­
ciowych o  pojem ności 16 M bitów . Obecne 
naw iązanie w spółpracy należy rozum ieć jak o  
odpow iedź na coraz  groźniejszą w tej dziedzi­
nie konkurencję japońską.

Konferencja CASE
B C S  C A S E  Specialist Group (Sekcja C A S E  Brytyjskiego T ow arzystw a Inform atyczne­

go) organizuje w dniach 9-11 września 1990 r. w R obinson College U niw ersytetu 
C am bridge (W. B rytania) konferencję naukow ą (połączoną z w ystawą) pod nazwą 
„C A S E  on Tria l" („C A SE  po okresie p ró b ” ).

C A S E  ( Computer A ided Softw are Engineering) -  Inżynieria O program ow ania  W spo­
m agana K om puterem  -  jest nową, bardzo  efektywną, ale m ało jeszcze rozpow szechnioną 
technologią tw orzenia oprogram ow ania  system ów inform atycznych.

Program  konferencji obejm uje znaczną liczbę nadesłanych referatów  na takie tem aty, 
jak :
•  korzyści ze stosow ania C A SE ,
•  przyszłościowe wersje C A SE .
•  rozwój, użytkow anie i ocena narzędzi C A SE ,
•  zastosow anie C A SE ,
•  problem y organizacji i zarządzania w C A SE ,
•  posługiwanie się CASE.

G łów ną atrakcją  K onferencji będą trzy referaty au to rstw a czołowych św iatowych 
ekspertów  technologii C A SE :
■  David Fairbairn (W . Brytania): The Opportunity o f  the Decade (Szansa obecnego 
dziesięciolecia),
■  Michael Jackson (W. Brytania): C A S E  Tools and Development M ethods  (N arzędzia 
C A S E  o raz  m etody ich w ykorzystania),
■  Paul Ward (USA): The Use o f  Traditional C A S E  Tools in Object Oriented Analysis and  
Design (Użycie tradycyjnych narzędzi C A S E  w  obiektowej analizie i projektow aniu).

Szczegółowych informacji na lem at p rogram u i uczestnictwa w K onferencji udziela 
Jenny Oakey, B1SL Conferences, 703/4 Delta Business Park, Welton Road, SW INDO N  
SN 5 7XS, England. Tel.: + 4 4  793 480269, telefaks: + 4 4  793 480270.
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D ocierają do redakcji sygnały z całego kraju 
o trudnościach z nabyciem IN FO R M A T Y K I 
w kioskach Ruchu.

Pragniemy wyjaśnić Czytelnikom przyczynę tych 
kłopotów. Redakcja podjęła decyzję zmniejszenia 
liczby egzemplarzy skierowanych do sprzedaży kios­
kowej, gdyż Ruch pobiera bardzo wysoką prowizję 
za swoją usługę, nie gw arantując prawidłowego 
rozdziału egzemplarzy w sieci kioskowej.

W związku z tym prosim y wszystkich zaintereso­
wanych nabyciem IN FO R M A T Y K I o kon tak t 
z redakcją (tel. 39-14-34) lub Działem Handlowym  
SIG M Y  (tel. 40-30-86).- będziemy Państwu wysy­
łać egzemplarze za zaliczeniem pocztowym -  oczy­
wiście w m iarę naszych możliwości dość ograniczo­
nych wysokością nakładu. Czytelnicy z terenu i 
okolic W arszawy m ogą kupić poszczególne num e­
ry w Klubie SIG M Y  przy ul. Mazowieckiej 12, 
w księgarni „D om u Książki” przy ul. M okotow ­
skiej 51/53 oraz w lokalu redakcji.

Jednocześnie przypom inam y, że najpewniejszą 
form ą otrzym ywania IN FO R M A T Y K I jest pre­
num erata, gdyż ona głównie kształtuje wysokość 
nakładu. Szczegóły jej zam awiania podajem y na 
stronie II okładki.

Firma software’owa 
z udziałem zagranicznym

zatrudni informatyków

mających doświadczenie 
w projektowaniu i wykonywaniu  

aplikacji 
pod MS-WINDOWS 

oraz 
system em  UNIX 

w językach czwartej generacji

Oferty:
30-444 Kraków 55 

skrytka pocztowa 37

0/6190

in T E R J O P T t    ■
Śp. z o.o.

Nasze Biuro Handlu Zagranicznego poleca swoje usługi 
w zakresie eksportu-importu każdego towaru.

Prowadzi sprzedaż 
profesjonalnego sprzętu komputerowego i peryferii.

1. JEŻYKI PROGRAMOWANIA,
BIBLIOTEKI, GRAFIKA

Basic - programowanie w języku Basic 
cz. III 52000 zl
Turbo Basic 183000 zł
ProfTesionai Fortran 4-dodatki 144000 zł
Fortran 77 132600 zł
Fortran 80 65300 zł
Język C zastosowanie dla
zaawansowanych 214 200 zł
Kompilator języka C 106000 zł
System Turbo C V .l.5 79 000 zł
Turbo C biblioteka 150000 zł
Turbo C podręcznik użytkownika ' 109000 zł
Turbo Pascal 123 500 zł
Turbo Pascal V.4.0 277000 zł
Turbo Pascal V.5.0 , 161000 zł
Turbo Pascal >V.5.5 dodatek do T.P.V.5.0 56000 zł
Turbo Power Tools Plus 124000 zł
Turbo Database Toolbox 33000 z!
M odula 2 86 125 500 zł
Turbo Pascal 5.0 opis języka 189 000 zł
Turbo Pascal 4,0 (aut. Jan Bielecki) 153000 zł

2, BAZY DANYCH, PAKIETY ZIOTEGROWANE
Clipper do dBase HI 
Clipper do dBase 111 +
Clipper 86 
Clipper 87
Clipper 87 do dBase 111-4- 
dBase U i III podręcznik dla 
zaawansowanych
dBase 111 + instalacja pakietu relacyjnej 
bazy danych 
dBase III +  zastosowanie

30000 zł 
131000 zł 
158 000 zł 
212 700 zł 
214000 zł

205000 zł

22000 zł 
205000 zł

dBase 111 + opis pakietu sieciowego
dBase III + programowanie
dBase 111 + poznawanie
dBase 111 poradnik encyklopedyczny
dBase IV
Framework II P
Informix
Lotus 1 2 3 +dodatek  (komplet)
Mul tipian 
Pakiet C-1SAM
CX Fortran kompilator języka do 
systemu DOS2 
Plib 86/PHnk 86 opis języka 
Statgraphics
Programowanie systemów baz danych 
języlca Clipper 
K ompilator CBasic tom. II

3. SYSTEMY OPERACYJNE, 
PROGRAMY UŻYTKOW E

System operacyjny DOS cz. 1 i 2 
System operacyjny DOS 3.10 
System operacyjny DOS 3.20 
System operacyjny DOS 3.30 
System operacyjny DOS 4.0 
Eureka
Norton Commander
Polywindows
Sidekick

4. EDYTORY 
Chl-2 Writer 
Personalny Edytor PE 
W o n fe ta r lO O O

55000 zł 
126000 zł 
111 000 zł 
237000 zł 
249000 zł 
162000 zł 
261000 zł 
113000 zł 
66000 zl 
34 700 d

114 300 zi 
47000 zł 
91000 zł

107 000 zł 
92000 zł

155000 zł 
47000 zl 

181000 /.! 
180 000 zł 
202000 zł 

64000 zł 
63000 zł 
50000 zł 
44000 zł

31000 zł 
68300 zł 

142 009 d

CAD-SIECI
AutoCad-2 17 137000 zl
AutoCad 30600 zł
Lanlink 4.0 sieć lokalna 80000 zł
NOW ELL. iiuU bcj* nęci (Arcnet) ' 9 000 rf
NOW ELL, instalacja sieci 650ęG zl
NOW ELL, podręcznik użytkowania sieci IUt500 zl
Or-Cad 0 4  000 /ł

Ł  ROZM AITOŚCI
Przewodnik programisty 205000 zl
Printer STAR NL-10 instrukcja 20000 zl
Wprowadzenie do użytkowania kom­
puterów osobistych klasy IBM PC 43000 Ą
Drukarka N X -16 instrukcja .106000 a
Drukarz /  14 000 ń
K arta system rozliczania kart drogowych 10 000 zł
A p m ta  18000 zł

Z »mówieni* prosimy kierować pod »dre­
sem:
INTERSOFT Sp. z o.o.
00-496 Warszawa, ul. Krucza 16/22, 
telefony: 28-44-81 w. 284, 352; 28-29-53, 
teleks: 812414

Ö/7/W
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Jarczak L., W araki W.: System baz daaycfe CX-DMOS 
0 )

IN FO RM ATYK A  1990, nr 7, s. 1

Pierwsza część charakterystyki wielodostępnego systemu 
baz danych CX-DM OS, obejmująca ogólne omówienie 
budowy i zasad działania systemu.

Jarczak L., W araki W.: CX-DM OS database system (I)

INFORM ATYKA 1990, No. 7, p. 1

First part of characteristics o f  the CX- DM OS multiaccess 
database system, which includes general discussion o f the 
structure and operation principles o f  the system.

Jurczak L., Waraki W.: CX/DMOS-Datenbanksystem ( I)

INFO RM ATYK A  1990. Nr. 7. S. 1

Erster Teil einer Charakteristik von CX-DM OS, einem 
Datenbankmehrbenutzersystem, der eine allgemeine Be­
sprechung der Struktur, sowie Betriebsgrundlagen des 
Systems umfasst.

Ryblński H., Sobolewski P.: GT-HOLMES -  graficzna 
baza daaycb

INFO RM ATYK A  1990, nr 7, s. 4

Charakterystyka projektu systemu bazy danych GT- 
-HOLMES stanowiącego rozszerzenie systemu HOL­
MES w kierunku graficznych baz danych. Omówiono 
funkcje graficznej bazy danych i język systemu GT- 
-HOLM ES oraz podano przykłady korzystania z mecha­
nizmów graficznych w tym języku.

Rybiński H., Sobolewski P.: GT-HOLMES -  a graphic 
database

IN FO RM ATYK A  1990, No. 7, p. 4

Characteristics o f the GT-HOLM ES database system 
design, which is an extension o f  the HOLMES system in 
direction to graphic databases. Functions of graphic 
database and language o f the GT-HOLM ES system, as 
well as examples for graphic mechanisms used in the 
language are discussed.

Rybiński H., Sobolewski P.: GT-HOLMES -  eine graphi­
sche Datenbank

INFO RM ATYK A  1990, Nr. 7, S. 4

Eine Charakteristik des Entwurfes von GT-HOLMES- 
-Datenbanksystem, das eine Erweiterung von HOLM ES- 
-System in Richtung der graphischen Datenbank dar­
stellt. Es wurden Funktionen der graphischen Datenbank 
und die Sprache des Systems, sowie Beispiele der Nutzung 
von graphischen Mechanismen dieser Sprache, behan­
delt. j

Białas A., Bojdak A.: Sieci MAP i TOP. Przegląd 
standardów 1 przykład apłikacji

IN FO RM ATYK A  1990, nr 7, s. 9

Charakterystyka standardów sieci komputerowych MAP 
i TOP oraz przykład zastosowania tych standardów do 
sicci NET1SS, przeznaczonej do zastosowań przemysło­
wych i laboratoryjnych z użyciem komputerów klasy 
MERA 80 oraz IBM PC.

Białas A., Bojdak A.: M AP and T O P  networks. Standards 
survey aad application example

IN FO RM ATYK A  1990, No. 7, p. 9

Characteristics o f the M AP and TOP com puter network 
standards and an example o f  their application in the 
NETISS network, which is appropriated for industrial 
and laboratorial applications using computers o f the 
M ERA 80 and IBM PC category.

Białas A., Bojdak A.: MAP and TOP Netze. N<*men- 
frberaicht and Aawendungsbetyrfel

IN FO RM ATYK A  1990, N r‘ 7. S. 9

Eine Charakteristik von Normen für M AP und TOP 
Netze, sowie ein Beispiel der Anwendung dieser Normen 
im NETISS-Netz, vorgesehen für Industrie- und La­
boranwendungen mit Einsatz der Computer von MERA 
80- und IBM PC-Kategorie.

Szczawińska D„ Tra wioski B.: Ko« w era ja danych między 
pakietami mlcro CD S/ISIS z dBase III Piw

IN FO RM A TY K A  1990, nr 7, s. 13

Charakterystyka konwersji danych, umożliwiającej prze­
noszenie baz bibliograficznych, zrealizowanych w syste­
mie dBase III Plus, do systemu micro CDS/ISIS, specjal­
nie zaprojektowanego i bardziej efektywnego w obsłudze 
tego typu baz.

Szczawińska D., Trawińaki B.: Data conversion between 
Micro CDS/ISIS and dBase III Plus packages

INFO RM ATYK A  I99Ó, No. 7, p. 13

Characteristics o f data conversion, which enables transfer 
o f  bibliographic data bases realized in the dBase III Plus 
system to the Micro CDS/ISIS, a  specially designed and 
in servicing more effective system for such bases.

Szczawińska D., Trawi foki B.: Datenumwandlung zwi­
schen Systemen Micro CDA/ISIS und dBase III Plus

INFO RM ATYK A  J990'. Nr. 7, S. 13

Eine Charakteristik von Daten Umwandlung, die eine 
Übertragung der mit dem dBase III Plus realisierten 
bibliographischen Datenbanken zum Micro CDS/ISIS, 
einem speziell entworfenen und viel mehr effektiven in 
Bedienung solcher Datenbanken System, ermöglicht.

Wierzba A.M.: Edytor schematów elektronicznych

IN FO RM ATYK A  1990, nr 7, s. 17

Charakterystyka opracowanego w Instytucie Informaty­
ki Uniwersytetu Warszawskiego program u rysowania 
schematów elektronicznych, który w porównaniu do 
podobnych rozwiązań standardowych zawiera wiele 
usprawnień. Omówiono kierunki przyszłej rozbudowy 
programu.

Wierzba A . \ i :  Electronic scheme editor

IN FO RM ATYK A  1990. No. 7, p. 17

Charakteristics o f  the in Warsaw University Informatics 
Institute elaborated program for electronic scheme draw­
ing, which presents some improvements in comparison to 
similar standard solutions. Directions o f future devel­
opment o f  the system are discussed.

Wierzba A.M.: Editor für elektronische Schemas

INFO RM ATYK A  1990, Nr. 7, S. 17

Eine Charakteristik des im Informatik Institut der W ar­
schauer Universität erarbeiteten Programms für Zeich­
nen der elektronischen Schemas, das im Vergleich mit 
ähnlichen Standardlosungen viele Verbesserungen ent­
hält. Es wurden Richtungen der künftigen Erweiterung 
des Programmes besprochen.

Ng«yr* Kim Sacfc Sprzętowe wzmncninnłe obrazów cyfro­
wych w czmIc rzeczywisty«

INFORM ATYKA 1990, n r 7, s. 20

MożVWoki poprawy jakości cyfrowych obrazów telewi­
zyjnych cyfrowych w wyniku zastosowania komputerów 
(» dużej mocy obliczeniowej.

Nguyen Kim Sach: Real-time amplification of digital 
Images by hardware means

INFORM ATY KA 1990, N o. 7, p. 20

Possibilities o f the TV-digital images quality improve­
ment using high performance computers.

Ngnyen Kim Sach: Die hardwareartige Verstirktutg von 
Digital bildern im Echtzeitverfahren

INFO RM ATYK A  1990, Nr. 7, S. 20
l

Möglichkeiten von Qualitätsverbesserung der Femsch- 
digitalbilder infolge der Anwendung von Qrossrechnem.

Stożek J.: FWoNet -  międzynarodowa amatorska sieć 
komputerowa

IN FO RM A TY K A  1990, nr 7, s. 22

Charakterystyka sposobu działania oraz możliwości ko­
rzystania z międzynarodowej sieci komputerowej Fido-

V

Stożek J.: FidoNet -  aa international amateur computer 
network

IN FO RM A TY K A  1990, No. 7, p. 22

Characteristics o f  the FidoN et international network 
operation principles and access possibilities.

Stożek J.: FldoNet -  eine Internationale Computerama­
teurnetz

IN FO RM ATYK A  1990, Nr. 7, S. 22

Eine Charakteristik von Betriebsmethode und Nutzungs- 
möglichkeitcn des internationalen FidoNet-Computer- 
netzes.
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RESUME

Jest lato 1990 roku. Zostaliśm y ju ż  odarci ze  złudzeń możliwości 
wygodnego życia na czyjś rachunek. Okazało się, że stosunkowo prosty  
zabieg ekonom iczny zm ienił radykalnie układ zależności w wielu dziedzi­
nach. Coś, co w zeszłym  roku trzeba było załatwiać, obecnie m ożna kupić, 
ty lko  trzeba mieć pieniądze. Taki stan dotknął też IN F O R M A T Y K Ę  
-  jedyne pism o naukowo-techniczne z tej dziedziny H’ kraju. Niewiele 
brakowało, aby numer 8 -1 2  z 1989 roku był numerem ostatnim . N a razie 
Redakcja, mocno zmęczona, wybroniła się, chociaż musiała gwałtownie 
pobierać lekcje nowej ekonomii.

Oczywiście, tak  ja k  H’ kapitalizmie, nic ju ż  nie je s t pewne. To popyt na 
rynku zadecyduje, k to  będzie m ial szanse dalszego istnienia. Inaczej 
mówiąc, od  Was Czytelnicy zależy, czy IN F O R M A T Y K A  będzie się 
pojawiać regularnie na rynku. Jasne jes t p rzy  tym , że  podstawowym  
m otyw em  zaakceptowania przez W as nowej, stosunkowo wysokiej ceny 
pism a (choć je s t to tylko  sześć przejazdów autobusem pospiesznym!) 
będzie jakość  jego  treści, a to zależy głównie od  Redakcji. Ale z  kolei to nie 
Redakcja zapełnia lam y pism a swoimi artykułam i, ale stara się wybrać 
najlepsze prace napisane przez najlepszych -  czyli przez Was.

W  ten sposób zdefiniowałem nieskończoną pętlę, co ja k  wiemy z p ra k ty ­
k i  programowania musi się zakończyć zewnętrzną ingerencją. K to ma to 
robić? Oczywiście dem okratyczne glosowanie nad dalszymi losami pisma  
przeprowadzicie W y -  inform atycy pozostający  k' kraju  >v nadziei, że 
zbliżanie do Europy musi pociągnąć za sobą zbliżenie u1 technologii 
komputerowej. A glosowanie to będzie polegało na bardziej aktyw nym  niż 
dotychczas zasilaniu nas ciekaw ym i m ateriałam i oraz popieraniu naszych 
starań o dalsze istnienie IN F O R M A T Y K I  H’ W aszym  środowisku, co 
powinno wyrażać się przede w szystkim  w kupowaniu, a najlepiej prenume­

Konferencje

INFORMATYKA  

W  SZKOLE VI

W  dniach 17-20 września 1990 r. w Blażejewku k. K órnika 
odbędzie się kolejna, VI Konferencja pn. „Informatyka w szkole” . 
T egoroczna konferencja będzie pośw ięconą przede wszystkim  
prezentacji oprogram ow ania  w spom agającego nauczanie w 
szkołach podstaw ow ych i średnich. Uczestników  upatru je  się 
w nauczycielach szkół podstaw ow ych, średnich i wyższych, 
w izytatorach i m etodykach oraz  pracow nikach naukow o-ba­
dawczych. D o udziału w konferencji zostali zaproszeni m.in. 
w ykonawcy system ów oprogram ow ania  w program ach RPI. 09, 
R PI.14 i R R I.16. O rganizatorzy  zap raszają  także firmy zajm ują­
ce się w ytw arzaniem  i dystrybucją sprzętu i oprogram ow ania  
dydaktycznego.

O rganizatoram i konferencji są: Instytut Inform atyki Uniwer­
sytetu W rocławskiego, M inisterstw o Edukacji N arodow ej i Ogól­
n opo lska  F undacja  Edukacji K om puterow ej -  O ddział W lkp.

Zgłoszenia udziału w konferencji i oprogram ow ania  do  
prezentacji należy przesyłać pod  adresem : Instytut Informatyki 
(Informatyka w Szkole VI), Uniwersytet Wrocławski, ul. 
Przesmyckiego 20, 51-151 Wrocław.

rowaniu naszego wspólnego czasopisma. Proszę sobie bowiem wyobrazić 
stan, gdy przy  braku dostępu do literatury zachodniej oraz braku polskiej 
literatury technicznej ( wydawnictwa techniczne są na granicy bankruc­
tw a) zabraknie również stosunkowo najszybszej informacji o nowościach 
i trendach w informatyce światowej.

Tyle o problemach Redakcji. O d siebie chciałbym dodać, że postanowi­
łem kontynuować współpracę z pismem, traktując to w dużym  stopniu, 
ja ko  działalność społeczną. Żyw ię nadzieję, że obecna konieczność 
żywszego zainteresowania się -  z przyczyn ekonomicznych -  sensem  
własnej pracy, a nawet groźba utraty tej pracy, pobudzi wielu ludzi do 
zaprezentowania swoich możliwości. Proszę bowiem wziąć pod uwagę 
fa k  t, że w staraniach o atrakcyjną pracę należy zw ykle wykazać się swoimi 
dotychczasowymi osiągnięciami, a nie zawsze kawałek wydruku programu 
zapisany w jak im ś ję zyk u  programowania jes t do tego najlepszą rekomen­
dacją.

Swoje niezależne poglądy na różne tem aty dotyczące inform atyki 
postanowiłem przekazać zapisując zBITki myśli i spostrzeżeń. Oczywi­
ście uzyskane od Was Czytelnicy opinie będą m iały wpływ również na 
kszta łt moich wypowiedzi, a  także  na sens ich kontynuacji na łamach 
IN F O R M A T Y K I.

W ACŁA W  ISZ K O W SK l

P.S. Z b itk i prezentowanych tu poglądów i spostrzeżeń nie są oficjalnym  
stanowiskiem Redakcji ani też innej organizacji. Ich prezentacja ma służyć  
głównie pobudzeniu dyskusji na wybrany lem at, nawet przez świadome 
wzburzenie moich przyszłych adwersarzy.

PRZEDSIĘBIORSTWO  
ZASTOSOWAŃ INFORMATYKI

mcditronik
o f e r u j e :
9  system y m ik rokom puterow e
•  p rogram y aplikacy jne dla różnych dziedzin  gospodark i 

(na  życzenie  w ysyłam y ka ta log)
•  p o szu k iw an e  k o m p o n en ty  e lek tron iczne
•  interfejs d o  kam ery v ideo  (opc . CCD) z b o g a tą  b ib lio te ­

ką o p ro g ram o w an ia
•  em u la to r Z80
•  te s te r u k ładów  sca lo n y ch  i pam ięci
•  p rog ram ato r BPROM
•  asy n ch ro n iczn y  p ro ceso r kom unikacyjny
•  konw erter R S -2 3 2  -  C en tron ics

i n s t a l u j e :
•  po łączen ia  m iędzykom puterow e 

(XT/AT -  O D R A /R IA D /IB M )
•  system y siec io w e  (NOVELL)
•  system y w ie lo d o s tę p n e  (SC O  Xenix 2 8 6 , 3 6 6 , Unix S y ­

stem  V)

Jeżeli je s te ś  au to rem  o ryg in a ln eg o  program u ap likacy jnego  
. •  sk o n tak tu j się  z nam i, będziem y p o średn iczyć  w  sp rze ­

daży T w o jeg o  program u, d b a jąc  o  o ch ro n ę  T w oich  
praw  au torsk ich!

N a s z  a d r e s :
0 0 -1 9 4  W arszaw a, ul. Dzika 4 
tel. (0 2 ) 6 3 5 -2 2 - 6 3 ,  6 3 5 -2 2 - 6 4 .  
fax (0 2 ) 6 3 5 -2 1 - 9 5  
tlx 8 1 6 0 7 5  m edi pi \ .

E0/605/89
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Ogłoszenie w INFORMATYCE bezbłędną szansą 
trafienia do właściwego odbiorcy! '

Miesięcznik INFORMATYKA jest od 25 lat jedynym w Polsce czasopismem naukowo- 
technicznym poświęconym wszystkim aspektom technologii informatycznej (sprzęt 
komputerowy, oprogramowanie, zastosowania). Taka pozycja czasopisma sprawia, 
że INFORMATYKA dociera nie tylko do najszerszych kręgów środowiska profesjonal­
nego, ale również do wszystkich zainteresowanych aktualnymi możliwościami tej 
technologii.
Ogłoszenie w INFORMATYCE to najskuteczniejszy sposób pozyskania nowych 
odbiorców i rozszerzenia rynku zbytu. Gwarantujemy Państwu największe efekty przy 
najniższych nakładach finansowych, ponieważ ceny ogłoszeń w INFORMATYCE 
są znacznie niższe niz w innych czasopismach:
• cala strona 500 000 zł Dopłaty:

+ 30%• 3/4 strony 450 000 zł • za dodatkowy kolor
• 2/3 strony \ 400 000 zł • za I i IV stronę okładki +• 100%
• 1/2 strony 300 000 Zł • za II i III stronę okładki + 50%
• 1/3 strony 200 000 zł Rabaty:

- 10%• 1/4 strony 150 000 zł • za powtórzenie 3- 6 razy
• 1/8 strony 100 000 zł • za powtórzenie ponad 6 razy - 20%
• poniżej 1/8 strony 2 000 zł/cm2 • za teksty o charakterze informacji

- 50%techniczno-handlowej (artykuły)

Zapewniamy szybką i terminową realizację ogłoszeń!
Nasz adres: INFORMATYKA. 01 552 Warszawa, PI. Inwalidów 10. p 128, tel. 39 14 34


